Wtorek, 27. 


Lutego 1900. 


bok 90. 


Wychodzi codziennie o godzinie 5 po ołu- 
dniu z wyjątkiem dui poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejseu 10 hal., 
pocztą i$ hał. — Biura Redakcyi i Administracyi 


ulica Czarnieckiego L i2. — Ekspedycya miejscowa 
w Agencyi dzienników St. Sokołowskiego’ Pasaż 
Hausmanna I. 9. — Listy należy frankować. 


Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakeyi nr. 8. 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi recznie 32 K., półrocznie I8 K, kwartal- 


nie 8 K, miesięcznie 2 K. 70 h. — W miejseu: rocznie 24 K., późrocznie 12 K., kwar- 


talnie 6 K, miesięcznie 2 K. — Prenumerata zagraniczna: W Niemezech 3 K. 


20 h. miesięcznie. We wszystkich innych państwach 


„Przewodnik naukowy i literacki“, dodatek mi 


asięczny do „Gazety Lwowskiej“, otrzymają cało- 
i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca czerwca 
lub od 1 lipca do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi I K. 50 h., drudzy 60 h. 
| „Przewodnik“ prenumerowany osobno kosztuje 8 K. 


3 K. 80 h. miesięcznie. 
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CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Jego Ces. i ról. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem pismem odręcznem z dnia 
22 lutego b. r. w zastosowaniu ustawy zasa- 
dniczej o reprezentacyi Państwa z dnia 21 
grudnia 1867, Dz. u. p. nr. 141 powołać 
najmiłościwiej w charakterze członków doży- 
wotnich do Izby panów Rady państwa: taj- 
nego radcę i pozasłużbowego Ministra dr. 
Leona Bilińskiego, tajnego radcę i po- 
zasłużbowego Ministra Artura lbr. Bylandt- 
Rhvidta, tajnego radcę i pozasłużbowego 
Ministra Wincentego hr. Baillet de La- 
toura, zwyczajnego profesora Uniwersytetu 
wiedeńskiego radcę Dworu dr. Karola Men- 
gera, tajnego radcę i prezydenta wspólnej 
najwyższej Izby obrachunkowej dr. Ernesta 
Plenera i przemysłowca Franciszka Se- 
bora w Pradze. 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 19 
lutego b. r. nadać najmiłościwiej wiceguber- 
nisćwowi austro-węgierskiego Banku, przewo- 


temu Aichholz Millerowi wielką wstę- 
gẹ orderu Franciszka Józefa. 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 19 
lutego b. r. na podstawie wiernopoddańcze- 
go raportu, złożonego przez c. k. Ministra 
skarbu w porozumieniu z król. węgierskim 
ministrem skarbu uwolnić najmiłościwiej gu- 


w 
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FE WIEŚĆ TWEPÓŁGCZESNA. | teczne. Nasze oko naprzykład widzi tylko wi- 


PRZEŹ 
ARTURA GRUSZECKIEGO. 


RATED 


XXIV. 
(Ciąg dalszy). 


Jednak musi być w tem coś nadzwy- 
czajnego — mówiła żona — jeżeli ludzie nauko- 
wi, poważni zajmują się spirytyzmem. 

— I zawsze w końcu odkryje się jakaś 
sztuczka prestidigitatora — upierał się pan 
Strauchfeli — jak naprzykład Sladea; czy 
nie tak, panie inżynierze ? 

— Mam trochę inne wyobrażenie o spi- 
rytyzmie, jakkolwiek przyznaję, że istotnie od- 
kryto oszustwa takich jak Slade, Schraps, 
Betty Tamke, Toepfer i innych medyów. 

— A co kuzyn sąćczi o spirytyzmie ? — 
spytała z ciekawością pani Karolina. 

. — Spirytyzm, według mego zdania 
a nie „badałem specyalzuie tego przedmiotu, 
jest usiłowaniera przekroczenia granie, zakre- 
ślonyeh naszymi zmysłami i szukaniem od- 
powiedzi na pytania: zkąd przyszliśmy? po 
co przyszliśmy? dokąd idziemy ? 

— "o jest bardzo dziwne — zawołał pan 
Strauchfeid — aby taki człowiek, jak pan, był 
mistykiem. Przecież to rzecz jasna, że po- 
czątkiem naszej egzystencyi jest urodzenie, 
a rozwój poznania zależy od warunków bio- 


| 


jego prośbę, ztej posady. 


ale możliwy dla ducha. Istnieją w naturze 
siły i zjawiska nam nieznane, które przy 
rozdwojeniu osobowości w pewnych szezegól- 
nych stanach jasnowidzenia , r 
somnambulizmu, bywają dostępne badaniom 


E EE PRZOD AAAA WORA RAA O ODA O RADO KA ZARA 


Jednorazowe inseraty obliczają się po l4 hal, 


| kilkorazowe po I2 bal. od miejsca 1 wiersza miarą 


petitową, ogłoszenia zaś tabelaryczne | liczhowe po 
20 hał. od jednego wiersza miary petitowej. 
Ogłoszenia osób i z«kładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie Agencya dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie Pasaż Hausmanna |. 9.; we Francy. 
w Paryżu wyłącznie Ageneya pana Adama, Boule- 


rara Raspail Nr. 105 bis. 


bernatora austro-węgierskiego Banku, tajnego | ra obrony krajo .ej we Lwowie. a to na wla- | łem Namiestnictwa, a kanealistów Namiestni- 


radcę dr. Juliusza Kautza, a to na własną i 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość | 
t 


czył Najwyższem postanowieniem z dnia 19 
lutego b. r. na podstawie wiernopoddańczej 
propozycyi przedłożonej przez e. k. Ministra 
skarbu i król. węgierskiego ministra Szyi | 
zamianować najmiłościwiej tajnego rades i po- | 
zasłużbowego Ministra dr. Leona Biliń- | 
skiego, gubernatorem austro - węgierskiego 
Banku na okres czasu ustanowiony statutem. 


p” | 
R | 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia !9 
lutego b. r. zamianować najmiłościwiej taj- 
nego radcę i szefa sekcyi w Ministerstwie 
skarbu dr. Fryderyka barona Winterstei-| 
na wicegubernałorem austro - węgierskiego | 
Banku z przewodnictwem w Dyrekcyi w Wie- 
dniu a to na okres czasu ustanowiony statii- ' 
tem i nacać mu przy tej sposobności w użes- | 
niu jego zawsze znakomitej służby krzyż kv- 
mandorski orderu Leopolda z uwolnieniem od | 
taksy. 


Jego Ues. i Król. Apostolska Mość ra- 
lutego b. r. zamianować najmiłościwiej człon- 
ka rady generalnej austro-węgierskiego Ban- | 
ku, Leopolda Liebena zastępcą wieeguber- 

natora austro-węgierskiego Banku na „1 
czasu ustanowiony statutem. | 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył najmiłościwiej zarządzić przeniesienie ge” | 
neral-porucznika Hansa Urieha, dywizyone- 


dniczącemu w dyrekcyi w Wiedniu Wincen- j czył Najwyższem postanowieniem z dnia 19 


logicznych i fizyologicznych. Wrażeń innych 
po za zmysłowemi nie znamy, i one nawet 
nie mogą istnieć. i 

— "Trochę za ryzykowne pewniki wy- 
głasza pan — uśmiechnął się pan Baliński — 
bo zmysły nasze są bardzo grube i niedosta- 


dmo siedmiobarwne, tęczę, a wiemy, że istnieje 
caly szereg cbjawów barwnych przed i po tem 
widmie. Drgania powietrza, nie dochodzące 
trzydziestu, a przechodzące dwadzieścia cztery 
tysiące drgań na sekundę, nie są dostępne dla 
naszego ucha. Nie odczuwamy wogóle zja- 
wisk magnetycznych i elektrycznych, póki nie 
przechodzą one w inne siły. i 

— No i eo z tego? — spytał drwiąco 
pan Maurycy. i 

— Więc istnieje po za nami świat inny 
na ziemi, świat niedostępny dla naszego ciała, 


hypnotyzinu, 


sną jego prośbę w stan spoczynku i nadać 
mu przy tej sposobneści order Korony Żela- 
znej klasy drugiej z dekoracyą wojenną kla- 
sy trzeciej z uwolnieniem od taksy; 

dalej zamianować : generał-majora Adol- 
fa Hessfeld Heimrotha, komendanta 9 
brygady piechoty, komendantem dywizyi o- 
brony krajowej we Lwowie. 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 14 


lutego b. r. nadać najmiłościwiej Ministrowi | 
rezydentowi Karolowi baronowi Machio ty- | 
tuł i charakter nadzwyczajnego posła i upeł | 


nomocnionego ministra. 


Jego (es. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył w skutek wiernopoddańczego raportu, 
złożonego przez Ministra cesarskiego i królew- 
skiego Domu oraz spraw zagranieznych, Naj- 
wyższem postanowieniem z dnia 14 lutego b. r: 
zamsianówać najmiłościwiej e. i k. radcę le- 
gacyjnego pierwszej kategoryi, Władysława 
szentgyórgy Maullera, agentem dy- 


 p.omatycznym i generalnym konsulem pice- 


wszej klasy w Sofii i nadać mu przy tej spo- 
sobności najłaskawiej tytuł i charakter nad- 
zwyczajnego posia i upełnomocnionego Wi- 
nistra. 


P. Minister sprawiedliwości przeniósł 
adjunktów sądowych: Wacława Michała P a- 
klerskiego z Krakowca do Sołotwiny i Wło- 
dzimierza Sienkiewieza z Sołotwiny do 
Krakowea. 


Pan Namiestnik zamianował sekretarza 
powiatowego Władysława Schwetza oficja- 


— (zy kuzyn wierzy w duchy? — spy- | 


tała pani Karolina. 

— Czy wierzę ?... Czytając doświadcze- 
nia W. Crookesa z panną Coox, jestem skłon- 
ny do wierzenia w duchy; bądź co bądź, ta 
fotografowana Katie King imponuje, i czasem 
przypuszczam nawet istnienie ludzi astralnych, 
fluidycznych, 

— I jakie są te duchy? Jakie? — za- 
wołała pani Karolina. 

— Katie King była osobą żyjąca, ma- 
serya!lną, inne duchy według spirytystów po- 
siadają materyę usubtelnioną w rodzaju świa- 
tła, płomienia; wzrok ich może sięgać jedno- 
cześnie do obu półkul; przenoszą się z miej- 
sca na miejsce 2 szybkością myśli, a nawet 
mogą przenikać materyę. 

— Qzy kuzyn byłby tak dobry i do- 
starczył mi książek o spirytyzmie. Ale takich, 
aby było dużo faktów.... 

— Chętnie. 

— Karolcia, dajże spokój temu zachce- 
nin! To herezya! Wierz, w eo ci wierzyć na- 
kazano, a znajdziesz spokój i równowagę. 


etwa: Józefa Słoneckiego, Teofila M en- 
dysa i Artura de Szyklosy Gludoviesa 
sekretarzami powiatow ymi. 


Pan Namiestnik przeniósł oficyałów Na- 
miestnietwa Władysława Sehwetza z Gród- 
ka i Antoniego Zapłatyńskiego z OChrza- 
nowa do Lwowa. 


C. k. wyższy Sąd krajowy w Krakowie 
zamianował auskultantami sądowymi prakty- 
kantów sądowych: Stanisława Chytrosia, 
i Zygmunta Ludwika 2ga im. Wasiewicza 
i dr. Włodzimierza Wolfa Krzeczunowi- 
cza. 


Obwieszczenie 


c. k. Namiestnictwa we Lwowie z dnia 24 
lutego b. r. do l. 19.021 z zawiadomieniem, 
iż c. k. Rząd w Opawie wzbronił celem po- 
wstrzymania zawlekania zarazy bydięcej, przy- 
wozu do Bziąska zwierząt racieowych z po- 
litycznych powiatów: Pilzno, Ropczyce, Rze- 
szów i Strzyżów, -- zamieszczone jest w 
„Dzienniku urzędowym“ dzisiejszego numeru 
Gazety Lwowskiej. 


OZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów, 26 lutego. 


Na pierwszem posiedzeniu Iżby posłów, 
Rząd przedłożył jej do konstytucyjnego za- 
twierdzenia Rozporządzenia Cesarskie, wyda- 
ne z końcem z. r. na podstawie $. 14 ust. 
zasadn. Są to mianowicie: rozporządzenia z d. 
127 grudnia 1899 w sprawie prowizoryum bu- 


— To bardzo dobry pomysł — zawołał 
p. Strauchfeld — bo przy tej sposobności spro- 
buje pan mego Pioruna. 

— (zy i kuzynka konno? 

. Spojrzała z pewneim wahaniem na ciotkę 
i na męża, który dorzucił: 

— Jedź, Karolino: ty mówisz, że ja za 
wolno jeżdżę, i nie wypuszczam konia śmiało. 
Zobaczymy teraz, czy twoja Iskra dorówna 
Piorunowi. 

— Nie idzie o wyścigi — powiedziała 
pani Karolina — ale czasem lubię szybką 
jazdę. 

— Więc jedźmy zaraz po śniadaniu ; 
później będzie zbyt gorąco — radziła pani Ba- 
lińska. 

— I ja tak myślę — mówił pan Strauch- 
feld. — Nawet mam do załatwienia pewne 
sprawy. Potrzebuję widzieć się z dozorcą po- 
ręby, w sprawie buduleu i rachunków, i... 

— Więc i my pojedziemy do lasu — 
rzekła pani Karolina. — Ciocia i ty pojedziecie 
powozem, a my konno. 


i pozwalają uchylić rąbek zasłony nowego 

świata, nam nieznanego. Może ten świat za- 

mieszkują duchy, może w tym świecie odnój 

dziemy nieśmiertelny pierwiastek życia, może 
| dowiemy się, w jakim celu żyjemy i dokąd 
| idziemy, gdzie nasz kres. F 

— Jakto gdzie ? — zaśmiał się p. Strauch- 
feld. — Przecież mamy zaludnić gwiazdy, roz- 
palić nowe słoiice.... 3 

— Przedtem jednak musimy poznać i po- 
siąść tajemnice natury, chociażby drogą Spi- 
rytyzinu. 

— Już chyba nie spirytyzmu. To szar- 
latanerya. 

— A jak nazwie pan astrologię, poprze- 
dniczkę astronomii lub alehemię i poszuki- 
waczy kamienia filozoficznego, złota, homun- 
| kułusów i innych dziwadeł ? 


Ludwikowi to do jego nauk było potrzebne, 
ale tobie na co? — mówiła pani Balińska. 

— I ja to mówię — potwierdził z żywością | 
mąż. — Te duchy, ten spirytyzm polega cały 
na urojeniu, złudzeniach, I juź nie mówmy 
o tem pod noe: to rozdrażnia niepotrzebnie 
i przeszkadza spać. | M 

— Ach! istotnie zapomniałam, że clocia 
może być zmęczona drogą; dobrze, żeś mi 
przypomniał. i 

— Ja pamiętałem, bo nie bujam z du- 
chami |... 


— W lesie są dokuczliwe muchy, a Pio- 
rn nie lubi much — ostrzegał p. Strauch- 
eld. 


— To już rzecz kuzyna! — zaśmiała się 
wesoło, 

— Pani gospodarowała na wsi — zwrócił 
się do pani Balinńskiej — to ja pokażę tego- 
roczne żniwa. 

— Bardzo chętnie. 

— Jak mamy jechać, to jedźmy ! — za- 
wołał pan Strauchfeld. — Zanim zaprzęgną 
do powozu, ty, Karolino, możesz się przebrać 
w amazonkę. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


XXV. 

— Karolciu, może pojechalibyśmy dzi- 
siaj do tej kapliezki, o której wspominałaś 
w Jodłoweu? — odezwała się pani Balińska 
przy rannem śniadaniu. 


a nn PT 


dżetowego na pierwsze półrocze r. 1900 i 
zamknięcia rachunkowego za rok 1899, dalej 
rozporządzenia ces. z dnia 29 grudnia 1899 
w sprawie przydzielania podatków spożyw- 
czych od piwa, nafty i cukru oraz układ z 
Węgrami i krajami okupowanymi co do opła- 
ty należytości. 

Pierwsze z tych rozporządzeń cesarskich, 
w sprawie prowizorynm budżetowego, było 
nieodzowie potrzebne do dalszego prowadze- 
nia gospodarttwa państwowego, gdyż Rada 
państwa nie załatwiła ani projekta ustawy 
finansowej na r. 1900, ani też projektu usta- 
wy o prowizoryum budżetowem na miesiące od 
stycznia do kwietnia 1900 r. Ponieważ dwa- 
miesięczny okres od wniesienia prowizoryum 
budżetowego do końca r. 1899, został dla 
sprawy parlamentarnego załatwienia budżetu 
na r. 1900 zupełnie stracony, przeto pierwo- 
tny termin czteromiesięczny przedłożonego 
przez Rząd prowizoryum budżetowego, mu- 
siał być w rozporządzeniu Oesarskiem prze- 
dłużony o dwa miesiące, t. j. oznaczony na 
sześć miesięcy. Rozporządzeniem tem udzie- 
lono także upoważnienia do dalszego 
zużytkowania niektórych kredytów, miano- 
wicie tych, których prolongowanie na rok 
1900 okazało się niezbędnem dopiero po wnie- 
sieniu projektu ustawy o prowizoryum budże- 
towem. -- Pozatem odpowiada rozporządze- 
nie Cesarskie zupełnie prowizoryam budżeto- 
wemu, przedłożonemu w swoim czasie Radzie 
państwa, wyjąwszy naturalnie postanowienia 
o wydania renty inwestycyjaej i o upowa 
żnieniu do sprzedaży nieruchomych dóbr Pań- 
stwa; wprowadzenie tych postanowień w ży- 
cie za pomocą rozporządzenia Cesarskiego by- 
ło niedopuszczalne w obec tego, że prawo po- 
słagiwania się upoważnieniem $. 14 jest ogra- 
niczone. 

Rozporządzenie Cesarskie o sporządzeniu 
centralnych zamknięć rachunkowych za rok 
1899 odpowiada prawnopaństwowej potrzebie. 
Mianowicie na podstawie rozporządzenia (e- 
sarskiego z dnia Żl listopada 1866 najwyż- 
szej Izbie obrachunkowej służyć ma każdo- 
czesna ustawa finansowa za podstawę do zba- 
dania finansowej gospodarki Administracyi 
państwowej i do zestąwienia zamknięć ra- 
chunkowych, które mają byćę przedkładane 
Radzie państwa do zatwierdzenia. Ponieważ 
zaś ustawa finansowa za r. 1899 nie przyszła 
do skutku, przeto trzeba byłoj stworzyć inny 
substrat do wykonania konstytucyjnej kon- 
troli. W obec konieczności przystąpienia nie- 
awłocznie po zakończeniu roku adrainistra- 
cyjnego do prac przedwstępnych nad zam- 


knięciem rachunkowem, -- nie pozostawało 
przeto nie innego, jak — podobnie jak w 
r. Z. — Za pomocą rozporządzenia Cesarskie- 


go wprowadzić w miejsce ustawy finansowej 
zestawienie dochodów i wydatków, które w 
głównych punktach zgadza się Z projektem 
preliminarza państwowego i preliminarza in 
westycyjnego na r. 1899 i gospodarce skar- 
bowej tego roku służyło w istocie za pod- 
stawe. 

Dalszem rozporządzeniem  Oesarskiem, 
dla którego ma być uzyskane zatwierdzenie 
parlamentarne, jest rozporządzenie z dnia 29 
grudnia 1899 odnoszące do t. zw. postępowa 
nia o przekazywania (Ubzrw :isungsverfakren) 
to jest o bonifikacyli opłat za opodatkowane 


między oboma połowami Monarchii i prowin- 
cyami okupowanemi. To rozporządzenie (e- 
sarskie zgodne jest z wniesionym w listopadzie 
r. z. projektem ustawy, który zmierza do roz- 
ciągnięcia zasady przeprowadzonej już od sze- 
regu lat w dziedzinie podatku od spirytusu, 
także ma podatek od piwa, oleju mineralnego 
i podwyższony podatek od cukru. Ponieważ 
ów projekt ustawy nie został załatwiony w 
drodze parlamentarnej, a postępowanie o prze- 
kazywaniu stanowiące część nierozdzielną ro- 
kowań ugodowych uzyskał już w Węgrzech 
moc prawną, jednostronne zaś jego wykona- 
nie mogłoby sprowadzić dotkliwe następstwa 
dla austryackiego przemysłu browarnianego i 
petroleowego, przeto Rząd widział się spowo- 
dowanym uregulować tę sprawę z pomocą 
Cesarskiego rozporządzenia. Zawiera ono w głó- 
wnej swej części postanowienia rządowego 
projektu a tylko pod względem formalnym 
wykazuje pewne różnice. 

Z calym kompleksem kwestyi ugodo- 
wych pozostawało dałej w ścisłym związku 
uregulowanie na nawo obecnego stosunku co 
do stemplowych i bezpośrednich należytości, 
dalej opłat konsumcyjnych i taks. 

Chodziło tu o zrewidowanie przy sposo- 
bności odnowienia związku ełowego i handlo- 
wego z Wegrami także szeregu postanowień, 
które dawały światu handlowemu powód do 
słusznych zażaleń, a których rewizya okazała 
się konieczną w interesie wprowadzenia ró- 
żnych udogodnień i ułatwień we wzajemnym 
obrocie kupieckim, mianowicie przez możliwe 
uchylenie podwójnych opłat w zakresie stem- 
pli i należytości skarbowych. 

Ponieważ Rada państwa nie załatwiła i 
tego także, kilkakrotnie wnoszonego projektu, 
w Węgrzech zaś takiż projekt zosta! w swoim 
czasie przyjęty, przeto Rząd był zdania, iż 
istnieją potrzebne warunki do aktyowania pro- 
jektu w drodze rozporządzenia Oesarskiego, co 
już nastąpiło pod dniem 29 grudnia r. z. 


Koło polskie. 


Wiedeń, 25 lutego. 


Koło polskie ma swem przedpołudnio- 
wem posiedzeniu sobotniem rozpoczęło poufną 
dyskusyę nad sytuacyą polityczną. Po godzi- 
nie I posiedzenie przerwano, a po południu 
odbył się dalszy ciąg rozprawy politycznej. 
Przed przystąpieniem do dyskusyi poufnej za- 
tatwiono szereg spraw bieżących. 

Poseł Sokołowski przedłożył pety- 
cyę prowiżorycznych sług przy wyższych za- 
kładach naukowych w Krakowie z prośbą o 
stabilizacyę. Petycyę przekazano konisyi bu- 
dżetowej. 

Prezes Jaworski przedłożył petycyę 
gmin Podhajce i Wieliczka w sprawie wyna- 
grodzenia dla posłańców telegraficznych. 

Poseł Gurapich żądał, aby sprawę 
uwolnienia od podatku rentowego listów za- 
stawnych Towarzystwa kredytowego ziemskie- 
go umieszczono na porządku dziennym jedne- 
go z najbliższych posiedzeń  Polecono ko- 
misyi parlamentarnej poczynić odpowiednie 


jc 


w 
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Poseł Potoczek wręczył petycyę wy- 
działa powiatowego w Nowym Targu, ażeby 
dodatki szkolne nie były płacone a pośre- 
dnietwem urzędników gminnych tylko bezpo- 
dnio do Rady szkolnej miejscowej. 

Poseł Dulęba przedłożył petycyę mu- 
rarzy i cieśli we Lwowie o zmianę §. 2 usta- 
wy przemysłowej. 

Posel Rychlik domagał się budowy 
gimnazyum w Rzeszowie i rekonstrukcyi gina- 
chu sądowego tamże. Przekazano koinisyi. 

Poset Binder imieniem komisyi ban- 
kowej wniósł, aby Koło wystarało się o za- 
łożeniu kilku nowych filii Banku austro-wę- 
gierskiego w Galicyi, a mianowicie w Koło- 
myi, Drohobyczu, Jaśle, Brodach, Jarosławiu 
i Nowym Sącza. 

Poseł Rojow ski przedłożył przeszło 
20 petycyj gmin o wynagrodzenie za czyn- 
ności w poruczonym zakresie działania. 

Poseł Merunowiez przemawiał w in- 
teresie gmin wiejskich przeciw temu. Po dłuż- 
szej dyskusyi sprawę odroczono. 

Poseł Owikliński domagał się bu- 
dowy nowego gimnazyum w Brzeżanach. 

Poseł Lewicki żądał upoważnienia 
do iaterpełacyi w sprawie praktyk konfiska- 
cyjnych we Lwowie, przyczem cytował skon- 
fiskowane artykuły Wieku XX. Polecono 
parlamentarnej komisyi Koła sprawę tę roz- 
ważyć i odpowiednie wnioski postawić na naj- 
bliższem posiedzeniu. 

Zapowiedziany na sobotę wybór komisyi 
parlamentarnej Koła odroczono. 

Z kolei poseł Byk wniósł następującą 
interpelacyę do P. Ministra dr. Piętaka: „Źy- 
dowska dziewczyna Michalina Araten, która 
podług metryki przedłożonej władzom i lega- 
lizowanej przez generał - gubernatora w War- 
szawie i konsulat austro - węgierski — nie 
ukończyła jeszcze 14 roku życia, została w dniu 
80 grudnia ubiegłego roku przez pewną pra- 
czkę zaprowadzona do klasztoru Felicyanek 
w Krakowie, gdzie ją w ten sposób ukrywano, 
że nawet rodzice mimo kilkakrotnych ener- 
giecznych reklamacyi nie mogli dziecka swego 
zobaczyć. Także kroki poczynione przez ojca 
u władz politycznych i sądowych pozostały 
bez skutku, albowiem krakowska Dyrekcya 
policyi uznała za właściwe uzyskać tylko od 
przełożonej klasztora rewers, w którym ona 
obejmuje gwarancyę, że Aratenówna aż do 
rozstrzygnięcia władz pozostanie w klasztorze. 
Gdy jednak wkroczył sąd karny pokazało się, 
że nawet ten rewers był iluzoryczny, gdyż 
Aratenówna w dniu 27 stycznia znilła z kla- 
sztoru a jeden świadek twierdzi, że słyszał 
z ust żony portyera klasztornego, iż dwie za- 
konnice tegoż dnia Michalinę Araten z kla- 
sztoru wyprowadziły. Opinia publiczna jest tą 
aferą klasztorną, która sprzeciwia się wszel- 
kim zasadom etyki, religii i praw ojcowskich, 
jakoteż brakiem odpowiedaiej ochrony ze 
strony wladz kompetentnych bardzo zaniepo- 
kojoną, tem więcej, że afera ta nie jest wcale 
odosobniona lecz jest w Galicyi już wprost 
typową. Niedorosłe dziewczęta zatrzymuje się 
w klasztorach, klasztor Felicyanek ma już 
podobno 60 takich dziewcząt u siebie, ojcu 
gdy przycho 'zi szukać swego lziecka poka 
zuje się drzwi, a władza śledzi tak długo 
i skutecznie, aż dziecko w sposób tajemniczy 
wyprowadzane bywa z klasztoru. Ojciec Ara 
tenówny zwrócił się także do władz central- 


nych w Wiedniu o ochronę i był także u 
JE. dr. Piętaka. Dzienniki które o tej au- 
dyencyi doniosły, podały także bardzo wym - 
jającą i niepodobną do wiaty odpowiedź Jugo 
Kkseelencyi mianowicie słowa, „że u bramy 
klasztornej ustaje władza państwowa”. W obec 
tego mam zaszezyt zapytać Jego Kkscelencye: 
po pierwsze: co Rząd już uczynił i co za- 
mierza jeszcze uczynić, aby opisanym nađu- 
życiom położyć kres?; powtóre: czy Jego 
Kkseelencya rzeczywiście udzielił takiej odpo- 
wiedzi a jeśli tak, to w jaki sposób uspra- 
wiedliwi ją ustawami obowiązującemi? 

P. Minister dr. Piętak odpowiedział 
natychmiast w tym sensie: Że Stanowiska 
prawniczego nasuwają się w tej kwestyi trzy 
momenty: zmiana wiary, ochrona władzy 
ojcowskiej, ewentualnie moment karny. — 
W pierwszym względzie rozstrzygającym jest 
wiek ukończonego 14 roku życia, musiano 
więc zaczekać na legalny dowód wieku, tem- 
bardziej, że ojciec Aratenówny w pierwszem 
swem podaniu twierdził, że córka jego ma 
już lat 15. Teraz kiedy dowód już istnieje, 
że Aratenówna 14 roka życia nie przekro- 
czyła, nie może być o jej wychrzezeniu mo- 
wy. W drugim względzie należy podnieść. 
że policya krakowska pierwsze miejsee po. 
bytu dziewczyny wyśledziła i podała do wia- 
domości rodziców, że dalej starała się spowo- 
dować zetknięcie Aratenówny z rodzicami ale 
bezskutecznie z powodu oporu dziewczyny. 
Ta sama władza policyjna także teraz śledzi 
bardzo gorliwie za obecnie nieznanem miej- 
seem pobytu Aratenówny. Co się tyczy kwe- 
styi czy nie zachodzi w tym wypadku zaka- 
zane przez ustawę karną uprowadzenie i przy- 
musowe utrzymywanie dziewezyny w klaszto- 
rze, władze karne zarządziły śledztwo i ener- 
gieznie je prowadzą. Władze więc uczyniły 
wszystko co mogły. Przechodząc z kolei do 
wspomnianej audyencyi, P. Minister odpiera 
jako nieprawdziwą wiadomość, jakoby byl 
dał ową naiwną i bezrozumną odpowiedź, ża 
„a bram klasztoru ustaje władza państwowa.“ 
P. Minister wskazuje na to, że w pierwszej 
linii właściwi (fachowi) Ministrowie są po- 
wołani do zarządzenia co należy. Przyrzekl 
on zatem tylko ojeu dziewczyny, że za swej 
strony zajmie się tą sprawą i uczynił to, 
gdyż odniósł się do delegata Namiestnieitwa 
w Krakowie i otrzymał od niego obszerne 
sprawozdanie. 

Poufna dyskusya polityczna Koła pol- 
skiego zakończyła stę jednomyśliem przyje- 
ciem następującej rezolucyi: 

„Koło polskie trwając niezmiennie w 
przekonaniu, że obowiązkiem parlamentu jest 
uczynić zadość żywotnym potrzebom Państwa 
i landów i wierne w tym względzie swojej 
tradycyi, przyjmuje sympatycznie do windu- 
mości wygłoszony przez P. Prazew gabinetu 
ekonomiczny program obecnego Rządu i elie- 
tnie współdziałać będzie przy jego urzeezy- 
wistnieniu. Koło ubolewa, że w obecnej se- 
syi Rady państwa trzy lata całe dla robót 
ustawodawczych Państwu i krajowi tak nie- 
zbędnych spełzły tak jałowo, a to w skutek 
obstrakcyi, tego środku walki, który zawsze 
po'ępiamy jako niezgodny z zasadami pra- 
wdziwego parlamentaryzmu. Pragnąc gorąco 
sprawiedliwego załatwienia sporu językowego 
między Czechami i Niemeami, przywrócenia 
zdrowych i normalnych stosunków parlamen- 
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Tego samego dnia wieczorem pani Du- 
gast z Ileleną była u swoich rodziców. Chľód 
wiał od starych i sztywnych mebli salonu i 
od postaci pana domu, który w tureckiej cza- 
peczce na rzadkich włosach stał wyprostowa- 
ny za krzesłem, słuchając z surową i nieza- 
dowoloną miną sprawozdania córki o dzisiej- 
szych wypadkach. Pani Pierron, przy małym 
stoliczku, na którym stały dwie świece przy- 
słonięte zielonemi umbrelkami, ciągnęła swoje 
nieśmiertelne pasyanse, podnosząc od czasu 
do czasu twarz, na której tylko oczy żyły. 
Giucha jak pień, przykładała chwilami trąbkę 
akustyczną do uszu. pochwytywała bezładnie 
urywane wyrazy, i odzywała się całkiem nie- 
stosownie : 

— Du Marty, nadzwyczaj miły chło- 
albo Germana bardzo szczę- 


piec! 
śliwa. 

Potem, zadowolona, że się wimięszała 
do rozmowy, wyjnowała z kieszeni starą bom- 
bomierkę szyldkretową, spożywała fiotkowy 
cukierek i z pogodnym wyrazem wracała do 
do swoich kart. 

Pan Pierron zabrał głos i z powagą do- 


wodził, że musi powstrzymać Marcelego Da- 
gast od dalszych kroków sądowych. 

— Germana bardzo zawiniła. Da Marty 
również. Cóż zyska tych dwoje nieszczęśli- 
wych na skandalicznem  rowzlekaniu spra- 
wy? Takie rzeczy lepiej ukryć przed światem. 

Pani Dugast i Helena przytakiwały z 
calego serca, znajdując, że wszystko byłoby 
lepsze od podobnego skandalu. 


Przy tej sposobności Helena znowu 
miała małą utarezkę z dziadkiem. 

— Bo też nie można ukrywać — mó- 
wił — że w każdym razie wina Germany 


jest większa, niż Du Marty. Taką jest nie 
tylko litera, ale także duch prawa. 

— A więc dla takich Du Marty nie ma 
więzienia? — podjęła Helena z tym uśmie- 
chem, który miał dar irytowania pana Pier- 
ron. — Jest to galanterya, którą ustawa za- 
chowuje tylko dla kobiet! 

Pan Pierron, dotknięty w tem eo miał 
najdroższego, odciął się krótko: 

— Mężowi bywa wyznaczana kara pie- 
niężna, jak opiewa paragraf 539, od stu do 
dwóch tysięcy franków ! 

-- Doprawdy? ależ to prawie darmo! — 
odrzekła. 

— A do tego jeszcze potrzeba, żeby wy- 
stępek był długotrwały i skonstatowany we 
wspólnem mieszkaniu. 

— (oraz to lepiej! Ale przypuśćmy na- 
przykład, że nie można było udowodnić winy 
Du Ma:tyemu i ten człowiek pakuje do wię- 
zienia twoją wnuczkę, dziadzia, pomimo, że 
sam także zawinił? 

Ale starzec, z uporczywą  oschłością 
człowieka przyzwyczajonego do bezmyślnego 
zastosowywania ustaw i wykonywania ślepej 
sprawiedliwości, odpowiedział: 


— Prawo jest prawem. Gdziebyśmy za- 
szli, gdybyśmy zaczęli nad nim dyskutować, 
my, niezłomni wykonawcy prawa? Nie ma 
społeczeństwa bez prawodawstwa. 

— Moglyby być le sze prawa! — za- 
kończyła Helena powstając ku wielkiej pocie- 
sze pani Dugast, która nielubila żadnych dy- 
sput i pozostawiając dziadka w rozdrażnieniu, 
które powstrzymywał. 

Babka Loć Pierron oderwała się od zaj- 
mującego i zawikłanego pasyansa, żeby przy- 
jąć pocałanki córki i wnuczki i z egoizmem 
spotykanym często u starców, dla których do- 
bre trawienie jest najważniejszą troską w ży- 
ciu, wyrzekia poważnie, wzdychając : 

— Taki kurczę nie było dostatecznie 
ugotowane dzisiaj przy obiedzie.... 


XIV. 


W obszernej hali galeryi Petit, do której 
światło dziwnie przyćmione padało. w atmo- 
sferze, w której woń werniksu mięszata się 
z zapachem perfum, tłamno było i wesoła. Ja- 
sne stroje pań, różowe twarzyczki uśmiechnięte 
pod przysłonką przejrzystego tialu, błyszczące 
kapelusze panów; zbliżano się do siebie, wi- 
tano, zawięzywały się rozmowy, jak w salo- 
nie. Wszyscy ci goście zdawali się gromadzić 
tutaj dla własnej przyjemności, a tymezasem 
cale dzieło malarza, pięknego Dormoy okry- 
wało ściany, tworząc różnobarwne zbiorowisko 
w złotych nowiutenkich ramach rozmaitych 
obrazów roboty zręcznej, ałe miernej. Płotna 
rozmaite) wielkości, w których widać było si- 
lenie się na zastosowanie do ostatniej mody, 
talent, goniący za latwem zdobyciem powo- 
dzenia. Brodaty Chilperie umierający u stóp 
Fredegondy sąsiadował z grupą artylerzystów; 


ogromna mlekodajna krowa na łące zdawala 
się zahipnotyzowana potretem  margrabiny 
de K... na tle czerwonem przyozdobionem w 
herby. Ale jeden obraz specyalne wywoływał! 
wrażenie: młoda kobieta naga, widziana z płe- 
ców z przesadnie zaokrąglonymi kształtami 
barwy poziomek ze śmietaną. 

Młody mistrz uwijał się pomiędzy gru- 
pami ze swoją rozstrzęsioną brodą, z rycerską 
uprzejmością i fałszywą skromnością, pelną 
pragnienia, aby; się przypodobać. Opuścił co 
prędzej trzy damy, aby grzecznie przywitać 
przybocznego sekretarza ministra oświaty i 
sztuk pięknych, młodzieńca, w którego oczach 
widać było wiele inteligencyi. Dormoy zajął 
się z wybitną troskliwością tą wpływową o30- 
bistością, przewodnicząc mu w oględzinach, 
wskazując rzeczy godniejsze uwagi. Cały prze- 
jęty gorącem pragnieniem zarobienia sobie na 
wstążeczkę legii honorowej, w zapale swoim 
nie poznał pewnego zacnego starego malarza, 
któremu wiele zawdzięczał, ale spostrzegłszy 
znakomitego rysownika Prigent, natychmiast 
zaprezentował go młodemu sekretarzowi. 

Fala przybywających płynęła ciągle przez 
drzwi szklane, wszystko to co dzięki wizy- 
tom, obiadom wydawanym i prezentowaniem 
się, Dorinoy potrafił zjednać dla siebie. Uka- 
zał się we drzwiach kapelusz czarny i dwa 
przybrane białym tiulem z gwożdzikami: byłu 
to ciotka Portier z QGermaną i Iwoną. Biedna 
stara dama była nieco zakłopotana swoją 
osobą ; wolałaby nie pokazywać się publicznie 
ze swojemi siostrzenicami w chwili gdy, jak jej 
się zdawało, każdy na swój sposób komento- 
wał historyę Germany — ale poczucie obo- 
wiązku w niej przemogło. 


(Ciąg dalszy nastąpi ). 


z 


tarnych, i usunięcia przyczyn obstrukceyi, bę- 
dzie Koło polskie pomocne we wszystkich 
ku temu zwróconych usiłowaniach. Koło pel- 
skie wierne swym zasadom autonomicznym 1 
parlamentarnym działać może zgodnie ze 
stronnictwami wyznającemi wspólne zasady, 
o ile stronnictwa te dążyć chcą w drodze 
parlamentarnej do ich urzeczywistnienia, nie 
tamując normalnego toku obrad Rady pań- 
stwa. Koło polskie pomne obowiązków swoich 
w obee kraju, i stojąc na straży moralnych 
i materyalnych jego interesów domagać się 
będzie stanowczo uszanowania i zupełnego 
uznania praw naszych autonomicznych i na- 
rodowych oraz uwzględnienia potrzeb ekono- 
micznych, krajowi naszemu właściwych“. 


Z Warszawy. 


(Po powrocie ks, Imeretyńskiego z Petersburga. — 
Gubernator kaliski Daragan. — Dom ludowy w 
Warszawie. — Pogotowie ratunkowe). 


Piszą z Warszawy: Sprawa aresztowa- 
nych, pod zarzutem tajnego nauczania, roz- 
wija się bardzo powoli. Adwokata Leszczyń- 
skiego puszczono na wolność za kaucją sto- 
sunkowo nie wysoką. Najlepszy to dowód, że 
całe to przykre zajście nie ma wielkiego 
znaczenia, że żandarmerya tak gorliwa w po- 
dobnych wypadkach, nie wykryła „niebaz- 
piecznego spisku“. Rzecz cała redukuje się po 
prostu do rozdawania książek bez pozwolenia 
cenzury. a 

Wszystkie domysły i pogłoski łączone 
z ostatnim pobytein ks. Imeretyńskiego w Pe- 
tersburgu, mianowicie jakoby miała nastąpić 
zmiana w urzędzie generał-gubernatorskim, 
okazały się bezzasadnemi. Książę był bardzo 
łaskawie przyjęty przez cara l — jak wieść 
niesie — złożył mu obszerny ustny 1aport o 
miejscowych stosunkach. Chodzi tu głównie 
o rozszerzenie i ustalenie wykładów jezyka 
polskiego w szkołach średnich. Sprawy tej. 
załatwionej w zasadzie stosunkowo dość po- 
myślnie za życia Ligina, nie roztrzygnięto 
jeszcze praktycznie, t. j. wydanych postano 
wień nie wprowadzono jeszcze w życie. Je- 
żeli nie mylą wszystkie doniesienia, należ 
oczekiwać, że przynajmniej częściowo stanie 
się zadość gwałtownym potrzebom polskiej 
szkolnej młodzieży. — O następcy Ligina 
dotychczas głucho. Krążą różne domysły, któ- 
rych autentyczności sprawdzić nie można; ale 
zdaje się, że nominacya nastąpi niedługo, bo 
ks. Imeretyński powrócił z Petersburga 4 pro- 
pozycją zatwierdzoną. 

Razem z ks. Imeretyńskim bawił w Pe- 
tersburgu gubernator kaliski Daragan i byt 
przyjęty przez cara z niemałein odszczegó|- 
nieniem. Ta audyencya dała powód do przy- 
puszczenia, że p. Daragan jest przeznaczony 
ja wyższe stanowisko. Jestto urzędnik światły 
i roziropny, który od lat kilkunastu pozostaje 
na jednem miejscu, stosunki miejscowe zna 
wybornie i jest bezwarunkowo uczciwy. Gi- 
bernig swoją administruje wzor wo i krótko 
trzyma swoich podwładnyeh urzędników, nie 
pozwalając na żadne wybryki. 

Ministerstwo skarbu wyznaczyło fundusz 
150 tysięcy rubli w dod:tku do już wyasy- 
gnowanych 100 tysięcy rubli na wzniesienie 
w Warszawie „Do! u ludowego“, z przezna- 
czeniem na teatr, zabawę, sale tańca, audyto- 
ryum dla odezytów i t. p. „Dom“ będzie wy- 
budowany pod kierunkiem komitetu trzeźwości 
ludowej. 

Z ogłoszonego właśnie sprawozdania o 
czynności warszawskiego Pogotowia ratunko- 
kowego wyjmujerny następujące szczegóły : 
Ogółem wzywano Pogotowie w 6.780 wypad- 
kach (o 2.567 więcej niż w roku poprzednim). 

Pomocy udzielono ogółem w 6.085 wy 
padkach, które można ugrupować w nasto- 
pujący sposób: Cierpienia wewnętrzne 1,73%, 
cierpienia chirurgiczne 4,145, porody i po- 
ronienia 32, obłąkanie 19, symulscya 17, 
stwierdzono śmierci 118. 

Daty statystyczne Pogotowia są bardzo 
ciekawym materyałem dla charakterystyki 
Warszawy. W statystyce zeszłorocznej Zwraca 
~a siebie uwagę ilość ran ciętych i kłutych. 
Chorych z takiemi ranami było mianowicie 
817, o 297 więcej niż w roku poprzednim. 
Władze w r. z. przedsięwzięły bardzo ener- 
glezne środki, colei ukrócenia t. zw. „no- 
ŻówWnielwać”, 

Dochody Pogotowia wyniosły w roku 
zeszłym 43,821 rubli. Oto główniejsze pozy- 
cje: zapomoga miejska 5.000 rubli, składki 


członków 7.674 rubli ofiary jednorazowe i z 


pism 7.674 ruble, z zabaw (brutto) 17,386 
rubli. 


AAA Wrz 


Sprawy polskie w Prusach. 


Pod napisem „niemieckie nazwiska u 
Polaków“ zamieszcza Köln, Volkszeitung ar- 
tykuł, w którym nazywa niedorzecznością re- 
klainowanie dla niemczyzny Polaków z nie- 
mieckiemi nazwiskami jak n. p. posłów Szu- 


mana, Wolszlegiera, Wartenberga, Schroede- ; 


ra i t. p, którzy ndowodnili, że od wieków 
ich przodkowie byli Polakami. Słusznie p^- 
wiada organ koloński, że nazwisko zresztą 
nie stanowi jeszcze o narodowości jego wła- 
ściciela, gdyż w takim razie należałoby na- 
zwać „greckimi neiekinierami do obozu nie- 
mieckiego* Niemców z takiemi nazwiskami 
jak Melanchthon, Oecolampadias, Arcander, 
Dryander, Philander i t.d., „rzymskimi ucie- 
kinierami* Niemców z nazwiskami jak Sar- 
torius, Praetorius, Livomius, Fabricius, Pisto- 
rius, Sutor, Cantator, Custor, Pistor, Capito, 
Custodis i t. d. 

W wiekach średnich panował w Niem- 
czech zwyczaj greczenia i latynizowania na- 
zwisk, które się w tej formie przechowały do 
dziś, tak samo w Polsce niemczono często w 
wiekach średnich nazwiska ze względu na 
znaczenie, jakie wtedy miała u Polaków kul- 
tura zachoduiego sąsiada. Po za tem jest tak- 
że dużo Polaków z niemieckiemi uazwiskami, 
których przodkowie byli Niemeami, ale za to 
obfitnje mianowicie armia pruska w wielką 
liczbę oficerów z nazwiskami czysto francu- 
skiemi i polskiemi. Nawet na najwyższych 
urzędach w Niemczech i Prusach znajdują 
się mężowie, których przodkowie byli „ucie- 
kinierami polskimi do obozu niemieckiego“. 
Więc brzmienie nazwiska nie stanowi 0 na- 
rodowości danej jednostki -- konkluduje Xöl- 
nische Volkszeitung i swój artykuł kończy u- 
wagą: 

„Nałeży więc zarzucić tego rodzaju nie- 
dorzeczny środek zwalczania polszezyzny, w 
jakim upodobała sobie prasa hakatyslyczna, 
dowodzi on, że chodzi jej tylko o agitacyę 
przeciw Polakom“. 

Wiadomo, że na jednem z ostatnich po- 
siedzeń komisyi budżetowej parlamentu nie- 
mieekiego, poseł ks. prałat Jażdżewski skar- 
żył się na to, iż władza wojskowa wpływa 
na żołnierzy polskićh, aby spowiadali się tyl- 
ko po niemiecku, a dalej, że zachodzily na 
wet wypadki, iż nakazywano podoficerom sie- 
dzić żołnierzy polskieh, czy się stosują do na- 
kazu. W skutek tego komisya uchwaliła re- 
zolucyę, żądającą od władzy wojskowej, aby 
nie wpływała na Żołnierzy, w jakim języku 
spowiadać się mają, a dalej, aby także za- 
niechała wszelkiej nad tem kontroli. Nad re- 
zolucpą tą obradował w sobotę parlament. 
Posłowie centrum, mianowicie panowie Groc- 
ber i Lingens, bardzo energie:nie ujęli się 
za polskimi żołnierzami, wyrazając przytem 
nbolewanie, że niestety poseł ks. Jaźdżewski 
z powodu choroby nie mógl przybyć na po- 
siedzenie; wielka lo szkuda, gdyż byłby przy- 
toczył kilka takich wypadków, w których nie- 
prawnie w tym względzie wpływano na Żoł- 
nierzy. Ż polskich posłów przemawiał p. 
Janta-Połczyński. Mowca przypomniać 
tradycyjną waleczność i pobożność polskich 
żołnierzy. Spełniają oni swój obowiązek wier- 
nie i posłusznie, tem bolesniej więc odezu- 
wają, że nakłada im się pęta nawet w tej 
tak świętej dziedzinie. Od stołu rządowego 
przemawiali generał-porucznik Viebahn i mi 
nister wojny Gossler. Obaj zapewniali, że mi- 
nisterstwo nie wydało takiego zarządzenia i 
bynajmniej nie ma zamiaru mieszać się do 
Sakramentu spowiedzi. Zaszłe wypadki poite- 
gały jedynie na samowoli podoficerów. (o 
do tego zarządzono już śledztwo w poroz- 
mieniu z ks. biskupem polowym i ukarano 
winnych. 


a ara 


Z teatru wojny. 


O walkach pod Paardeberg, pomiędzy 
głównemi siłami lorda Robertsa a wodzem 
Boerów Uronjem, donoszą depesze z Londynu, 
otrzymane przez nas w nocy: 

Z Paardeberg donoszą pod dniem 21 
b. m.: Brygada gen. Knoxa zajmuje linię na 
południe rzeki, general Smith zaatakuje obóz 
Boerów od północy. W ciągu dnia dzisiej- 
szego generał French, sukursowany artyle- 
ryą, zaatakował górę (Kopje) Paarde, którą 
to pozycyę trzyma dotąd oddział Uronjego. 
Wzinocniony silnemi posiłkami z Ladysmith, 
Boerzy uderzyli niespodzianie na generała 
Wrencha, który jednak zmusił ich ogniem 
działowym do colnięeia się w kierunku mis- 
lizny na rzece Modder. Boerzy mieli wielu 
zabitych i rannych, a 50 z nich dostało się 
do niewoli. Boerowie budują z nadzwyczaj- 
nym pospiechem szańce dokoła obozu. Mę- 
stwo i determinacya boerów obudzają po 
wszechnie podziw, ogólnem jest jednak za 
patrywanie, że wszelki dalszy ich opór będzie 
daremny. 

Wedle depeszy z Paardeberg z d. 232 
b. m. artylerya angielska opanowuje wszyst- 
kie wzgórza dokoła stanowiska Oronjego. Po 
obu brzegach rzeki stoją w szyku bojowym 
wojska angielskie naprzeciw sił Oronjego. 
Kawalerya Frencha ma zadanie niedopuścić 
do niespodzianego ataku ze strony Boerów 
na prawem lub lewem skrzydle. W dniach 
ostatnich dostało się do niewoli ogółem 460 
Boerów. Anglicy zdobyli wiele bydła, owiec 
i zapasów żywności. W nocy z dnia 22 na 
23 b. m, artylerya angielska zaalarmowała kil- 


„(Gazeta Lwowska” z dnia 26 lutego 1200. 
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kunastoma strzałami działowymi obóz Cronje- 

go. Wojska angielskie osaczają coraz szcze '- 

| niej ze wszystkich stron stanowiska Oronjego. 
| Z balonu wypuszezonego dnia 24 b. m. do- 
strzeżono różne nowe szańce nieprzyjaciel- 
skie, które ostrzeliwano natychmiast grana- 
tami. 

Pod dniem 28 b. m. telegrafują z Paar- 
deberg, że położenie generała Oronjego jest 
beznadziejne. Działa angielskie dominują ze 
wszech stron nad wyżynami ciągnącemi się 
wzdłuż rzeki. Boerzy stracili już 200 yardów 
ze swych zakrytych stanowisk. Uciekinierzy 
opowiadają, że Cronje gotów byłby poddać 
się, lecz wstrzyimują go od tego kroku mło- 
dzi Boerzy transvaalscy. Zajęta dnia 21 b. m. 
przez Anglików pozycyas, przyczem 50 Boe- 
rów dostało się do niewoli, ima jak najwię- 
ksze strategiczne znaczenie 

Depesza lorda Robertsa z Paadeberg 
pod d. 24 b. m. donosi: Wojsko Boerów, 
które nadeiągngło z Natalu, uderzyło wczo- 
raj na nasze straże przednie, zostało jednak- 
odparte, przyczem straciło wielu zabitych i 
rannych. Do niewoli dostało się 100 Boerów. 

| Straty angielskie wynoszą 9 zabitych i 29 
rannych. 

Lord Methuen donosi, że wojska angiel 
skie obsadziły dnia 22 b. m. Barkly- West. 

Biuro Reutera doniosło z Durbanu pod 
datą 28 b. m.: Rozpowszechnis się tu coraz 
bardziej i coraz więcej znajduje wiary pogło- 
ska, że Ladysmith zostało oswobodzone. Sły- 
chać również, źe Cronje wraz ze swymi 8000 
ludzi po gwałtownej walce poddał się, i że 
po stronie Buerów 1700 ludzi jest częścią za 
bitych, częścą rannych. Między rannymi 
ma być także Oronje. Również lord Kitche 
ner miał otrzymać ranę w lerwem ramieniu. 

Biuro Reutera dodaje, że wiadomości 
ta dotad me zostaly jeszeze urzędownie po- 
twierdzone. 

Daiiy Chronicle donosi z Kimberley pod 
datą 21 b. m., że wojska Boerów gromadzą 
się koło tego miasta. Qzęść wojsk mueprzyja- 


cielskich ostrzeliwa obóz angielski. 
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Lwów, 26 lutego. 


— C. k. Dyrekeya poczt i telegra- 
łów ogłasza, że « dniesi | marca b. r. wejdzie 
w zycie e. k. urząd pocztowy ze zwykłym za- 
kresem czynności w Moszkowie, powiatu sokal- 
skiego. 

Okrąg doręczeń c. k. urzędu pocztowego w 
Moszkowie tworzą gminy i obszary dworskie: 
Moszków, Szmitków, Sawczyn i Siebieczów, jako- 
też obszary dworskie Bojanice i Piwowszczyzna. 


— Z Uniwersytetu. P. Eugeniusz. Pa- 
siecznicki. rodem z Mykietyńca, w Galicyi, otrzy- 
mał na Uniwersytecie Jagiellońskim stopień do- 
ktora wszech nank lekarskich. 


— Z Koła literacko-artystycznego. 
Zebranie literatów, dziennikarzy i artystów od- 
będzie się we środę, dnia 28 b. ma, o godzinie 
7 wieczorem w lokalu Koła literacko-artystycznego. 
Na porządku dziennym: Kwestya nowego uksztat- 
towania ustawodawstwa we wszystkich gałęziach 
literatury, sztuki i fotografii (referent prof. dr. 
August Balasits). 


— W Czytelni katolickiej na zwy- 
kłem zebraniu we środę 28 lutego b. r. o go- 
dzinie -mej wygłosi p. Marceli Gajewski od- 
czyt na temat: „Mnich żebraczy — twórcą sztu- 
ki neo-chrześciańskiej. 

Tegoż samego dnia o godzinie 6 odbędzie 
się zgromadzenie przedwyborcze, celem porozu- 
mienia się nad wyborem 4 członków do zarzą- 
du Czytelni katolickiej. 


— Ofiara. JEkscel. Najprzew. ks. Ar- 
cybiskup Morawski ofiarował na restanracyę ko- 
ścioła 00. Bernardynów w Dukli 1009 koron. 
Jak wiadomo, kościół ten obecnie bardzo podu- 
padły, jest jedynym na całym obszarze ziem 
polskich, który jest poświęconym wielkiemu Pa- 
tronowi narodu błog. Janowi z Dukli. 


— Sobotola zabawa w Kole literacko- 
artystycznem powiodła się wyśmienicie, tańczono 
niemal do świtu; do kadryla stanęło par 2%, do 
lansiera 28; tańce prowadzili z wielkim animu- 
szem pp. Jordan i Stupnieki. Że goście opusznzali 
salony Koła pod miłem wrażeniem przyjemnie 
spędzonej nocy, tego dodawać nie potrzebujemy, 
zebrania bowiem towarzyskie mają już tam da- 
wno ustaloną a bardzo dobrą markę. 

Ostatnia zabawa z tańcami odbędzie się w 
bieżącym karnawale w Kole jutro we wtorek. 
Początek o godzinie 7 wieczorem, koniec tańców 
stanowczo z uderzeniem godziny 12 w nocy. 

W przyszłym tygodniu inauguruje Koło 
nową seryę odezytów dla swoich członków, ich 
rodzin i wprowadzonych przez nieh gości. 


— Z Kasyna miejskiego. Zamiast za- 
powiedzianego na dzień 28 b. m. wieczorku, od- 
będzie się w sobotę, 3 marca b. r. tombola. Po- 
; Gzątek o godzinie 3 wieczorem. Lista otwarta. 


i = Bezamina kwalifikacyjne dla nau- 
| ezycieli pospolitych szkól ludowych. Do egzami- 


,nów kwalifikacyjnych przed e. k. komisyą egza= 

minacyjną dla nauczycieli pospolitych szkół lu- 
dowych w Stanisławowie, w lutym r. b. odby- 
tych, zgłosiło się 7 mężczyzn i 10 kobiet Pa- 
tent nanezycielski uzyskało 6 mężczyzn i 8 ko- 
biet; mianowicie: Piotr Kinasiewicz, Aleksy La- 
szewiez, Zygmunt Mękarski, Stefan Michajluk, 
Hilary Mirkowski, Tomasz Misiołek; Eugenia 
Budkowska, Helena Knorekówna, Marya Lang, 
Marya Mondscheinówna (z odznaczeniem), Salo- 
mea Reichmannówna, Anna Tomaszewska, Eleo- 
nora Weberówna i Helena Witwieka. 


— Bal, urządzony przez oficerów 9 p. p. 
i urzędników wojskowych, odbył się w ostatnich 
dniach w Stryju, na którym przy dźwiękach ka- 
peli wojskowej 9 p. p. bawiono się ochoczo do 
rana. 


— Śluby. Ślub panny Maryi Korotkiewi- 
czówny, córki dyrektora policyi dr. Zenona Ko- 
rotkiewicza i Maryi z Morawskieh, z dr. med. 
Józefem Zanietowskim, synem dr. Józefa Zanie- 
towskiego i Heleny z Szepel - Terleekich, odbył 
się w sobotę o godzinie pół do 11 przed połu- 
dniem w kościele 0O. Zmartwychwstańców, przy- 
strojonym kwiatami i zapułnionym publicznością. 

Ślubu, po pięknej przemowie, udzielił mło- 
dej parze ks. kan. Wojciechowski, w obecności 
ks. infułata Krzemieńskiego, poczem odprawił 
Mszę św. przed wielkim ołtarzem. W orszaku 
weselnym, oprócz najbliższej rodziny państwa 
młodych, jak pp. starostowie Szumlańscy z Żół- 
kwi i pp. Steccy, byli pp. delegatostwo Laskow- 
scy, p. Orpiszewska, dr. Nowicki i dr. Tramiel. 
W kościele między publicznością byli: JE. P. 
Prezydent Zborowski, starszy prokurator Państwa 
dr. Wędkiewicz, radca dyr. Kulczyński dyrektor 
Patelenz i urzędnicy dyrekcyi polievi. 

Po ślubie odbyło się śniadanie u rodziców 
panny młodej. Po twastach zawiadowmiono zebra- 
nie o nadesłanem błogosławieństwie Ojca św.; 
odezytano błogosławieństwo ciotecznego dziadka 
panny młodej ks Arcybiskupa Morawskiego dalej 
telegramy i pisma z Życzeniami od ks. biskupa 
pelczara z Przemyśla. od ks. biskupa dr. Sze- 
ptyckiego ze Stanisławowa i ks. Josepha biskupa 
Lozanny i Genewy z Fryburga. JE. książę-biskup 
krakowski ks. Puzyna udzielił już przed kilku 
dniami swego biogosławieństwa. Oprósz tego 
wielu znajomych i przyjaciół nadesłało życzenia 
z Krakowa, Lwowa, Wiednia, Paryża, 
Rzymu, Berlina; między niemi nadesłali życze- 
nia raństwo Julianowie Dunajewscy i pp. 
Kstreicherowie. 

Popołudniu państwo iałodzi odjechali do 
Wiednia, 

W sobotę wieczorem odbył się w Krakowie 
w kościele 00. Kapucynów ślub panny Wandy 
Brochoekiej z p. Adamem Strzeleckim, koneepi- 
stą powiatowej Dyrekcyi skarbu w Krakowie. 

Ślub p. Stefana Morawieekiego, profesora 
gimnazyalnego, z panną Jadwigą Soświńską, 
córką profesora, odbył się w sobotę w kościele 
00. Zmartwychwstańców w Krakowie. 


— Sprostowanie. Dowiadujemy się z 
autentycznego źródła, gdyż od samego Franci- 
szką br. Romaszkana, że wiadomość podana w 
niektórych dziennikach, jakoby br. Romaszkan 
sprzedał dobra Krechowee p. Feuersteinowi za 
480.000 koron, jest nieprawdziwą. Br. Roma- 
sakan nie tylko nie traktował weale z p. Feuer- 
steinem o sprzedaż, ale nawet wcale go nie zna. 


«= Wiadomości policyjne. Przytrzyma- 
no wczoraj rano 16-letniego wlóczęgę Jakóba 
Geislera, uciekającego z tłumokiem skradzionej 
bielizny ze strychu domu pod 1. 24 przy ulicy 
Krakowskiej. 


== Kompres na głowę w polieyi. 
Wczoraj późnym wie.zorem zażądał w stanie 
podochocoym 'Tymko Prydyba cygara w trafice 
Hensteina przy ulicy Jabłonowskieh nr. 12. — 
Prydyba otrzymał cygaro, a miimo tego, że nie 
miał za nie czem zapłacić domagał się od tra- 
fikanta jeszcze kompresu na głowę. Gdy mu zaś 
świadczenia tego, nie wchodzącego wcale w za- 
kres trafiki odmówiono, niezadowolony pacyent 
wybił całe okno, wyrządzając szkodę na 10 ko- 
ron i dopiero osadzony w aresztach policyjnych 
znalazł mimowoli ukojenie alkoholizmem spowo- 
dowanego bolu głowy. 


— Konkurs. Wydawnictwo „Kraj w o- 
brazach* prosi nas o zamieszczenie następujące- 
go zawiadomienia; 

Przystępując do wydawnictwa „Galieya w 
obrazach*, pragnęliśmy uzyskać możliwie do- 
skonały wzór na afisz reklamowy i w tym celu 
odwołujemy się do wszystkich pp. artystów ma- 
larzy z prośbą o nadsyłanie projektów takieh 
afiszy, nie krępując się ani ilością kolorów, ani 
formatów, ani motywem, niczem w ogóle, prócz 
zamieszczeniem wyrazów : „Galicya w obrazach“. 
Termin ostateczny dnia 1 maja 1900 roku. Na- 
grody trzy: 

Pierwsza 75 rubli (200 koron). 

Druga 25 rubli (70 koron). 

Trzecia 15 rubli (40 koron). 

Rozstrzygnięcie konkursu powierzonetn bę- 
dzie uproszonym sędziom z grona artystów i 
znawców sztuki. Oryginały zaopatrzone znakiem 
lub mottem (powtórzonem na kopercie) należy 
nadsyłać pod adresami : 

Redakcya i administracya wydawnictwa 

„Kraj w obrazach”, Łódź, ul. Zachodnia 
nr. 41, albo Kraków ulica św. Jana 1. 8. 


— Zmarli w ostatnich dniach: W Sta- 
nisławowie, pod Grodnem, Edward Stanowski, 
b. właściciel dóbr Owczary, w powiecie olkuskim, 
w 61 roku życia. 

W Krzcięcicach, w pow. jędrzejowskim, 
Kajetan Baier, jeden z najstarszych i najbardziej 
szanowanych ziemian gub. kieleckiej, w 85 roku 
życia. 

W Meranie, dr. Edward Brühl, lekarz, 
długoletni opiekun wszystkich Polaków, którzy 
w ostatnich czasach w Gleichenbergu lub Mera- 
nie przebywali. 

W Warszawie, Magdalena z Sucheckich 
Augustowa Rzewuska, właścicielka dóbr w Bent- 
kowicach, w 62 roku życia. 

W Krakowie, Ludwika z Jastrzębskich 
1 v. Prylińska, 2 v. Stolzmanowa w 72 r. 

W Lipnej, pow. grójeckim, Juliusz Wa- 
lewski w 65 r. życia. Zmarły był przez długie 
lata wydawcą Słowniku geograficznego, na któ- 
ry łożył fundusze ś. p. Władysław Walewski, 
wydał też między innemi „Kodeks cywiiny Kró- 
lestwa Polskiego, objaśniony motywami prawa i 
jurisprudencya*, 

— Tylko za sześć guldenów w „ŚLy- 
brze“. Tymko Kłapka, gospodarz w Bogda- 
nówce, zaszedł wraz z żoną swą Martą i pisa- 
rzem gminnym Wasylem Hulą do tamtejszej 
karczmy na wódeczkę i „przekąskę“. Mile spę- 
dzali chwile ciężkiego żywota, krzepiąc siły 
wódką i suchą kiełbasą, i rozprawiając na te- 
mat t. zw. „chłopskiej polityki“. Wiele rozpra- 
wiałi przytem o przyjaźni, a Tymko chcąc w 
dobitny sposób zamanifestować szezerość swej 
przyjaźni do Wasyla sprzedał „sznapskamrato- 
wi“ urodziwą połowicę za sześć guldenów w 
„śrybrze*. Nie ociągał się z zapłatą Wasylko, 
wypłacił należną cenę kupna, kazał postawić 
jeszcze „mohorycz* a wreszcie dla spóźnicnej 
już pory wyrzueony z karczmy udal się z na 
bytym „towarem* do domu, pożegnawszy się 
czule z Tymkiem po licznych zapewnieniach do- 
zgonnego „kamractwa”. Posłuszua władzy me- 
żowskiej połowica poszła do nabywcy i nieźle 
jej się widać musiało tam powodzić, bo przez 
dwa dni u niego przebywała. Lecz szczęście 
Marty nie trwało długo. Zazdrosne kumoszki 


doniosły o całej sprawie żŻandarmeryi, która 
nieomieszkała donieść o tej niezwykłej sprze- 
daży „ruchomości“ do sądu. W tych dniach 


stawali obaj „kamraci* i „wspólna“ żona przed 
obliczem sędziego, który nie chcąc uznać gło- 
szonej przez socyalistów zasady „woluej miłości” 
skazał całe dobrane towarzystwo na 14 dni 
aresztu, rozwiązując równocześnie ten nieprze- 
widziany w ustawie kontrakt kupna i sprzedaży 
„ruchomości“, 


— Morderstwo. W dniu 16 b. m. za- 
mordowany został w Bobrownikach małych mie- 
szkaniec Żabna, Ludwik Morecki, przez tamtej- 
szych włościan Zycha, Butoia i Kordelkę, koła- 
mi wyciągniętyri z płotu. Przyczyną morderstwa 
miała być zemsta osobista Zycha, z którym Mo- 
recki pokłócił się w karczmie. 

— Nowy kat dla Wiednia, nazwiskiem 
Józef Lang, z zawodu kawiarz, został onegdaj 
zaprzysiężonym w wiedeńskim sądzie krajowym. 
O opróżnioną posadę po zmarłym niedawno kacie 
Selingerze ubiegało się 18 petentów, pomiędzy 
którymi znajdował się majster krawiecki, piekarz 
i pomocnik praskiego kata Wohlschlagera. Na- 
danie posady kata może Lacg zawdzięczać jedy- 
nie tej okoliczności, że jest atletą i wiceprezy 
dentem klubu atletów w Semmeringu i że bardzo 
często brał dobrowolnie udział w egzekucyach, 
które wykonywał jego kuzyn, zmarły kat Selin- 
ger. Nowo mianowany kat jest mężczyzną o her- 
kulesowej budowie ciała, ciemnym zaroście i 
przyjemnym, prawie dobrodusznym wyrazie twa- 
rzy. Pochodzi on z Wiednia, liczy lat 35, jest 
żonatym i ojeem jednego dziecka. Do r. 1898 
był właścicielem kawiarni, a następnie otworzył 
w Wiedniu pralnię, która obecnie prowadzi jego 
żona. 


— W sprawie samobójstwa Jaanera, 0 
którem doniósł telegraf, donoszą obecnie dzien- 
niki wiedeńskie bliższe szczegóły. 

Przyczyną samobójstwa dyrektora teatru 
Carla w Wiedniu, Jaunera, były kłopoty finan- 
sowe. Samobójstwo popełnił Jauner o godzinie 
Ji przed południem. 

Na chwilę przed śmiercią rozmawiał Jau- 
ner z artystami w swoim gabinecie, położonym 
w pobliżu sali prób, w której odbywała się wła- 
śnie próba operetki i gdzie spiewano i tańczono. 
Nagle do uszu artystów doszedł odgłos strzału. 
Kilku z nich pobiegło do gabinetu dyrektora, a 
po chwili artysta Spielmann wrócił do sali prób 
i oznajmił, iż dyrektor odebrał sobie życie. Próby 
zaniechano, a przedstawienie odwołano. 

Jauner odebrał sobie życie wystrzałem z 
tego samego rewolweru, którym zastrzelił się 
przed kilku laty starszy brat jego, Łukasz. Dy- 
rektor Jaumer przechowywał ten rewolwer jako 
pamiątkę, a dziś kulą z niego pozbawił się życia. 
Dawniej był Jauner przez kilka lat dyrektorem 
opery nadwornej, następnie Ringteatru, który 
spalił się za jego rządów, grzebiąc w gruzach 
kilkuset ludzi. Jaunera oskarżono wówczas 0 za- 
niedbanie środwów ostrożności, a sąd skazał go 
na 4 miesiące więzienia. Jauner rozpoczął odsia- 
dywać karę, ale Najj. Pan go ułaskawił. 

Jako dyrektorowi Carlteatru nie powodziło 
mu się dobrze. Musiał walczyć ciągle z kłopo- 
tami finansowymi, które powiększyły się od chwili, 


4 


gdy baron Haas, wspierający swymi pieniędzmi 
teatr, wycofał się. Za wiele już było Jaunerowi 
tej ustawicznej walki finansowej i wskutek tego 
odebrał sobie życie. 

Losy Carlteatru wskutek samobójstwa Jau- 
nera są zachwiane i grozi temu teatrowi zupełna 
ruina finansowa. 


— Na odbudowanie kościoła w Oświę- 
cimiu. Ciągnienie wielkiej salezyańskiej loteryi 
na odbudowanie kościoła w Oświęcimiu — jak 
telegrafuja zarząd loteryi z Wiednia — zostało 
za zeawoleniem Ministerstwa skarbu, z powodu 
nieprzewidzianych trudności, odroczone do 1 
czerwca b. r. 


— zazdrości. Pochodzący z Preszburga 
były cieśla okrętowy Berner strzelił ubiegłej nocy 
w Wiedniu, powodowany zazdrością, dwukrotnie 
zrewolweru do swojej kochanki, kobiety wolnych 
obyczajów nazwiskiem Kaindi i do woźnicy We- 
bera. Kaindlówna jest ciężko ranna, Weber zaś 
tylko lekko. Berner chciał następnie odebrać sb- 
bie życie, jednakże rewolwer zawiódł, poczem 
oddal się sam w ręce sprawiedliwości. 


— Olbrzymi strejk wybuchł w Berli- 
nie, gdzie 10.000 pomocników stolarskich zasta- 
nowiło pracę. Strejk dotknął około 2000 zakła- 
dów stolarskich, a pośrednio wpływa na ogromne 
zmniejszenie się ruchu w innych gałęziach rę- 
kodzielnictwa, n. p. w tokarstwie, meblarstwie 
made 


— Straszny pożar. We wsi Alagnines, 
jak donoszą 2 Valladolid — zniszczył pożar 420 
domów. Zginęło mnóstwo bydła. Niektórzy mie- 
szkańcy wobec grozy nieszczęścia dostawali obłą- 
kania i rzucali się w ogień. 


— Niczwykły szczęśliwiec. W przy- 
tułku żebraczym w Ooldwater (Michigan) zmarł 
w ostatnich dniach pewien człowiek nazwiskiem 
Reed, którego życie, choć krótkie, obfitowało je- 
dnak w wiele przygód matrymonialnych. Mając 
lat 10, Recd cieszył się już brodą pokaźną. 
W dwunastym roku pięknem walcowaniem pod- 
bil serce piętnastoletniej panienki, wykradł ją i 
poślubił, wbrew, ma się rozumieć, woli rodzi- 
ców obojga dzieci. Nazajutrz po ślabie ojciec 
panuy młodej zabrał ją z powrotem da domu. 
Po latach wielu Reed ujrzał ją znowu — żoną 
innego. Sam w cziernastym roku ożenił się z 
inną panienką, która, wracając od ślubu, wy- 
padła z powozu i znalazła śmierć poda kołami. 
W parę tygodni potem Reed miał juź trzecią 
żonę: ponieważ jednak ich charaktery nie były 
dobrane, więc nowożeńcy rozwiedli się i Reed 
próbował się zgodzić z czwartą żoną ; ale była 
to osóbka kłótliwa, więc ją porzucił i trzy rasy 
jeszcze zmieniał żony. Mając lat dwadzieścia, 
miał już siedm żon Żyjących. Ale małżonka nr. 
7 była energiczniejszą od poprzednich: gdy 
Reed cheiat ją opuścić, korzystała z prawa, 0- 
bowiązującego w Ameryce, i kazała go areszto - 
wać. Po wyjściu z więzienia, Reed miał już do- 
syś małżeństwa i dalsze życie spędził samotnie. 
W parę lat potem okulał i poeząl zapadać na 
zdrowiu. Straeiwszy cały majątek, szukał schro- 
nienia w domu dla żebraków, gdzie też umarł 
w 30 r. życia. 

— Wybryki młodzieży, Piszą do 
gazet niemieckich z Berlina, że w Lustgar- 
tinie zebzało się w nbiegly wiorek kilka 
tysięcy chłopaków, którzy zaczęli siebie a na- 
stępnie doróżki i tramwaye obrzucać śniego- 
wymi kulami. W dalszym ciągu zaczęły ku- 
le gradem spadać na cylindry, kapelusze i 
głowy przechodzących tamtędy mężczyzn i nie- 
wiast. Nareszcie stały się pikelhauby policyan- 
tów, którzy chcieli rozproszyć tak piękna na- 
dzieję rokującą młodzież, celem pocisków. 
Chłopcy cofnęli się następnie w stronę mu- 
zeum i rozpoczęli tu taki bombardament do 
tegoż gmachu, że drzwi muzeum musiano zam- 
knąć, a zwiedzająca je publiczność musiała się 
tylnemi drzwiami wysuwać, aby nie być od zło- 
tej młodzieży szkolnej poturbowaną. Dopiero nad- 
biegłym we większej liezbie policyantom udalo 
się tę złotą młodzież rozproszyć. 

— 0 nos. Sąd poprawczy w Paryżu są- 
dził niedawno sprawę pojedynku ulicznego mię- 
dzy dwiema kobietami, z których jedna formal- 
nie odgryzła nos drugiej i w zapale walki — 
połknęła go. Oskarżona skazaną została na trzy 
miesiące więzienia. 

— Dżuma. Śmiertelność w Bombayu do- 
sięgła niebywałych rozmiarów. Codziennie bywa 
średnio po 400 wypadków śmiertelnych. W ubie- 
glym miesiącu zmarło w Bombayu 10.239 ludzi 
na dżumę, ospę, dysenteryę i inne choroby, które 
grożą się epidemicznie w dotkniętych głodem 
okręgach i dostały się wraz znim do Bombayu. 


naw | WOT PMA RN CEJ aa 


Noiaiki Heracko-artyatyezne, 


Kainz, bawiący obecnie na Południu, 
przychodzi już do zdrowia i z początkiem marca 
wystąpi znowu w teatrze Burgu. 


Dokładnego slownika języka polskiego 
i niemieckiego, wydawanego nakładem Maury- 
cego Perlesa w Wiedniu, ukazały się zeszyty 17 
i 18. Pożytcezne to dzieło opracowują — jak 


Z teatru. Zaraz po wystawieniu „Dolli“, 
którą repertoar zapowiada na piątek, a którą gry- 
wają obecnie w wiedeńskim teatrze Rajmunda z 
wielkiem powodzeniem, rozpoczną się próby z 
najnowszej i nigdzie dotąd jeszcze nie granej ko- 
medyi w 8 aktach Zygmunta Przybylskiego p. t.: 
„Dzierżawca z Olesiowa*. Jest to rzecz nadzwy- 
czaj wesoła, dowcipna i pełna życia seeni: znego. 

Również rozdano artystom do nauki role 
z głośnej komedyi Gerharda Hauptmana „Futro 
bobrowe*, w której pani Gostyńska ma popiso- 
wą rolę. 

Ze starego repertoaru przygotowuje dyrekcya 
stylowe wznowienie 8-aktowej polskiej komedyi 
z przeszłego stulecia Wojciecha Bogusławskiego 
p. t.: „Spazmy modne“, i 3-aktowej komedyi 
Stanisława Bogusławskiego p. t.: „Opieka woj- 
skowa* — pierwsza z powyższych komedyj graną 
była we Lwowie po raz pierwszy w r. 1797, 
druga zaś w r. 1849. 

Następnie pójdą kolejno „Madame de La- 
valette* Emila Moreau, „Tosca“ Wiktoryna Sardou 
i „Karyera* Harmanta. 


W dniu 26 marca odbędzie się w teatrze 
przedstawienie na dochód Tow. „Szkoły ludowej“ 
z nader urozmaiconym programem, wśród któ- 
rego nasi artyści odegrają jednoaktowy obrazek 
dramatyczny z dziejów unitów podlaskich p. t.: 
„Chrzest ognia", pióra utalentowanej autorki, 
mieszkającej od lat wielu we Lwowie, a ukty- 
wającej się tym razem pod nazwiskiem Lechity. 
Na czele komitetu tego przedstawieria stoi pani 
wieeprezydentowa Michalska. 


|już donosiliśmny — pp. Franciszek Konarski, 
Adolf Inlender i dr. Albert Zipper. 
I 

Reperiuar teatru hr. Skarbka pod 
dyrekcyą Ludwika Hellera. 

Dziś, w poniedziałek po raz drugi „Wróble“, 
komedya w 8 aktach Labichea i Delacour, tłó- 
maczenie Stanisława Dobrzańskiego. 

We wtorek po raz trzeci i ostatni w tym 
sezonie „Aida“, wielka opera w 5 aktach Ver- 
diego. Czwarty występ Mateusza Schiafienberga, 
występ Teresy Arklowej, Wandy Radkiewicz, Jul. 
Jeromina i Józefa Szymańskiego. 

We środę po raz czwarty „Kordya .*, poe- 
mat dramatyczny w 10 obrazach Juliusza Sło- 
wackiego, z p. Woleńskim w roli tytułowej. 

We czwartek poraz 23 „Lalka“, operetka 
w 8 aktach Audrana, z panią Kliszewską w roli 
| tytułowej. 

W piatek po raz pierwszy „Dolli“, komedya 
w 3 aktach ze szwedzkiego Henryka Christiersona, 
tłómaczył M. Sachorowski. 

W sobobotę o pół do %4 po poiudnin dla 
młodzieży szkolnej „Grube ryby“, komedya w 3 
aktach Michala Bałuckiego. 

Najbliższemi nowościami będą : 


„Dzierżawca z Olesiowa*, komedya w 8 
aktach Zygmunta Przybylskiego ; 

„Otello“, opera Verdiego z p. Senlaffen- 
bergiem i p. Arklową. 

„Pani de Lavalette“, sztuka w 4 aktach 
Emila Morcau; 

„fosca*, sztuka w 4 aktach Wiktoryna 
Sardou. 

Ze wznowień: 

„Dalibor“, opera Smetany z p. Arklową i 
p. Myszugą i 

„Favorita“, opera Donizettiego z p. Ar- 
klową i p. Myszugą. 
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A Lzby sądowej. 


Lwów, 26 lutego. 


Przed tutejszym trybunałem sądu przysię- 
głych miała być dzisiaj rozpatrywaną sprawa 
p. Wojciecha Dąbrowskiego, współpracownika 
Kuryera Lwowskiego, o występek z ustawy 
prasowej. Oskarżycielem jest p. Ernest Brei- 
ter. Ponieważ jednak rozprawa tocząca się 
przed tutejszym trybunałem sądn przysięgłych 
przeciw Wasylowi Wasyłynie o zbrodnię mor- 
derstwa, rozpoczęta w dniu 19 b. m., dopiero 
dziś wieczorem ostatecznie załatwioną zostan.e, 
przeto po wylosowaniu ławy przysięgłych dla 
sprawy p. Wojciecha Dąbrowskiego, rozprawę 
odroczono do jutra, godziny 9 rano. 
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Głosy publiczne. 


mae 


Bank galicyjski dla handlu i prze- 
mysłu, przesyła nam następujące pismo z prośbą 
o ogłoszenie: 

W kilku pismach codziennych pojawił się 
komunikat tak zwanego syndykatu akcyonaryu- 
szów Banku galicyjskiego kredytowego w likwi- 
dacyi. W komunikacie tym i w komentarzu do 
niego, który się wkrótce potem pojawił, dwu- 
znacznemi półsłówkami otwierającemi pole ubli- 
zającym domysłom, rzucono podejrzenie na pra- 
widłowość działalności i zamiarów osób i insty- 
tucyi, likwidacyę rzeczonego Banku przeprowa- 
dzających. 


Opinia publiczna mogłaby być w ten spo- 
sób w błąd wprowadzona, więc aczkolwiek je- 
dynem właściwem miejscem, tak dla kontroli 
i krytyki zarządu, jakoteż i dla odnośnych od- 
powiedzi — jest walne zgromadzenie akcyona- 
ryuszów — to jednak, ze względu na insy- 
nuacye tych artykułów, zmuszeni jesteśmy do 
następujących oświadczeń i sprostowań : 


I. Komitet likwidacyjny w pełnem poczu- 
ciu i świadomości swoich ciężkich obowiązków, 
odpowiedzialności, ale i praw, wynikających z 
ustaw statutu i odnośnych uchwał, spełnienie 
zadania umożliwiających, nie może i nie będzie 
ustępować z drogi prawa i wobec wszystkich 
bez wyjątku przestrzegać będzie wszelkich obo- 
wiązujących przepisów. 

Poszczególni akcyonaryusze nie są upra- 
wnieni do kontrolowania lub zatwierdzania 
uchwał walnego zgromadzenia a tem mniej do 
kontrolowania uchwał i dokumentów innych in- 
stytucyj finansowych, a wszystkie swe ustawą 
i statutami zastrzeżone prawa mogą wedle ustawy 
handlowej wykonywać jedynie na walnem zgro- 
madzeniu. 

II. Komitet likwidacyjny nie przychylił się 
do Żądania zwołania walnego zgromadzenia, gdyż 
żądanie to nie odpowiadało ani pod względem 
merytorycznem, ani pod względem formalnym prze- 
pisom statutu. Komitet pragnie i żąda pełnej 
kontroli jego postępowania ze strony walnego 
zgromadzenia, które wkrótce będzie zwołane, 

III. Pp. Adolf Schütz i jego szwagier po- 
seł dr. Henryk Wielowiejski bynajmniej nie 
byli wybrani do Rady Zawiadowczej Banku Ga- 
licyjskiego dla Handlu i Przemysłu w charakte- 
rze przedstawicieli akcyonaryuszów Galicyjskie- 
go Banku Kredytowego, a wystąpili z tejże Ra- 
dy z powodu żadnego związku z likwidacyą nie 
mającego. 

IV. Wszyscy aż nadto dobrze wiedzą, że 
Bank Galicyjski dla Handlu i Przemysłu i jego 
przedstawieiele podjęli się likwidacyi interesów 
Galicyjskiego Banku Kredytowego przez poczu- 
cie obowiązku krajowej i społecznej służby oby- 
watelskiej, a szczegóły odnośne, dokładnie w 
uchwale akcyonaryuszów Galicyjskiego Banku 
Kredytowego określone, zadają dostateczny kłam 
twierdzeniu, jakoby likwidacya była podjętą ja- 
ko rentowne przedsiębiorstwo. 

Śliśle określone w tej ustawie prawa 
Banku Galicyjskiego dla Handlu i Przemysłu, 
jeżeli juź nie osoby w skład Banku wchodzące, 
a w kraju zasługą 1 pracą przodujące — są 
chyba dostateczną gwarancyą, ża uprawniona 
kontrola walnego zgromadzenia akcyonaryuszów 
Galicyjskiego Banku Kredytowego nie będzie 
miała nigdy nie do zarzucenia. 

Poczucie prawa i odpowiedzialności, zro- 
zamienie pracy i jej obowiązków są najlepszym 
iącznikiem, który Bankowi Galicyjskiemu dla 
Handlu i Przemysłu i komitetowi likwidacyjne- 
mu umożliwi sumienne i ścisłe przeprowadza- 
nie nader ciężkiego i nie reutownego zadania. 

Na tem kończymy z naszej strony polc- 
mikę dziennikarską. 


Na walnych zgromadzeniach będziemy 
sprawozdania składać —  informacyi udzie- 
lać — na pytania lub zarzuty odpowiadać. 


Imieniem Banku Galicyjskiego dla Handlu i 
Przemysłu i Komitetu likwidacyjnego 
Prezes 
Julian Totłoczko. 
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Laenderbank. Podług ogłoszonego ko- 
munikatu, czysty zysk Laenderbunku w Au- 
stryi za rok 1899 wynosi 3.575.732 zł. Wal- 
ne zgromadzenie Laenderbanku odbędzie się 
28 marca. ; 


Pięciokoronówki. Fremdenblatt dowia- 
duje się, że wybijanie pięciokoronówek odby- 
wa się z takim pospiechem, iż moneta ta pra- 
wdopodobnie już w marcu będzie mogła być 
puszczoną w obieg. 


Drzewo kopalniane. Wiener Abend- 
post pisze: Zamierzone przez zarząd kolei 
państwowej z dniem 15 marca b. x. ograni- 
czenie zniżek taryfowych dła eksportu drze- 
wa kopalnianego, wywołało, jak wiadomo, li- 
czne przedstawienia stron interesowanych. 
Podczas gdy z ulg dotychczasowych miało — 
według projektu rządowego — korzystać na- 
dal tylko drzewo do maksymalnej długości 
2 i pół metra, to zdaniem stron żalących się 
możnaby łatwiej cel zamierzony osiągnąć, 
biorąc za podstawę zamiast długości — gru- 
bość drzewa, mianowicie wymiar 30 ctm. na 
grubszym końcu. Propozycya ta jest obecnie 
przedmiotem szczegółowych stndyów w Mini- 
sterstwie i będzie także przedłożona zwołanej 
na 5 marca radzie kolejowej. Ostateczne przeto 
rozstrzygnięcie Ministerstwa zapadnie jeszcze 
przed terminem zaprowadzenia zamierzonych 
ograniczeń. 
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Międzynarodowa wystawa w Pary- | Bawerk, oraz gubernator Banku austro-węgier- 


Żu. W parlamencie niemieckim oświadczył 
w sobotę komisarz cesarstwa niemieckiego dla 
wystawy paryskiej p. Richter, że wystawa z 
całą pewnością będzie otwartą w pierwsze 
święto Wielkiej Nocy t. j. dnia 15 kwietnia. 
Doniesienia o odroczeniu terminu otwarcia są 
bezzasadne. Wszystkie budynki wystawowe 
z małym wyjątkiem są już wykończone. 


Wiedeń, 26 lutego. Spirytus 89:60 do 
40.— (spokojnie). Nafta galicyjska niezmie- 
niona. Cukier surowy 2545 (spokojnie.) 

Wiedeń, 26 lutego. Targ zbożowy. — 
(Kursa w koronach i po 50 klg.) Pszenica 
na wiosnę 7:58 do 7:59, na maj-czerwiec 
7:64 do 7:70, na jesień 7-90 do 7:91. Żyto 


na wiosnę 664 do 6:65, na  maj-czer- 
wiec 672 do 6:78, na jesień —'— do —-*— 
Kukurudza na maj-czerwiec 5:87 do 588, 
na czerwiec-lipiee —:— do ——, na lipiec- 
sierpień —*— do —'—. Owies na wiosnę 
529 do 5:80, na maj-czerwiec 541 do 
5'423 na jesień —'— dv —'—. Rzepak na 


styczeń-luty —:-- do ——, na sierpień-wrze- 
sień 12:50 do 12:60. Olej rzepakowy na 
kwiecień-maj 32:50 do 83:50. Tendeneya: 
słaba. Pogoda: pochmurno. 


Budapeszt, 26 lutego. Targ zbożowy. — 
(Kursa w koronach i po 50 klg.) Pszenica 
na kwiecień 7:43 do 7'44, na październik 
770 do 7:71. Żyto na kwiecień 6'31 do 
6:82. Owies na kwiecień 5— do 501. Ku- 
kurudza na maj 507 do 5'08. Rzepak na 
sierpień 12:80 do 12-40. Oferty na pszenicę: 
mierne. Ohęć kupna: ogranieona. Tendencya : 
słaba. Pogoda: łagodnie. 

Berlin, 2% lutego. Banknoty austrya 
ekie (podług obliczenia procentowego) 8460, 
Spirytus 47:50. 

Paryż, 26 lutego. (Giełda wieczorna): 
Trzyprocentowa renta 101:25. Mąka 25:75. 


Frankfurt, 26 lutego. Austryackie 
Kredyty 236-80, Koleje państwowe —'—, 
Alpiny —'—, Disconto 195 90, Laura 275 80. 


Na targi w Podgórzu dnia 21 i 28 
lutego 1900 r. doprowadzono: 621 sztuk by- 
dła rogatego, 591 cieląt i 589 świń opa- 
sowych. 

Płacono za woły opasowe lepsze od 
67 do 69, za woły średnie opasowe od 
62 do 64 koron, za buhaje od — do 
— koron, za krowy od 62 do 68 koron, 
cielęta od 56 do 70, świnieod 64 do 7% koron 
za 1600 klg. żywej wagi. 

W porównaniu z poprzednim tygodniem 
przyprowadzońo na targi więcej o 571 sztuk 
bydła, 88 cieląt i 345 świń, mimo to pod- 
niosły się ceny wołów o 2 korony. Transak- 
cya na targach z powodu przybycia obcych 
kupców była bardzo ożywione, sprzedano po 
lepszych cenach bez wyjątku wszystkie zwie- 
rzęta i nadal stała tendeneya kupna bydła 
rzeźnego. 

Gielda towarowa. Cukier surowy 
loco Aussig 254% do 26555, loco Ołomu- 
niee 24— do 2420, loco Berno-Wiedeń 
24:40 do 2460, za marzec loco Aussig 25'45 
do 25:55. Cukier w kostkach: prima 8675 
do 87:—, secunda 86:25 do 86:50. Spirytus 


kontyngentowany: loco Wiedeń 39:60 do 
40—. — Nafta kaukaska: transito Tryest 
1550 do 16—, galicyjska przeźroczysta 


41:50 do 42-50. Ceny w koronach. 


Targ zbożowy. 


Lwów, 26g0 lutego. Pszenica gotowa 
14:20 do 1460, pszenica na termina 18:50 do 
14:20, żyto gotowe 11-50 do 12-—, żyto na 
termina Il"— do 11-40, owies obroczny go- 
towy 10— do 11—,owiesna termina 940 
do 10:50, jęczmień pastewny 10:50 do 11-— 
jęczmień browarniczy 11-50 do 14—, groch 
do gotowania 11:50 do 12—, wyka 9--— go 


do 9:80, nasienie lniane —— do ——, na- 
sienie konopne —'— do ——, bób —— 
do — —, bobik 9.50 do 10:—, hreczka —: 
do —'—, koniczynaczerwona galicyj ska 100:— 
do 150—, biała 70— do 120—, tymotka 
34*— do 48—, szwedzka —— do ——, 


kukurudza 11:80 do 1220, nowa 1l-— do 
11:40, chmiel stary 80'— do 100—, nowy za 
65 kilo do rzepak 21:50 do 
2250, groch pastewny 11:50 do 1%'—. 
Spirutus paritas Tarnopol gotowy 84— 
a 34*—, na termin 36'— do 37:—, waran- 
Jy —— d 


Bo =>, 


OSTATNIA POCZTA 


„ W sobotę po południu udali się z Wie- 
dnia do Budapesztu : P. Prezydent Ministrów 
dr. Koerber i P. Minister skarbu dr. Boehm- 


skiego dr. Leon Biliński. 

Wczoraj rano Najj. Pan odebrał przy- 
sięge od nowego gubernatora Banku dr. Le- 
ona Bilińskiego. Przy akcie tym interwenio- 
wali obaj PP. Ministrowie skarbu, austryacki 
dr Boehm Bawerk i węgierski dr. Lukaes. 
Rote przysięgi odezytal radca ministeryalny 
Gruba. Następnie odbyło się zaprzysiężenie 
nowego Namiestnika Morawii hr. Zierotina, 
w obeeności P. Prezydenta Ministrów dr. Koer- 
bera i marszałka Dworu cesarskiego hr. Appo- 
nyego. Po zaprzysiężeniu dr. Biliński i hr. 
Zierotin zostali przyjęci przez Najj. Pana na 
osobnej audyencyi. 

P. Prezes gabinetu dr. Koerber odwie- 
dził wezoraj przed południem węgierskiego 
prezydenta ministrów Szella, a P. Minister 
Boehm-Bawerk, ministra Lukaesa. 

P. Minister spraw zagranicznych hr. Gto- 
łuchowski przybył wczoraj wieczorem do Bu- 
dapesztu. p~ 

Najbliższe posiedzenie Izby panw od- 
będzie się 6 marca. Na porządku dziennym 
między innemi dyskusya nad oświadczeniem 
programowem Rządu. 


Dzisiejsze posiedzenie Izby posłów roz- 
poczęło się dopiero po godzinie 3 (czas wie- 
derski) t. j. dopiero około godziny 4 według 
czasu lwowskiego. 


Sejm dolno-austryacki przyjął w sobotę 
cały prejekt ordynacyi wyborczej dla m. Wie- 
dnia w trzeciem czytaniu, w brzmieniu pro- 
powanem przez Wydział krajowy, a z odrzu- 
ceniem wszelkich poprawek. Następnie mar- 
szałek odroczył sesyg sejmową. 


Znów obiegają pogłoski, że książę Ho- 
henlohe ustąpi niebawem z urzędu kanclerza 
a jego miejsce zajmie książę Hohenlohe-Lan- 
genburg, obecny namiestnik Alzacyi i Lota- 
ryngii. Następcą zaś jego na tem stanowisku 
ma zostać szwagier cesarza książę Adolf Lip- 
pe-Schaumburg. Pogłoskę tę zapisują takze 
bez żadnych uwag oficyalne Ber. N. Nach- 
richten. 


Z Petersburga donoszą, iż w obec za- 
mierzonego wydania przez rząd rossyjski no- 
wych przepisów o pracy majstrów cudzoziem- 
ców w fabrykach, departament bandiu i re- 
kodzieł przystąpił do zebrania aanych staty- 
stycznych o ilości poddanych zagranicznych, 
pracujących w fabrykach rossyjssich. 

Obrady komisyi w sprawie wyższego wy- 
kztałcenia rolniczego kobiet w Rossyi rozpo- 
czną się w marcu. 

Dwukrotnie już odkładana sprawa o na 
dużycia w portach sewastopolskim i mikoła- 
jewskim z tytułu dostaw węgli i innych przed- 
miotów na potrzeby skarbu, będzie sądzoną w 
dniach najbliższych przez sąd wojenno-mor- 
ski w Sewastopolu. W liczbie 43 oskarżonych 
znajduje się 14 urzędników biura portowego, 5 
oficerów sztabowych i wyższych, 9 inżynie- 
rów-mechaników, 3 żołnierzy, 8 kupców, Je- 
den obywatel honorowy jeden włościanin 1 
6 mieszczan. — Świadków wezwano przeszło 
200. 


Z Petersburga telegrafują: Celem po- 
pierania wzajemnych ekonomicznych francu- 
sko-rossyjskich stosunków, niemniej popiera- 
nia rossyjskiego handlu zagranicznego banki 
rossyjskie w porozumieniu z kupiectwem po- 
stanowiły przystąpić do założenia w Paryżu 
pierwszej Izby handlowej rossyjskiej. Ponie- 
waż sprawa ta uważana jest za ważną eko- 
nomicezno-narodową akcyę, przeto roszyjski 
ambasador w Paryżu hr. Urusow przyjął g0- 
dność honorowego prezesa w tej nowej in- 
stytucyi. 

Z Konstantynopola donoszą, że skutkiem 
denuncyacyi jakiegoś rzekomego dziennikarza 
wiedeńskiego, który narzucał się z interwie- 
wami dygnitarzom tureckim, a potem ich de- 
nuncyował, aresztowano członka rady stanu 
Vasztlaki Guikiego, Musurusa i sekretarza w 
ministerstwie spraw wewnętrznych Skiadisa. 
Nawet sam minister spraw wewnętrznych 
Memduh- basza musiał się poddać szczególo- 
wemu przesłuchaniu i podobno zaledwie uni- 
knął aresztowania. 

Sultan wydał irade sułtańskie polecające 
radzie stanu opracowanie ustawy, na mocy któ- 
rej w przyszłości tylko poddanym ture kim 
służyłoby prawo eksploatacyi kopalń. W ko- 
łach dyplomatycznych, zwracają uwagę na to, 
że prawo takie naruszałoby $, 20 przepisów 
o eksploatacyi kopalń i musiałoby wywołać 
protest ze strony wszystkich zainteresowanych 
mocarstw. 

Położenie w czeskich rewirach objętych 
bezrobociem jest ciągle jednakowe. Wczoraj 
odbyły się w wielu miejscowościach zebrania 
robotników. Przebieg był spokojny. 

Wczoraj wieczorem odbył się w zamku 
królewskim w Bndapeszcie obiad dworski. 


i Z Paryża nadchodzi pokojowa wiado- 
| mosé: Wystawa bowiem, owe święto pokoju, 
| zostanie stanowczo otwartą w niedzielę Wiel- 
kanocn a zatem za 6 tygodni. Wiadomość 
ta ma także znaczenie polityczne; im bardziej 
zbliża się termia wystawy, tem słabiej bić 
będzie puls politycznego życia we Fran- 
cyi. Z owej treuga Dei skorzysta najwięcej ga- 
binet Waldeck - Rousseau, który, jak się juź 
| obecnie zdaje, przetrwa spokojnie okres wy- 
istawy, podczas której nastąpi pewne zawie- 
szenie broni między stronnietwami. 


Biuro Reutera donosi z Omdutrmanu, że 
po przeprowadzonem śledztwie z powodu ob- 
jawów niesubordynacyi w dwóch batalionach 
sudańskiei postanowiono usunąć 5 egipskich 
oficerów i jako więźniów odstawiono ich do 
Kairu. 
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TRLAGKAMY GASSTY LWOWOKIKJ 


Wiedeń, 26 lutego. P. Prezydent Mi- 
nistrów dr. Koerber i P. Minister skarbu dr. 
Boehm-Bawerk powrócili wezoraj wieczorem 
z Budapesztu. 

Wiedeń, 26 lutego. Wszystkich are- 
sztowanych z powodu wczorajszych demon- 
stracyj na Ringstrasse wypuszczono na wol- 
ność. Dziesięciu będzie miało wytoczone śledz- 
two sądowe, innych ukarano policyjnie. 

Wiedeń, 26 lutego. W myśl wydane- 
go hasła zebrało się wczoraj także w Wie- 
dniu stowarzyszenie przyjaciół pokoju, celem 
manifestacyi pokojowej i przyjęło zapropono- 
wang przez berneński związek contralny re 
zolncyę, oraz zaproponowaną przez austrya- 
ekich przyjaciół pokoju dodatkową rezolucyę, 
w której wypowiedziano dziękczynne uznanie 
tym angielskim czionkom ligi pokojowej, któ- 
rzy nie zrażając się niczem, dokładali wszel 
kich starań z początku celem niedopuszezenia 
do wojny w poładniowej Afryce a obecnie 
w celu położenia jej kresu. 


Wiedeń, 26 lutego. Wczoraj przed po- 
łudniem w sali Ronachera odbyło się zgro- 
madzenie dla zaprotestowania przeciw proje 
ktowi nowej ordynacyi wyborczej miejskiej. 
Po zgromadzeni zebrało się na Ringstrasse 
około 5000 socyalnych demokratów, którzy 
wznosząc ckrzyki „pfui“ przeciw zarządowi 
miasta I spiewając pieśni robotnicze urządzili 
demonstracyjną promeuadę i zmierzali ku ra- 
tuszowi. Policya jednak rozpędziła tłam i 
większą jego część wyparła ku Franzensrin- 
gowi. Mała tylko garstka demonstrantów do- 
stała się przed ratusz, gdzie się ponownie 
podniosły okrzyki „płui*, policya w końcu i 
tych także rozproszysa. Ogółem przedsięwzięto 
40 aresztowań, większość jednak aresztowa- 
nych po przesłuchaniu wypuszczono na wol- 
ność. 

Fetersburg, 26 lutego. Rossyjska Agen- 
cya Telegraficzna donosi, że 500.000 funtów 
szterlingów (7 i pół miliona koron), które 
złożyło rossyjskie ministerstwo skarbu w banku 
angielskim, przeznaczonych było na pokrycie 
angiełsko- perskiej pożyczki a nie na inne cele. 
mylnie przez dzienniki angielskie wymie- 
nione. 


Genewa, 26 lutego. Lucheni, morder- 
ca $. p. Cesarzowej Elżbiety, usiłował przed- 
wczoraj dokonać zamachu morderczego na 
dyrektorze więzienia Perrinie, a to za po- 
mocą ostrego narzędzia, które sporządził z 
klucza do puszki od konserwów. Lucheni 
zgłosił się do Perrina ze skargą z powodn 
obostrzenia zarządzeń więziennych, spowodo- 
wanych ucieczką dwóch skazańców. Gdy Per- 
ria w rozmowie odwrócił głowę, usiłował Lu- 
cheni obalić go i zabić. Po krotkiej walce do- 
zorey ubezwładnili zbrodniarza i odprowadzili 
napowrót do podziemnej celi. 

Paryż, 26 lutego. W St. Quend wy- 
buchł wezoraj w składzie oleju i spirytusu 
pożar. 30 osób jest ciężko poparzonych. Szkody 
wyrządzone pożarem obliczają na 2 miliony 
franków. 

Londyn, 26 lutego. Oficyalnie donoszą, 
że program podróży królowej do Bordighera 
został już ułożonym. Ostateczne decyzye będą 
wydane później. 


Anglia i Transvaal. 
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Londyn, 26 lutego. Biuro Reutera 
donosi z Kimberley : Nadeszła tu wiadomość, 
że Boerowie rozbili obóz i silnie się obwaro- 
wali koło Fourteenstreans. Mają oni tam dwa 
działa, z tych jedno ciężkiego kalibru, oraz 
wielką ilość wozów. 

Londyn, 26 lutego. Times otrzymał 
z Paardeberg z d. 21 b. m. następujący tele- 
gram: Angielska artylerya podpaliła zapo- 
mocą granatów obóz Boerów, tak iż Boerowie 
musieli go opuścić i ograniczyć się tylko na 
bardzo wązkie łożysko rzeki Modder, długie 
na 2 mile, szerokie zaś i głębokie na 150 
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stóp. Łożysko to daje Boerom doskonałą 
ochronę. 

Londyn, 26 lutego. Times donosi z 
Laurenzo-Marquez, że z powodu ostatnich wy- 
padków na terenie wojny południowo-afrykań- 
skiej w Pretoryi panuje przerażenie. Generał 
Botha telegrafował do Kriigera, że wojska je- 
go są wyczerpane i nie będą w stanie dalej 
się bronić. Według tego samego telegramu 
położenie Oronjego jest beznadziejne, Prezy- 
dent Oranii, Stein, telegrafował do Kriigera, 
że wysłał już wszystkieh obywateli zdolnych 
do broni bez różnicy narodowości na plac bo- 
ju i że jeżeli pokój rychło nie zostanie za- 
warty, zniszczenie wszystkich sił wojennych 
Boerów jest nieuniknione. Stein zatem pro- 
ponuje natychmiastowa wdrożenie petraktacyj 
pokojowych. Wśród Boerów oblegających Ma- 
feking ma panować niezadowolenie. Powiada- 
j} że lepiejby im było pozostać w domu i 
bronić swoich farm. 

Londyn, 26 lutego. Times donosi z 
Paardeberg pod datą 21 b. m.: Generał Oronje 
jeszcze jest zaopatrzony w żywność na kilka 
dni i trzyma się dotychczas; jednakże sta- 
nowisko jego trzeba uważać za stracone. 

Londyn, 26 lutego. Times donosi z 
Colenso pod datą 24 b. m. z obozu Ballera: 
Mamy jeszcza dwie mile do przebycia, aby 
wejść w styczność z Ladysmithb. Jednakże ta 
część drogi jes. właśnie najtrudniejszą; mi- 
moto spodziewamy się przebyć ją w jak naj- 
krótszym czasie. 

Londyn. 26 lutego. Do Biura Reutera 
telegrafują z Colenso pod dniem 23 b. m.: 
Boerzy zajmują nadzwyczaj silne stanowisko 
na grzbietach graniczących z Groblers-Kloof. 
Wczorajszy gwałtowny ogień artyleryi, który 
zakrywał piechotę angielską w jej powolnem 
posuwaniu się naprzód, nie zdołał wyprzeć 
Boerów, którzy z zapadnięciem mocy znajdo- 
wali się ciągie jeszcze w swoich oszańcowa- 
niach. Dziś rano wojska angielskie po krótkiej 
utarczce artyleryjskiej, poczęły posuwać się 
w kierunku zajmowanych przez nieprzyjaciela 
wyżyn. 


Wiedeń, 26 lutego. Stan Banku au- 
stro - węgierskiego z dniem 23 lutego 1900: 
(wszystkie cyfry w koronach). Banknoty w 
obiegu: 1,260,682.000 (w porównaniu z po- 
przednim tygodniem mniej o 16,408.000), 
rezerwa kruszcowa 1,188,230.000, (więcej o 
2.283.000), portfel wekslowy 276,085.000 
(mniej o 10,544.000), lombard papierów 
50.839.000 (mniej o 1,028.000). Banknoty 
wolne od podatków 245,470.000 (wiecej o 
18,328.000). 


Telegrafowany kurs wiedeński. 

Wiedeń, 26 lutego 1900. Giełda po- 
ładniowa (Mittagsbörse). Godz. 12 min. 30. 
Marki 118:25, Renia majowa 9955, Węgier- 
ską renta koronowa 9405, Akcye austr. Za- 
kładu kredytowego 287:40, Akcye węg. Za- 
kladu kredytowego 187:25, Akcye Anglo- 
banku 12450, Akcye Unionbanku 15575, 
Akcye Bankvereinu 136:—, Akcye Liinderban- 
ku 118:—, Akcye Kolei państwowych 138-830, 
Lombardy 27:50, Akcye kolei Ellethal 125-50. 

Wiedeń, 26 lutego 1900. Zamknięcie 
giełdy (Schlusscourse). Godzina 2 minut 30. 
Akcye austryackiego Zakładu kredyt. 28%—, 
Akcye węgierskiego Zakładu kredyt. 187-25, 
Akcye Anglobanku 12425, Akcye Unionban- 
ku 15450, Akeye Länderbanku 11%:50, Akcye 
Bankvereinu 136:25, Akcye Bodeneredit 244 —, 
Akcye galicyjsk. Banku hipotecznego 178—, 
Akcye Kolei państwowych 138:10, Akcye Ko- 
lei Południowej 27 40, Akcye Tramway 4) 
185:25, Akcye Tramway B) 18075, Akcye 
Kolei Elbethal 12525, Akcye Kolei Pół- 
nocnej —'—, Akcye Kolei  Ozerniowie- 
ckiej 14075, Akcye Alpiny 272—, Akcye 
Rima Muranyi 316—, Akcye Pragskiego To- 
warzystwa żel. 594*—, Akcze Fabryki broni 
1566—, Akcye Tureckie tytoniowe 14225, 
Obligacye węgierskiej indemnizacyi 98:30, 
Renta majowa 99:55, Austryacka: Renta koro- 
nowa 9950. Węgierska Renta koron. 94:05, 
56 l. Listy Tow. kredytowego ziem. 94 —, 
4 pre. Listy Banku krajowego 96—, 4'/, pre. 
l. Listy Banku krajowego 10020, 4 pre. Li- 
sty Banku hipotecznego 92:75, 4'/4 pre. Listy 
Banku hipotecznego 9850, 5 pre. Listy Ban- 
ku hipotecznego 109:—, 4 pre. Galie. Obli- 
gacye propinacyjne 97 —, 4 pre. Gal. poży- 
czka kraj. z r. 1898 98:80, 4 pre. Pożyczka 
miasta Lwowa 91-40, Losy tureckie 12625, 
Marki 118:25, Ruble 25525. 

Berlin, 20 lutego. Giełda poranna. 
(Vorbórse). Akeye kredytowe 237:50, Towa- 
rzystwo dyskontowe 198: —, 

Tendencya silna. 


Odpowiedzialny redaktor Adam Krechowlecki. 
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E a ome nam ZE zawsze droge. To e | Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych we 
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aiwa 0 rzecz rozpowszechnieniu, które doznał jeden środek spoży- | R ah pas A L u, ak 
J |wczy, przed kilku laty u nas zupełnie nieznany i sze piętro, Jest otwa”ta codziennie cd godziny 


— „Quaker Oast* —. „Quäker Oast“ zasługuje też i 10 przed połndniem do godziny 5 po południu. 


Sie Ti. TORRE WA 
NadosłaDe. 


Atelier dentystyczne 


Lwów, ul. Hetmańska 6, 
składające się z kilku oddziałów, w których wyko- 
nują się: plombowanie, wyjmowane zębów bez bolu, 
wsta»ianie sztucznych w kauczuku i złocie bez płyty. 
Z prowineyi nadesłane reperatury uskuteeznia się 

odwrotnie, Atelier otwarte przez cały dzień. 
Doktor dentysta 


Wiktor Jankowski. 


Dukaty jubileuszowe 


sprzedają 


SokaliLilien 


Dom bankowy i kantor wymiany. 
Ziecenia z prowineyi wykon;wujemy 
odwrotną pocztą bez deliczenia jakiej» 

kolwiek prowizyj. 


Iwowskiej Izby handloweji przemysłowej 
Lwów, dnia 26. lutego 1900. 


= 


płacą żądają 
walutą koron. 


I. Akoye za 100 Koron RR K E 


Banku hip. gal. po 200 zł.(400 k.) 
Banku gal. dla handlu i przem. 
po zł. 200 (400 k.). . . . . 
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. mk. 
(400 koron) Res dy ee 
Kol. Lwów -Czern.-Jassy po 200 
zł. w. a. w srebrze (400 k.) . 
Garb. w Rzeszowie po 200 zł.(400k.) 
Fabryki wagonów w Sanoku przed- 
tem Lipińskiego po 500 kor. w. a. 
Tow. dla gal. przedsięb. elektry- 
eznych wod. po 200 zł.(400 k.) 


II. Listy zastawne za 100 K. 
Banku h. g.5*/, wa. wyl. z 109%, pr 
n ne'lą Jo „108. w 50 1. 
» Glo „ „ 601. po 260K. 
kraj. 415%, w. a. los w511. 
A n Alo w. a. los. w 571. 
Tow. kred. gal. ziem. 4°jo (pierwsza, 
GIOIE YD) s o A 8 6 Ge 
Tow. kredyt. galie. ziemsk, 49/, 
los w 417, lat . . . . 
49% los w 56 lat 


III. Obligi za 100 K. 


Gal. funduszu propinae. 4'ję W. a. 7 
Bukow. funduszu propin. 50, wa.-* 1102 


n 


Ż46ego 


n 


1e 


b 


ponu 


Komunalne Banku kr 5%, (Żem.) z [100 60 101 
: y „A'/s*/ (3em.) o H00 — 100 
Komunalne banku kr. (4em.) 49/6 s | 98 — 967 


Kolej. lokalne dtto 4% po 200 kr. 

Pożyezki kraj. 69/, wa. z r. 1878 

s » áh po 200 koron 

ziroku 1893m. a 

Pożycz. m. Lwowa 4*/, po 200 kor. 
IV. Losy. 


Miasta Krakowa po zł. 20 (40 k.) 
M. Stanisławowa po zł, 20 (40 k.) 


vV. Monety. 


Dukat cesarski 
20 frankówka 

100 rubli rosyjskie 
100 rubli rosyjskich papierowy 
100 marek niemieckich 


Kurs giełdy wiedeńskiej. 
Dnia 25. lutego 1900. 
A. Ogólny dług państwa. płacą żądają 
Jednolity dług państwa w banknot. 


h srebrnych 0 
ch: 


maj-listopad . : 99.55 99.75 

luty-sierpień . CE 99.55 99.75 
Jednolity dług państwa w srebrze 

styezeń - lipiec a 6 99.50 99.70 

kwiecień - październik 99.50 99.70 


że wiele osób, które się raz do czego przy- 
zwyczaiły, prawdziwego doznaje wstrętu, kie- 
dy im przyjdzie zrobić próbę z czem nowem, 
i to nawet wtedy, gdy to, ezego dotąd uży- 
wały, dowodnie ma mniejszą wartość, niż 
rzecz nowa. To dzieje się też n. p z wodą do 
ust. Przyzwyczaiwszy się do jakiego wytworu, 
poprostu w skutek przywyknienia nie chee się 
zrobić próby z innym, lepszym wytworem. 
Dzisiaj, jak to orzeczono, najlepszą wodą do 
ust i zębów jest „KOSMIN“, gdyź odwania 
usta, wzmacnia dziąsła i chroni zęby od pru- 
chniey. Nadzwyczaj odświeżający, miły smak 
„KOSMINU* zachęca zresztą już po pierwszej 
próbie do jego stałego używania. 

Flaszkę za 2 kor., wystarczającą na długo, do- 
stać można w aptekach, lepszych drogueryach i per- 


fumeryach. — Główna reprezentacya dla Galicji: 
Piotr Mikolasch i Sp. we Lwowie. 


zupełnie na polecenie, i co do tego wszyscy lekarzy 
są jednego zdani*. Gospodyni, której ns sercu leży | 
zdrowe pożywienia swojej familii, głównie dzieet | 
swych, używać „Quśker Oasi“ przy sporządzaniu po- | 
traw, w ten sposób, jaki wskazują przepisy, znajdu- | 
iące się w każdym kartonie. Po wypróbowaniu tego | 
środka pożywcezego znajdywać się będzie w każdej | 
kuchni. 


Przyjechali de Uwstw 
dnia 25 lutego 1500 
ROTELIMPERIAL i 
PP. Hr. Michałow:ki z Gorlie, J. Mełoń z 
Kołemyja, K. Kusztelewiez z Ukraiv;y, T. Krajewiez | 
z Kamieáca, K. Kawiński z Warszawy. Z. ód | 
szański z Paryża, F. Miziewicz z Jass, K. Jabliń- 
ski z Bukaresztu. 


PZODRO U ZD AEO TATW ma aa rm 


Wystawy i Muzea. 


Nieustająca Wystawa zjednoczonego 


Wstęp od osoby kosztuja w niedzielę 15 ct. 


w dnie powszednie 30 et. — Dla członków 
wstęp wolny. 
Muzeum przemysłowe miejskie 


otwarte eodziennie (z wyjątkiem poniedziałków) 
od godziny 9 rano do godziny 8 po południu, 
w niedzielę. i święta od godziny 10 rano do 
godziny 1 z południa. — Biblioteka muzealna 
otwarta codziennie od godziny 11 przed po- 
łudniem do godziny 8 po południu (w niedzielę 
i święta od godziny 10 do godziny i). — 
Wstęp w dnie powszednie 20 ct., w niedzielę 
wolny. 

Nieustająca wystawa wyrobów prze- 
mysiu krajowego otwarta codziennie w domu 
niegdyś Biesisdeckieh (przy placu Halickim). 
Wstęp wolny w poniedziałek, czwartek i pia- 
tek, w inne dnie 10 ct. -— Wszystkie przed- 
mioty na sprzedaż. 


pi me — amenna n e e EA SEE w a m za DE 

płacą żądają lacą żądają GS "płaeą żądają 

Losy z roku 1854 po 25u zł. mk. 4 pr. 163.— 165.— | Gal. poż. kraj. z r. 1873 za 100 zł.6pr. —.—  —.—|Czerw. krzyża węg. tow. 5 zł. 22.50 23.50 
ń „ 1860 po 500 zł. wa. 5 pr. 137.35 138.85] „ „ n»n „ 1893za200kr.4pr. 93.80 94.404 Losy fund. are. Rudolfa 10 zł. 02.—  64— 
- „ 1860 po 100 zł. 5 pr. . 160.25 16L255 „ obl.prop.zr.1889za L00zł.4pr. 96.60 97,404 Salma 40 zł. mk.. . . 3 172.50 174.50 
- n al po e META 000 R anen m. Lwowa z r. 1896 za Pożyczka m. Salzburga 30 zł. 58.—  60.— 
= „n 1864 po Ż6, 6 . 200.50 201. zł. kpr. . . . . . . . . 0250  93.—4St. Genois 40 zł. mk. sagi 180.— 154 — 

Listy zast. domen. państ. 120 Renta włoska za 100 lirów (96 kor.) Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł. . —.— — — 
zł. 5 pro. . 0 06 aa » Mp AWZ sh pr. NRA RA EE ró > n Tryestn100 złmk4'/spr. 370— —.— 

: ę a eżycz. sebr. prem. Za rank. 2 pr. 3.25 4,— A + » 50 zł. 4 pr. 160.— 17i.— 
M DRE ACE GI Pa Tureckie obl. prem. kol. za 100 frank. 125.05 12675] Waldetein 20 zł. mk. * . . 0. DSL 181 — 

Austr. renta złota wolna od podatku G. Listy zastawne. Oblig. hipot. i listy dłużne K. Akoye banków (za sztukę). 

e 100 zł. 4 pr. . DE 98.75 98.90 (za 100 zł, Nom.) aa POS ar c ua Leh 4 Fak 
ustr. renta w wal. kor. wolna od : eszt. banku handi 590 zł. 550 27625 
podatku za 200 kr. 4 pr. 99.59 9970 IE e ZONA GA RÓ Foki. kred. e ln, przem. s > 237 25 

C. Obligaoye kolejowe. n  „ Obl. prem. z r. 18308 pr. 23150 23950|pelzo auste tow. esk 500 zł e 

Kol. Areyks. Albrechta za 100zł.4pr. 97.50 9820405, p m p , » 18393pr. 235.50 237.—f Gal. banku hipot. 200 zł. . . . . 115.— 1:6— 

Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie Sk. Bukowiński zakł. kred. ziem. los 5 pr. 103.20 103.70 „. », dla handłui przem.200 zł, ——  — — 

od podatku za 100 zł. 4 pr. ——  ——|., n. n „ losś4pr. 95— 95-40 | Banku dla kraj. koronnych 200 zł. 11850 11875 

za 200 zł. mk. 5*/, pr. (ostemp. Gal. ake. ban. hip. 10 pr. prem. los5pr. 109.50 110.50 Austro-weg. 600 zł . . . . 125.75 126.25 
akeye) . . . . . a « . . 9720 97.00] » » » nlos % t la > 93.50  99.-- 5» Związkow. 006 zł. 185.— 155.50 
Kol. Cesarza Franciszka Józefa za pn W m a ai Zi * A A zesk. bangu zwiąck. 100 zł. 134.25 13525 
5 3 — 19 korona pra... 30. . 2.907 tenska banka 109 zł 4325 134 — 

Kol kreyia Ragolfs w wal ka 0 E E alina i 
wolne od podatku za 200 kor. 4 pr. 9750 9810] » » » » $pr ka 4llat 9475 55o dec waj” 

Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk. non » » F 00 sk da ja Buk. kol. lok. ake. pierw. 200 zł. . 103.— 106.— 

n G] n n t, Zd Al 5 ŚCI SOA zaklad £ 16.— — — 

a owe - - 100.60 1010] banku krajowego dla Galicyi Lodow. KA Pin. e Ferdyu odeia: 00 WEJ 
Obligaoye pierwszeństwa (kolejowe). f 'h po 51'a lat AE? w 99.80 100.40 4 Kotomyj. kol. lok. (akc. pierw.) 200z} —— —— 

; N a ppi Panku Krajowego oblig. komun. r „n f Kol. Lwów-Bełzec (akc. pierw. 200 zł}. — — -.— 

Kol. Are. AE 300 al 5 pr. 112.50 meN Emisya 5 pr. . . . . « . . . 10380 101.60 „ Lwów-Czern.-Jassy 200 zł. 142,— 14350 
w złocie za 200 zł. 5 pr. . —— ——]Banku krajowego oblig. komun. 3 PAS EPA: ać gooA 

Rol 6 200. 1000 „ wschodn.-galic.-lokaln. 200 zł. . 93. 100. 
ol. Czeskiej zach. za , j I Emisya 42 lat za 200 kor. 4'/4 pr. 100.— —.— państwowych 200 zł. ZZ NPR 
5000 zł. 4 pr. . . . . - . . 9750  98.20]pankukraj losy57l.zadj0kr.4pr. 96— 97-58 ” południowej 200 zł. | GZĘEMEŻE 

ECU aji ać aż: 97.75 9825], »,_ ». bl kol.los.za200kr 4pr. v550 2650] > węg. galie L 200 zł. - 104.40 10540 

Zol. ikowińckiej BE o 206 Å 29 | Austro-węg. banku Olma lea 99.50 100.50 } Austr. Tow, żegl. na Dunaja 500z}. mk. 73.75 74.25 
JM ae o a a 6 A © 6 go T EAE m + z | i | M, Ak rzedsiebi z owy 

Kol. AKG Ludwika za 200 H. Obiigaoye z prawem pierwszeństwa zat00zł.nom. |, F TA R A E eo A 

8 se W y ow. kopalń węgla w Bräx zł 304 — 395 — 

a Sweat 1394 a gu Czeskiej kolei półn. za 300 zł. SPRES Tir —--— 1 Gal. karpackia naft. tow. 500 kor. 209— 2311.— 
dur 4... a. -"ogrdgj JARO a a. ustawili | ust, tow. górnicze Alpine 100zł. 27335 37385 

Kol. Areyks. Rudolfa (Salzkammer- 9 tów. dal no Dan ER 21896 4pr. 92.50 sma, ek aw preen ak SE SGO 
gut) za 400 marek 4 pr. 3.—  ——j] Kolei półn ces. Ferd.em.zr 18864pr. 9910 100.— f 'taro O a a JEJ 

„685. A. em. zZ a Be U. ureek. zarz. tytoniow. 500 frank. 14250 142.7: 

D. Dług państwa (krajów korony węgierskiej).| » on non» RB a 1005 Trifail. tow. ogł S 70 zł. 323. — 3:8. 

n n n n nm k pr. 93, „30 | < 3 
Węg. złota renta za 100 zł. m" 98.60 98.75 Š 1891 4pr. 99.20 100. -- SJ. WEKSLE. 
w wał. kor za 200 Kol. Lr w Czer.-Jassy z r.188tz a 300 RE. i 5 

" n n . ~ 3 ` * Berl za 100 arek 5 A RO 5 
płotka” E macji” a O 
n obl. prop. za 100 zł. 4 Ja PE 99.20 100.— Kol. Iewów-Czern. z r. 1884 za 300 DA 2 100 fan. AE 5 95.29 e 
n Obl. pr. regul. Cisy za 100 zł. 4*/, 141.— JEŻ || e Ais o 0 - o e - . . 95.30 26560] potersburz za LOD rubli KU, pr waż <FAWAA 
poz prem m JIM (GWI) IKŻYD GIG | |GALEGLIORaadiod zob = 5 Ia A Z JAM 2ra mpi i 5 

# 50 zł. (100 k 16275 16375] ZR ORO oz EU R=F : Niemieckie banki . „ 228 —— —= 
no » o» ZA 50 zł. ( ) 8. "15 | Weg. gal. koleiem.1870za200zł 5pr. 106.20 107%— | Wroskie banki . 8185 9005 
E. Obligaoye indenmizacyjne no» om a PE A a Francuskie banki . = = 

Kroacyi i Slawonii za 100 zł. 4 pr. BA — 95.— » non ” Za GOV sd 2 pr. AES lea | Szwajcarskie banki 4; KARO 4 95.55 95.79 

Węgier za 100 zł. 4 pr. 93.20 93.80 J. Losy (za sztukę). 0. WALUTY. 

F. Inne publiczne pożyozki. Budapeszteńskie (Basilica) 5 zł. 1340 1440] Dagat cesarski . A 0030 0 a (ULA 
pony regal. Dunaju z r. 1889 za 100 aa ARGE a a a h. i p. 100 zł.. ran ad a MA 8 guld. złota moneta . GE ES 
Zł. a oo ada o GADA o ETAD 29,4 ary ZAS .— 135.90 f sU-irankowka : Z 19.2 26 

Pożycz. A Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 107.25 108.25] Pożyezka m. Insbruku 20 zł. 65.—  67.— f 20-markówka <a 23.62 23.70 

Poż. kraj. Bukowiny z r. 1898 los Losy m. Krakowa 20 zł. . . 59.25  60.— |Rosyjski półimyeciał 9 6 b M1 == 
za 200 kor. 4 pre. . . . . . 95.—  96—]|] Pożyczka m Lublany 20 zł. . 50.—  51.—| Niemieskie banknoty za 100 marek 118.25 118,40 

Bukowińskie obl. propinacyjne los Paldy 40 ut mk. . . . . . . 183 — 138, — | Włoskie banknoty za 100 lir 8985 90.05 
za 100 zł. 5 pre. . . . . . . 103.— 104.—| Czerw. krzyża austr. tow. 10 zł 42.50 43.50 | Ruble SO  : 2.55,, 2.56,, 
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Pozmalie obw oszczenia. 


Wzywa się zatem wszystkich dziedzi- i wy przeprowadzonym ze zgłaszającymi się 450 złr. aw. opiewającego, podpisanego przez 
ców i wierzycieli wspomnianego. którzy są | spadkobiercami i z ustanowionym ad i) ku- p. Jana hr. Mieroszewskiego w Krakowie jako 
ratorem Józefem Jurków, rolnikiem w Kropi- akceptanta, a przez p. Sobiesława hr. Miero- 


L. cz. Ów. 1176,99 (3) (1283 2—3) 
Przeciw Juliuszowi Hauschk, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym zo- 
stał do e. k. sądu obwodowego w Samborze 
przez Dra Józefa Fiternika w Samborze po- 
zew o zapłacenie sumy wekslowej 300 zł. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
płaty z dnia 19 grudnia 1899 Cw. 1176/79 (1). 

Celem strzeżenia praw Ju'jusza Hauschk 
ustanawia się Pana adwokata Dr. Humanie- 
ckiegp w Samborze kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego Juliusza Hauschk w rzeczonej spra- 
wie na jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki 
on w są zie się nie zgłosi lub pełnomocnika 
nie zamianujr. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Sambor, dnia 15. stycznia 1900. 


L ez. A. XI. 279/99 (4) (1292 2—5) 

C. k. Sąd powiatowy cyw. oddz. XI w 
Krakowie podaje do wiadomości: 

Dnia 5. lipca 1899 zmarł w Krakowie 
Lejzor Mendel Jarost, poddany rosyjski stale 
zamieszkały w Piotrkowie w Królestwie Pol- 
skiem bez pozostawienia ostatniej woli rozpo- 
rządzenia. 


austryackimi poddanymi, albo aaa ; 
przebywającymi w k ajach w Radzie Pań- į wmiku nowym, 2) Berischem Hau tmavem, 
stwa reprezentowanych, i mniemsją mieć ja- ; karezm rzem w Dołhem. = 

kie prawa do spuścizny, ażeby wierzytelno- j 0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

ści swoja w ciągu 6 tygodni od ogło- Podbuż, dnia 23. stycznia 1900. 
szenia edyktu tem pewniej w tutejszym są- 
dzie zgłosili, ile że w przeciwnym razie spa- 
dek wydanym zostanie Władzy sądowej za-: 
granieznej, lub osobie przez nią do odebrania 
należycie wylegitymowanej. 


Y 


L. ez. E. 61/99 (4) (1268 2-5) 
Żawiadamia się niewiadomych z miejsca 
pobytu Franciszka i Pawła Kedziorów, ża w 
go celu doręczenia im ts. uchwały z doia *. lu- 
| tego 1899 E. 61:99 (i) w sprawie egzeku- 
L. cz. A 82/99 1, 11899 1 (1372 2-—8)| cyjnej Lewka Grossa przeciw Jakóbawii Laji 
C. k. Sąd powiatowy w Podbużu poda- | Silbermanom o 178 zł. 39 ct., ustanowiono 
je do wiadomości, ża 1) Hrynio Zyhało, syn | dla nich kuratorem ad actum Antoniego Kol- 
Iwana, zmarł dnia 8. stycznia 1 9 , 2) Hersch | kę wó ta z Dřugoszyna z poleceniem zastępo- 
Hauer zmarł dnia 16. marca 18 9 w Dol- | wania ich, dopóki w sądzie sami się nie zgło- 
hem bez pozostawienia rozporządzenia ostat- | szą lub innego zastępey nie ustanowią, 
tniej woli C. k. Sąd powiatowy, Oddział JI. 
Gdy miejsce pobytu ad 1) Tymka Zy- Jawor:no, dnia 15 g udnia 1599. 
hały, ad 2) Markusa Leiby Lernera i Estery 
Lerner, jak również Izaka, Herscha Lernera, ; 
ojca nieletnich dzieci Mojżesza, Rebeki, Men- | L. cz. T. 8/00 (1) (1340 2 3) 
dla, Ch:ny i Nechemiego nie jest znanem, | Przychylając się do prośby Barucha 
wzywa się ich aby w przeciągu roku, licząc ; Proppera wdraża się postępowanie amortyza- 
od daty ogłoszenia edyktu zgłosiłi się w są ; cyjne odnośnie do rzekomo zaginionego mu 
dzie i wnieśli oświadczenie do spadku, gdyż : weksla z daty Kraków, dnia 27. czerwca 
w przeciwnym razie, zostanie przewód spadko- 1895 r. za trzy miesiące od daty płatnego na 


słoży do sporządzania znakomitych zup, s 
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` szewskiego jako wystawce i wzywa się ka- 
iżdego ktoby weksel t-n p:siadzł aby takowy 
; W przeciągu 45 dni licząc od dnia w którym 
'edykt amortyzacyjny po raz trzeci w Gazecie 
' lwowskiej ogłosz my zostanie, tem pewniej 
iw tut. Sądzie okazał, ile że po bezskutecznym 
upływie powyższego terminu weksel ten na 
'ponowne żądanie Barucha Proppera za umi- 
rzony uznany zosładle. 

C. k. Sąd krajowy, Oddział VI. 

Kraków, dnia 26. stycznia 1908. 


A. 255/99 (2) (1173 2—3) 
Niewiadomego z życia i miejsea pobytu 
i Dmytru Krechowskiego zawiadamia się o przy- 
| padłym nań spadku po Iwanie Krechowskiin 
| zmarłym w Krechoweach okolo roku 1862 bez 
pozostawienia ostatniej woli rozporządzenia 
l wzywa się go hy w ciągu roku do spadku 
tago się zgłosił, inaczej spadek ten z ustano- 
wionym dlań kuratorem Michałem Tatarskim, 
z Sadzawy pertraktowanym będzi». 

C. k. Sid powiatowy, Oddział II. 
Bohorodczany 15 listopada 18%9. 
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potraw mącznych, pud- 
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OSÓW, 


dingów itp. Przez wszystkich lekarzy gorąco polecany. 


„Quaker Oats“ jest wszędzie do nabycia. 
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SSE (nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie- 
A | zy CHA | nia, przejrzeć podezas godzin urzędowych w 
Pd o i sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 1. 
L ez. E. XVI. 815,98 (22) (1568 3—3) | C, k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Dnia 26. marea 1900 o godz. iQ przed | Śniatya, dnia 6. lutego 1900. 
południem, odbędzie się w sali Nr. I. sądu = 
tutejszego, licytacya realności pod lkons. 1202 1/, 
wyk. hip. 1. 110? Dz. I. we Lwowie, z przy- 
należytościami. 

Budynki i grunt zabudowany z przyna- | 
leżytościami oceniono na 82.924 kor. 60 hal., 
a inne grunta na 9.330 kor. 16 hal 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż nie 
na-tąpi, wynosi 48.015 kor. 74 hal. 

Aarunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w tutejszym sądzie, 
w biurze Nr. 17. 

Takie prawa. w obee których niniejsze, 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaezej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mogły- 
by być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 


L ez. E. 263/88 (28) (1648 2—3) 

Na żądanie galicyjskiego Towarzystwa 
kredytowego ziemskiego we Lwowie, odbędzie 
się dnia 5. marea 1900 o godz. 10 przed po- 
łudniem w sądzie niżej wymienionym, w sa- 
li Nr. 13, lieytacya dóbr Łozina część: I. i IL. 
w powiecie gródeckim położonych whi. 95 i 
[86 ks. gr. dla większych posiadłości przy tut. 
c. k. sądzie prowadzonej objętych, Jana Raw- 
skiego i Maryi Emilii z Bieleckich Rawskiej 
(własnych, wraz przynależnościami, składają- 
cemi się w Łozinie część Jl. z domu mie- 
szkalnego murowanego, stadoły wraz ze staj- 


W Łozinie część I przynseleżności nie ma. 

Nieruchomość Łozina, część II., wysta- 
wiona na. licytacyę, jest ocenioną na 29.760 
zł., a mianowicie: wartość gruntów i budyn- 
ków na 29.515 zł., zaś maszyn gospodarczych 
na 245 zł. 

Nieruchomość Łozina część I. jest oce- 
nioną na 3365 zł. Wadyum dla Łoziny część 
IL. wynosi 2976 złr., dla części I. 336 zir. 
50 et. 

Najniższa cena wynosi eo do Łoziny 

Celem strzeżenia praw tych osób inte- | część IÍ. kwotę 19.540 zł., eo do Łoziny 
resowanych, którym tenże edykt licytacyjny | część I. 2.244 zł., poniżej tej ceny sprzedaż 
lub któr;kolwiek inną uchwałę w tej sprawie | nie przyjdzie do skutku. 
później wydaną, bądź wcale nie, bądź w nie- Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
należytym czasie doręczyć by nie można, tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
ustanawia się kuratorem adw. dr. Stefana Fe- | iarny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
daka we Lwowie, ul. Kościuszki 1. 10. it. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 

0. k. Sąd powiatowy S. I., Oddział XXI. | przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 

Lwów, dnia 13. lutego 1900. niżej wymienionym, w biurze Nr. 19. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tsgo 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
i glyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 


L. cz. E. 2182/99 (4) (1556 3—3) 
Doia 27. marca 1900 o godz. 10 przed | 
południem, odbędzie się w biurze Nr. 2 sądu 
tutejszego, licytacya realności lwh. 297 gm. 
Padew, ocenionej na 8260 kor. 81 hal. 
Najniższa cena, niżej której sprzedaż nie | 
nastąpi, wynosi 2173 kor. 54 hal. | 
Warunki licytacyjne i inne odnośne do- | 


obeenie już istnieją, bądź w toku postępowa- 


kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, | dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
w biurze Nr. 2. i nia jedynie prz-z przybicio na tablicy sądo- 
Takie prawa, w obee których niniejsza wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 


wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnita do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 
©. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VI!. 
Lwów, dnia 20. stycznia 1900. 


licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- | 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego | 
rodzeju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź | 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępowania | 
licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą o | L cz. E. 18799 (8) 
d»lszych wydarzeniach t+go postępowania je- | 
dynie przez przybicie na tablicy sądowej, jesli | 
nie mieszkają w okręgu sądu niżej wymienio 
nego i nie wskażą temuż sądowi pełnomo- | 
enika do doręczeń, w siedzibie sądu zamie- |alności lwh. 284 ks gr. gm. Hanzczów ob- 
szkałrgo. | jętej, dlużnika Kazimierza Wrygi wła nej. 

Ò. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. | Nierrehomość lwh. 2 4 ks. gr. gm. 

Mielec, dnia 14. lutego 1900. | Hanaezów. wystawiona na licytacyę, jest oce- 
| nioną na 780 zł. 

Najniższa cena wynosi 5:0 zł., poniżej 
L. cz. E. '158/9" (3) (1448 3—8); tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Na żądanie lzaka Suchera Liebstera w Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
Śniatynie, odbędzie się dnia 80. marca 1“00 | tej nieruchomości dokumenta iwyciąg tabu- 
o godz. 10 przed południem, w sądzie niżej | larny, wyciąg katastraluy, protokoły ocenienia 
wymienionym, w biurze Nr. 8, licytacya re- | itd.) może każdy, mający chęć kupienia, przej- 
alności objętej lwh. 28% ks gr. gm. kat. Po- | rzeć podczas godzin urzędowych w sądzie ni- 
toczek, składającej się z pare. gr. lk. 278 i | żej wymienionym, w biurze Nr. 8. 

279. | Takie prawa, w obec których niniejsza 

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta- | licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
cyę, jest oceniona ns 185 zł. | sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 

Najniższa cena wynosi 123 zł. 33 ct., | micie licytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do | rodzaju e: do samej niernehomości nie mo- 
skutku. ! głyby być już ze skutkiem r odnoszone. 
Warunki licytacyjne i odnoszące się do | Te osoby, dla których jakie prawa lub 

j 


(15 8 2—8) 

Na żądanie p. Salamona Katza w Prze- 
myślanach, odbędzie się dnia 27. marca 1800 
o godz. 10 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w burze Nr. 3, licytacya re- 


tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabn- ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- | obeenie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupi -; nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiaae be- 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych, w | dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 1. | nia jedynie przez przybicie na tablicy sąđo- 
G. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. wej, jeśli nie mieszkają w okresu sądu niżej 
Sniatyc, dnia 8. lutego 1900. wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
5 peinomcenika do doręczeń, w siedzibie sądu 
| zamieszkałego. 
L. cz. E. 1191|99 (3) (1449 2—3) | Wyznaczenie terminu licytacyjnego na- 
Na żądanie Joela Süssmana w Śniaty- | leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
nie, odbędzie się dnia 2. kwietnia 1900 o | hipotecznego dia wamiankowanej nierucho- 
godz. 10 przed południem, w sądzie niżej wy- | mości. 
mienionym, w biurze Nr. 3, lieytacya połowy 
realności obj. Iwh. 1194 ks gr. gm. kat. Za- 
łucze, która cała składa się z pgr. lk. 2218/3, 
2219/2. 
Połowa nieruchomości, wystawionej na 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Gliniany, dnia 25. grudaia 1899. 


Ls cz. E. 298/99 (1552 2—3) 
licytacyę, jest oeenioną na 280 kor. | Na żądanie Halickiego funduszu pożycz- 
Najniższa cena wynosi 156 kor. 66 h., | kowego, zastąpionego przez Michała Sawic- 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do | kiego, odbędzie się dnia 3. kwietnia 1900 o 
skutku. godz. 11 przed południem, w sądzie niżej wy- 
, _ Warunki lieytacyjne i odnoszące się do | mienionym. w biurze Nr. 9, licytacya 1/2 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- | realności lwh. 306 gm Halicz, składającej 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- | się z pare. bud. lk. 712 i grunt. lk. 546. 


Gazeta Lwowska Nr. 46 z dnia 27 lutego 1900. 


nia licytacyjn'go powsiauą zawiadamiane bę- | ciężar 


PO 


Nieruchomość ta, wystawiona na licyta- 
cyę, jest ocenioną na 1490 zł. 

Najniższa cena wynosi 745 zł., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, protokoły ocenienia i t. d.) może każ- 
dy, mający chęć kupienia, przejrzeć pedczas 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w hiurze Nr. 7. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby  niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądn najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytzcyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju c» do samej nieruchomości nie mo- 
glyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 


(nią, szpichlerza, budynku gospodarczego i| dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
karczmy, tudzież 8 maszyn gospodarczych. | sia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 


wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą tewuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Halicz, dnia 11. lutego 1909 


L. cz. E. II. 1657 99 (15) (392 2—3) 

Dnia 4. kwietnia 1900 o godz. 10 przed 
południem, odbędzie się w sali Nr. I. sądu 
tutejszego, licytacya realności we Lwowie pod 
lkons. 11017, wyk. bip. l. 1066 Dz. L z 
przynależytościami. 

Budynki z pr.ynależytościami oceniono 
na 7596 zł, 56 ct.. ogród z przynależytościa- 
mi na 154 zł. 

Najniższa oferta, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 3900 zł. 94? et. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 17. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 


ciężary na powyższych nieruchomościach bądź | głyby być już ze skutkiem podnoszone. 


Te osoby, dla których jakie prawa lub 
na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku pastępo- 
wania licytacyjnego powstaną. zawiadamiane 
bedą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni- 
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądo- 
wi pełnomoenika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 
©. k. Sąd powiatowy S. I., Oddział XXI. 
Lwów, dnia 4. stycznia 1900. 


c) 


L. ez. E. 74699 (7) (1648) 

Na żądanie powiatowej Kasy oszezędno- 
ści w Wadowicach, zsstąpionej przez dr. 
Iwańskiego, odbędzie się dnia 23. marca 1900 
o godz, 10 prz d połud iem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 5, licętacya re 
alności lwh. 34 ks. gr. gm. kat. Grodzisko, 
wraz « przynależnościani, skladającemi się z 
inwentarza żywego. 

Nicruchomość ta, wystawiona na licyta- 
cyę, jest oe-nioną na 1918 kor. 05 h., przy- 
należności zaś na 90 kor. 

_ Najniższa cena wynosi 1335 kor. 66 hel., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

-Warunki Heytacyjn: i odnoszące się do 

tej nieruchomosci dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastrainy, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, malący chié kupienia. 
przejrzeć  podzzas godzina urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 3. 
, Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya bylaby niedopuszczalną, należy zgło- 
się do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytneyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodza u to do samej nieruchomości nie nms- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
eężary na powyższej nieruchomości bądź 
onsenie już istnieją, bądż w toku postępewa- 
nia licytacyjn=go powstaną, zawiadamiane bẹ- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
pia jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkeją w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł: 
nomocnika do daryczeń, w siedzibie sądu za- 
mieszkałego. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IL. 

Zator, dnia 24. stycznia 1900. 


L. cz. E. VII. 865/98 (7/IL) (1627 1—3) 

Na żądanie Majera Rappaporta w Zło- 
czowie, odbędzie się dnia 22. marca 1900 
o godz. 10'/, przed południem, w sądzie ni- 
żej wymienionym, w biurze Nr. 4, licytacya 
1) 1/5 części lwh. 9 gminy Dobrotów objęt-j, 
dłużnika Hawryła Zawalniuka Ilka własnej, 
2) 2/8 części realności lwh. 389 tej samej 


gminy objętej, Pawła Zawalniuka Jędrzeja 
własnej i 8) całej realności lwh. 379 tej sa- 
mej gminy objętej, Hawryły Mikulaka Ołeksy 
własnej, wraz z przynależnościami realności 
lwh. 9, składającemi się z 4 jablonek i 15 
śliwek w 1[5 części, tudzież z przyanieżno- 
ściemi realności objętej lwh. 379, skiańdejące- 
mi się z 1 jabłonki i 84 drzew ślhwkowych. 

Nieruchomości te, wystawione na licy- 
tacyę, są ocenione: 1) na 43 zł. 331, et., 2) 
na 100 zł., 8) na 140 zł, przynsłeżności zaś 
ad 1) na 1 zł. 70 et, ad 2) na 19zł. 50 ct. 

Najniższa cena wynosi ad 1) 39 zł 03 
ct, ad 2) 66 zł. 67 ct., ad 3) 106zł. 34 ct., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacpjne i odnoszące się do 
tych nieruchomosci dokumenta (wyciąg tabular- 
ny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia itd.) 
może każdy. mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 4. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie lieytacyjnyin, inaczej roszezenia tego 
rodzaju eo do Samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jskie prawa lub 
ciężery na powyższych nieruchomościach bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydzrzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybieie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienlonago i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomotnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C, k. Sqd powiatowy, Oddział III. 

Delatyn, dnia 22. listopada 16:9, 


L. cz. E. 2642/98 (4) (1183) 
Dnia 2. kwietnia 1800 o godz. 10 przed 
południem, odbędzie się w biurze Nr. 51 są- 
du tutejszego, iieytacya połowy realności lwh. 
80 gminy Hnetkowite objętej. 
Połowę realności tj 
1.610 zł. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż nie 
nastąpi, wynosi kwete 1073 zł 34 ct. 

Waruaki leytacyjne i isne odaeśne 
dokumenta przejrzeć można w sądzie itejszytn 
biuro Nr. 22. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
sieytacya byłaby niedopuszczalna, uależy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy węzasczonym ter- 
tnipie lieytacyjnym. inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 
| Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ns powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już Jstnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego nowstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybieie u» tablicy sądo- 
dowej, jeśli mie mieszkają w okregu sądu ni- 
żej wymisuionego i nie wskażą temuż sądowi 
p łnomożuika do doręczeń, w sie zbie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddzial VIII. 

+r.emyśl, dnia 24. stycznia 1900. 


OG:AIOMO wa 


L. cz. B. [947/98 (8) (1'67 1—3) 

Na Żądanie Halickiego fanduszu po- 
życzkaw=go, zasrąpionego przez pełnomocnika 
Michala sawiskiego, odbędzie się dnia 3. 
kwietnia 1900 o godz. 9 rano, licytacya 1[8 
częsci tealności lwh. 855 gm. Halicz, dłażai- 
ka Jana Zelńskiego własnej, skład -jącej się 
z 1/3 części domu mieszkalnego, stodoły, 
chliwa, obrogu, szopy, stajenki i pare. bui. 
BA 

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
oceniona jest na i688 zł, 50 et. 

N Jniższa cena wynosi 125 zł. *6 Gi 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku, i 

, Warunki licytacyjne i odnoszące się do 

tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupiesia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych, w biurze Nr. 8. 
i labie prawa, w obec których niniejszą 
deytacya byłaby niedopuszeze!ną. należy zgło- 
sié da szdu najpóźciej przy wyznaczonym ter- 
minie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co J0 samej nieruchomości nie mo- 
glyby być już ze skutkiem odnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieru:homości bądź 
obecnie już istaieją, bed w toku postępowa- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiana 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sa- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni- 
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pe'nomoenika do doręczeń, w siedzibie sądu ZA- 
mieszkał=go. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IL. 

Halicz, dnia 26 styeznia 1900. 


ERY 
M 


L. cz. E. 1525199 (3) 


oszczędności „Union“ w Kutach, odbędzie się 
"dnia 26. marca 1900 o godz. 11'/, przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, 


w biurze Nr. IH. w Delatynie, licytacya re- 


a!lności obj. lwh. 650 ks. gr. gm. Mikuliczyn, 


Mosesa Schorra własnej, wraz a przynależno- 


ściami, składającemi się z drzew rozmajtej 


jakości. 


Nieruchomość ta, wystawiona na licyta- 


cyę, jest ocenioną na 2150 zł , przynależności 
zaś na 10 zł. 

Najniższa cena wysosi 4680 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
lurny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie- 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. II. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyzaaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej ni-ruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełaomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział HI. 

Delatyn, dnia 11. stycznia 1900. 


L, cz. KB. 391188 (8) (1637) 

Na żądanie Kasy oszczędności miasta 
Tarnowa, zastąpionaj przez adw. dr. Forysta, 
adw. w Tarnowie, odbędzie się daia 28 
marca 1900 o godzinie H przed południem, 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr 5, 
licytacya realności Iwh. 30 ks. gr. gm. kat. 
Ziempuiów objętej, wraz z przynależaościami, 
sk'adającemi się z budynku mieszkalnego i 
studni. 

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta- 
cję, jest ocenioną na 4857 kor. 10 h., przy- 
należności zaś na 670 kor. 

Najniższa cena wynosi 3351 kor. 40 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nierachomości dokumenta (wyciąg kata- 
stralny, pr.tokoły ocenienia it. d.) może każ- 
dy, mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 6 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłsby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższej nieruchomości 
bądź obeenie już istnieją, bądź w toku postę- 
wania lieytacyjnego powstanż, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybieie na tablicy sądowej, jeśli 
nie rmieszkają w okręgu sądu niżej wymienio- 
nego i nie wskażą temuż sądowi pelacmocni- 
ka do doręczeń, w siedzibie sądu zamieszka- 
łego. 

Wyzaaczenie terminu licytacyjaego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykzzu 
hipotecznego dla wzmiankowanej nieracho- 
mości. 

C. k. sąd powiatowy, Oddział LIL. 

Radortayśl, dnia 25. stycznia 1900. 


L. cz. E. 89/99 (5) (1308 1—3) 

Na żądanie Onufrego Segin w Haliczu, 
odbędzie się dnia 3. kwietnia 1900 o godz. 
10 rano, licytacya realności iwh. 468 gminy 
Halicz 1,8 części, dłużnika Jana Koziołko- 
wskiego własnej, wraz z przynależytościami, 
składającemi się za stodoły. 

Nieruchomość ta, wystawiona na liey- 
tacyę, ocenioną jest na 26% zł. 66 et, z cze- 
go przynależność wynosi 80 zł. 

Najniższa cena wynosi 179 zł. £6 cl., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, protokół ocenienia) może każdy, mają- 
cy chęć kupienia, przejrzeć podczas godzin 
urzędowych, w biurze Nr. 7. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie lieylacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze szutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 


> 


(1626 1—3) 
Na żądanie Stowarzyszenia kredytu i 


nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 


wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni- 


żej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zsmieszkałego. 
C. k. Sad powiatowy, Oddział IV. 
Halicz, dnia 26. stycznia 1900. 


L. ez. E. 53/99 (5) 


1900 o 11 godzinie rano licytacya realności 
lwh. 684 gminy ŻZałukiew, dłużnika szwy 
Itzkowicza własnej. 

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest oceniona aa 1818 zł. 

Najniższa cena wynosi 1212 zł., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych, w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 7. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni- 
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Halicz, 26 stycznia 1900. 


L. cz. EH. 527/99 (LI) (1625) 

Podaje się do powszechnej wiadomości, 
że na żądanie Skarbu Państwa, zastąpionego 
przez c. k. Urząd podatkowy w Chodorowie, 
odbędzie się dnia 20. marca 1900 o godz. 
10 przed południem, w sądzie niżej wymie- 
nionym, w biurze Nr. II. w Chodorowie, li- 
cytacya realności pod Nr. 84 i 379 w Strze- 
liskach nowych położonych, a objętych wyk. 
hip. 1. 255 i 106 gminy Strzeliska nowe, 
Schmelka Nestla własnych, tudzież realności 
obj. wyk. hip. l. 23 tejże gminy, Schmelka 
i Goldy Nestel własnej, a to w ten sposób, 
że najpierw realność objęta wyk. hip. l. 22 
gminy katastralnej Strzeliska nowe sprzedaną 
zostanie, a gdyby cena kupna uzyskana z tej 
sprzedaży nie wystarczała na zaspokojenie 
egzekwowanej pretensyi Skarbu Państwa, do 
piero wówczas na tym samym terminie sprze- 
dane też zostaną realności objęte wyk hip. 
l 255 i 496 gminy Strzeliska nowe, Sehmel- 
ka i Goldy Nestlów. 

Nieruchomość obj. wyk. hip. 1. 22, 
wystawiona na licytacyę, jest ocenioną na 
31859 zł., realności zaś obj. wyk. hip. 255 i 
496 ocenione są na £90 zł 

Najniższa cena nieruchomości obj. wyk. 
hip. 1. 22 wynosi 2126 zł., najniższa zaś cena 
nieruchomości obj. wyk. hip. 255 i 406 wy- 
nosi 660 zł., są to dwie trzecie części eeny 
szacunkowej i poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku, 

Warunki lieytacyjne, jako odpowiadające 
przepisom ustawy równocześnie się zatwier- 
dza a zarazem takowe i odnoszące się do tych 
nieruchomości dokumenta (wyciąg tabular- 
ny, protokół oe:nienia itd.) może każdy, ma- 
jacy chęć kupienia, przejrzeć podczas godzin 
urzędowych w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. H. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dła których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

©. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Chodorów, dnia 28. grudnia 189). 


L. cz. E. 1088,99 (3) (1622) 

Na żądanie Herscha Feldera, odbędzie 
się dnia 15. marca 1900 o godz. 10 przed po- 
łudniem, w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 1, licytacya realności lwh. 28 ks. 
gr. gm. Kielczawa objętej. 

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
lieytacyę, jest ocenioną na 2300 kor. 

Najniższa cena wynosi 1588 kor. 38 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skniku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 


( 222 1—3) 

Na żądanie stanisławowskiej kasy oszczę- 
dności zastąpionej przez adw. dr. L. Katzen- 
elienbogena, odbędzie się dnia 8 kwietnia 


8 


tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia itd.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 5. 

Takie prawa. w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnymm, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomoś'i bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa:- 
nia lieytacyjnego powstaną zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pelnomoenika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Baligród, dnia 7. lutego 1900. 


L. cz. E. 1218/99 (4) (1615) 

Na żądanie Tekli z Medyńskich Wowk, 
odbędzie się dnia 16. marca 1900 o godz. 
9 przed południem, w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 3 w Brzeżanach, licytacya 
realności obj. lwh. 864 ks. gr. gm. Brzeżany. 

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta- 
cyę, jest ocenioną na 1146 kor. 20 h 

Najniższa cena wynosi 764 kor. 12 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabular- 
ny, wyciąg ka stralny, protokoły ocenienia 
it d.) może ka/dy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podcza: godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
glyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręga sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnik: do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział 1I. 

Brzeżany, dnia 80. stycznia 1900. 


L. cz. KE. 1266,98 (4) (1605 1—3) 

Na żądanie stanisławowskiej Kasy oszezę- 
dności, zastąpion=j przez adw. dr. Ludwika 
Kstzenellenbogena w Stanisławowie, odbędzie 
się dnia 26. marca 1900 o godz. 9 przed po- 
łudniem, w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 4, licytacya realności objętej lwh. 
779 ks. gr. gm. Delatyn, Chaima i Manei 
B ttmanów własnej. 

Nieruchomość wymieniona wyżej, wysta- 
wiona na licytacyę, jest oceniona na 3010 zł 

Najniższa cena wynosi 1505 zł., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne, które uznaje się 
za zgodne z ustawami, i odnoszące się do tej 
nieruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 4. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie lieytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępowania 
licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł- 
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za- 
mieszkałego, 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Delatyn, dnia 21. listopada 1899. 


L. cz. E. 580/99 (8) (1553 1-—3) 

Na żądanie dr. Edmunda Lorscha w 
Stanisławowie, odbędzie się dnia 4. kwietnia 
1900 o godz. 10 przed poludniem, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 9, licytacya 
1/4 ezęści realności lwh. 13% ks. gr. gm. 
Haliez. 

Nieruchomość, wystawiona 
cyę. jest ocenioną na 225 zł. 

Najniższa cena wynosi 150 zł a. w, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, protokoły ocenienia i t. d.) może każ- 


na licyta- 


dy, mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 7. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya bylaby medopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lu 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamisne będa 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybieie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wymie- 
nionego i nia wskażą temuż sądowi pełnomo- 
enika do doręczeń, w siedzibie sądu zamie- 
szkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Halicz, dnia 9. lutego 1900. 


L. cz. E 78399 (5) (1551 1—8) 

Na Żądanie Leizora Bleimana, odbędzie 
się dnia 4. kwietnia 1900 o godz. 9 przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 9, lieytacya realności wh. 1156 
gm. Halicz objętej, dłużników Judy Singera 
1 mał, Fradli, Ryfki i Bruchi Singer własnej. 

Nieruchomość ta, wystawiona na licy- 
tacyę, jest oceniona na 5569 zł. 

Najniższa cena wynosi 2784 zł. 50 ct., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, protokoły ocenienia itd.) może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrz ć podezas godzin 
urzędowych w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 7. 

Takie prawa, w cbee których niniejsza 
licytacya bysaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie lieytacyjcym, inaczej roszczenia tgo 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowania 
licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 


jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wymie- 
tS 


nionego i nie wskażą temuż sądowi pełnomo- 
enika do doręczeń, w siedzibie sądu zamie- 
szkałego. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział TV. 
Halicz, 8. lutego 1900. 


L cz E 581/99 (6) (1584 3—5) 

Dnia 9. marca 1900 o godz. 10 przed 
południem, odbędzie się w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. IL, licytacya real- 
ności lwh. 157 Rogożnica z Wolą cichą ob- 
jętej, a Jędrzeja Piekarskiego własnej. 

Nieruchomość, wystawiona na licytacye, 
jest ocenioną na 2780 kor. 

Najniższa cana wynosi 1853 kor. 36 b., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nyin, w biurze Nr. LI. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział T. 

Głogów, dnia 16. stycznia 1900. 


L. cz. E. 150,99 (15) (1666) 

Dnia 18. marca 1900 o godz. 9 przed 
południem, w sadzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 5 w Krościenku, odbędzie się relicy- 
tacya połowy realności lwh. 85 ks. gr. gm. 
Krościenko objętej, Gitli Rappaportowej wła- 
snej, z przynależnościami 

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta- 
cyę, jest oceniona na 215 zł, przynależności 
zaś na 42 zł. 50 et. 

Najniższa cena wynosi 171 zł. 66 ci., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne 
dokumenta może każdy przejrzeć w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 5. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licyiacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieru homości nie mo- 
giyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie juź istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bẹ- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybieie na tabłicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądn 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Krościenko, dnia 3. lutego 1900, 


L. cz. E. 1048/99 (3) 


dności, zastapionej przez adw. dr. Katzenellen- 
bogens, odbędzie się dnia 4. kwietnia 1900 
o godz. 11 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 7, licytacya re- 
alności lwh. 816 ks. gm. Bohorodczany, 
złożonej z domu mieszkalnego z ogrodem, bez 
przynależności. | 

Nieruchomość, wystawiona na licyta- 
cyę, jest oceniona na 5728 zł. 

Najniższa cena wynosi 2861 zł. 50 ct., 
poniżej tej ceny Sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne, które niniejszem 
się zatwierdza, i odnoszące się do tej nie- 
ruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia itd.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 8. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
śić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie liecytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głybw być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskwżą temuż sądowi pełno- 
mocnika do doręczeń, w siedzibie sądu zamie- 
szkałego. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Bvhorodczany, dnia 30. grudnia 1699, 


L. cz. E. II. 470/98 (15) (1276 1—3) 

Na żądanie p. Leopolda Baczewskiego, 
zastąpionago przez adw. dr. Augusta Plodra, 
cdbędzie się dnia 4. kwietn'a 1900 o godz. 
10 przed południem, w sądzie niżej wymie- 
nionym, w biurze Nr. 45 we Lwowie, licy- 
tacya realności pod lk. 1193%/, we Lwowie 
położonej, lwh. 1162/11. ks. gr. gm. m. Lwo- 
wa objętej, wraz z przynależytościami, skła- 
dającemi się z okien podwójnych, wanien ła- 
zienkowych, połowy parkanu i rezerwoarów 
na wodę. 

Nieruchomość, wystawiona na licyta- 
cyę, jest cceniona, przy otrzymaniu służzbno- 
ści, na 134.037 kor. 

Najniższa cena wynosi 67.752 koron 
50 h., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj- 
dzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 45. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkalego. 

C. k Sąd powiatowy S. I., Oddział III. 

Lwów, dnia 4. stycznia 1900. 


L. cz. W. 700/99 6 (1632 2—8) 

W e. k. sądzie powiatowym w Kopy- 
czyńcach, w biurza Nr. LL odbędzie się dnia 
16. marca 1900 o godz. 9 przed południem 
licytacya połowy realności lwh. 189 gminy 
Postołówka, Jana Muszaluka własnej, ocenio- 
nej na I612 zł. 50 ct. 1 całej realności lwh. 
456 tejże gminy, Hryńka Połeszok własnej, 
ccenionej na 1450 zł. 

Najniższa oferta wynosi 108 zł. 34 et. 
968 zł., poniżej tych cen sprzedaż nie p -zyj- 
dzie do skutku. 

Kuratorem ustanowiony został Maryan 
Glazarewicz zastępca notarynsza w Kopy- 
czyńcach. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IL. 

Kopyczyńce dnia 8. stycznia 1900. 


L. cz. E. 404/98 (7) (1664 
Na żądanie Jidesy Aschkenas, odbędzie 
się dnia 12. marca 1900 o godz. 10 przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. II, w Husiatynie, lieytacya roal- 
ności obj. lwh. 14 i 441 ks. gr. Czabarówka. 
Nieruchomości te, wystawione na licy- 
tacyę, są ocenione łącznie na 2305 zł. 
Najniższa cena wynosi 1438 zł. 32 ct., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutkv. 
Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 


4 


(1172 1—3) | larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
Na żądanie stanisławowskiej Kasy oszczę- | nia i t. d.) 


może każdy, mający chęć ku. | 
pienia, przejrzeć podezas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. II. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł- 
nomoenika do doręczeń, w siedzibie sądu za- 
mieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Husistyn, dnia 30. stycznia 1900. 


L. 14.839. (1681 1—3) 
OBWIESZCZENIE. 

Oelem oddania w przedsiębiorstwo bu- 
dowli wodnych na Stryju pod Hniżdyczowem, 
odbędzie się w e. k. Starostwie 19. marca 
1900 o godz. 12 w południe w Stryju, publi- 
czna licytacya za pomocą ofert pisemnych. 

koszta budowli obliczono w cenie fiskal- 
nej na 29.486 kor. 54 hal. 

Warunki przedsiębiorstwa można przej- 
rzeć w e. k. Starostwie, gdzie takża w wyżej 
oznaczonym dniu i godzinie mają być wnie- 
sione oferty w przepi any sposób ułożone i 
zaopatrzone w wadyum 1475 kor. wynoszące. 

Oferty oddane po terminie lub w in- 
nym urzędzie, nie zaopatrzone w wadyum, 
albo nie sporządzone w sposób ściśle przepi- 
sany lub też zacpatrzone w jakiekolwiek do- 
piski nie będą uwzględnione. 

Z e. k. Namiestnietwa. 
Oferta (Wzór) 
mocą której ja niżej podpisany obowiązuję się 
wykonać roboty i budowle wodne na Stryju 
p d Hniżdyczowem z opustem (liczbami i sto- 
wami) procentów od cen fiskalnych. 

Warunki znane mi są dokładnie i pod- 
daję się im bez jekichkolwiek zastrzeżeń. 

Jako wadyum składam . . . . . . . 


0/0 AOBEO AA e GF) 


(Podpis.) 


L.żcz. E. 509/98 (10) (1680) 
Na żądanie Anczla Daubera, kupca z 
Wyżnicy, odbędzie się dnia 18. marca 1900 
o godz. 9 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 7, lieytacya re- 
alności cbjętych wyk. hip. 1. 401 i 1294 ks. 
gr. gm. Kobaki, wraz z przynależnościami. 

Nieruchomości, wystawione na lieyta- 
cyę, są ocenione, a to: 1) reslność lwh. 401 
na kwctę 598 zł., 2) realność lwh. 124 na 
kwotę 3:8 zł. 

Najniższa cena wynosi ad 1) 395 zł. 
38 ct., ad 2) 205 zł. 33 ct., poniżej tej ceny 
sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyeąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia itd.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin uizędowych w sę 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 3. 

Takie prawa, w obse których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie leytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną. zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienienego i nie wskażą temuż sądowi peł- 
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za- 
mieszkałego. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Kuty, dnia 8. lutego 1900. 


EH maso 
RORKUTSA. 


Ogłoszenie konkursu. 
W myśl $. 12. ustawy z dnia 26. lipca 
1897 (N. 47. Dz. u. kr.) Wydział krajowy 
Królestwa Gal'eyi i Lodomeryi z W. Księ- 


L 11.514. (1713) 


) |stwem Krakowskiem ogłasza niniejszem kon- 


kurs na rosadę pierwszego sekundaryusza 
przy szpitala powszechnym w Śniatynie z pła- 
cą 1000 koron rocznie i bezpłatnem mieszka- 
niem dla pojedyńczej osoby. 

, Na razie posada ta nadaną będzie pro- 
wizorycznie, jednak po roku użytecznej dla 
szpitalu służby, kandydat będzie miał prawo 
prosić o stabilizacyę. 

Pragnący otrzymać powyższą posadę win- 
ni najpóźniej do dnia 1. kwietnia 1900 roku 
wnieść podania do Wydziału krajowego z do- 
łączeniem : : 


a) metryki urodzin na dowód, że kon-!durch das nächste Militär-Platz-, Stations- 


kurujący nie przekroczył 40 roku życia, 

b) dowodu, że posiada obywatelstwo 
Monarchii austro - węgierskiej, 

e) dyplomu doktora wszech nauk lekar- 
skich uzyskanego lub potwierdzonego na jed- 
nym z uniwersytetów Państwa austro - wę- 
gierskiego, 

Lwów, dnia 20. lutego 1900. 

L. 126. (1653 1—3) 
KONKURS. | 

Rada gminna miasta Zabna ogła- 
sza niniejszem konkurs na posadę leka- 
rza miejskiego z płacą 1000 K. rocznie. 

Podania z wykazaniem wymogów 
zawartych w $. 7 ustawy z dnia 2. 
lutego 1591 nr. 17 dz. uk. wnosić na- 
leży do 1. kwietnia b. r. 

Żabno, dnia 22. lutego 1900. 

Nsezelnik gminy. 
Mazurkiewicz. 


ZI. P. K/M. S. Nr. 91 v. 1900 
Coneurs-Ausschreibung. 

Mit Beginn des nächsten Śchuljshres 
(16. September) werden in der k. u. k. Ma- 
rine-Akademie zu Fiume voraussichtlich 38 
Zóglingspliitze (ganz- und halbfreie Ararial-, 
dann Zahl-und Stiftungsplitze zu besetzen 
sein. 

Der Eintritt findet nur in den I. Jabr- 
gang stait. 

Die allgemeinnen Bedigungen für die 
Aufnahme sind*): 

Die ósterreichiche oder ungarische Staats- 
btrgerschaft (Ausländer bedńfen der Aller- 
höchsten Bewilligung S«iner kaiserlichen 
und königlichen Apostolischen Majestät), 

die körperliche Eignung sowohl fur die 
Militär-Erziehung als auch ffir künstige Kriegs- 
dienste zur See, ausgestellt im Sinne der 
mit Marine- Normal - Verordnungsblatt XV. 
Stück vom Jahre 1891 (an die Commanden 
und Anstalten des k. k. Heeres im Septem- 
ber 1891) hinausgegebenen „Vorschrift zur 
arztlichen Untersuchung von See-Aspiranten 
und der Rewerbsr um Aufnahme in Marine- 
Erziehungs- und Bildungs-Anstalten“, 

ein befriedigendes sittliches Betragen, 

das vollendete 14. und nicht fbersehrit- 
tene 16. Lebensjahr, 

die mit befriedigendem Gesamnterfelge 
zuriiekgelegten Vorstudien, ud zwar: die 
vier unteren Olassen einer öffentlichen Real- 
schule, eines Gymnasiums oder einer diesen 
Schulen gleichgesiellten Lehranstalt der öster- 
reichisch-ungarischen Monarchie. 

Auf Ararialplatze hab:n ein Anspruchs- 
recht: Sóhne von Offizieren, von Militar-, 
Hof- oder Civil-Staatsbeamten. 

Als Zablzóglinge kónnen Sóbneżvon An- 
gehörigen der Osterreicnisch-ungarischen Mo- 
narchie überkaupt aufgenommen werden, wenn 
sie den vorgeschrieb nen Bedingungen ent- 
sprechen. 

Das Bekóstigung-Pauschale für einen 
Zahlplatz beträgt derzeit 1600 K, jenes für 
einen halbfreien Platz 800 k. jährlich; von 
diesem Beköstigungs- Pauschale, welckes in 
zwei Raten, am 16 September und 16. März 
im vorhinein beim Marine-Akademie- Coman- 
do zu entrichten ist, werden alle Auslagen 
für den Zögling in der Anstalt bestritten. 

Diejenigen Aspiranten, welche unter 
den Competenten zur Aufnahme fürgewählt 
werd-n. müssen sich in Fiume einer Anfnams- 
prüfung unterziehen. Diese umfass a) deutsche 
Sprache, b) Mathematik, e) Geographie und 
Geschichte, d) Naturwissensehaften; diese 
Gegenstände in dem Umtange, wie sie in den 
ersten vier Classen einer Mittelschule tra- 
diert werden. 

Die Aufnahmsprifungen beginnen am 10 
September und es werden die fiwgewihlten 
Aspiranten rechzeitig nach Fiume einbernfen 
werden. 

Die Ausbildung in der Mar ne- Ake- 
demie dauert vier Jahre. Nach befriedigen- 
der Absolvierung des 1V. Jahrganges wer- 
den die Zóglinge zu See-Cadetten I. Ciasse 
ernannt. 

Für jeden Zahlzógling ist im höchsten 
Jahrgange mit der letzten Rate des Bekósti- 
gungs-Pauschales auch der jeweilig festge- 
setzte Betrag fir die Austattung, im Falle 
seines Austrittes als See-Cadet, zu erlegen. 
Die Austattung der Ararial- Zóglinge und 
Stiftlinge wird vom Arar bestritten. 

Die Gesuche un Aufnahme in die k. 
u. k. Marine-Akademie sind an das „k. u. k, 
Reichs- Kriegs-Ministerium (Mari. e- Section) 
Wien“ zu richten und jene von im taats- 
(Hof-) Dienste stehenden Personen durch die 
vorgesetzte Behórde und von Privatpersonen 


(1651) 


*) Die gedruckten vollstaindigen Auf- 
nabmsbedingungen sind dureh L. W. Seidl 
et Sohn in Wien zu beziehen und werden 
auch vom Reichs-Kriegs-Ministerium ı Marine- 
Section), vom Hasen- Admiralate in Pola, See- 
bezirks-Commando in Triest und Marine-Aka- 
demie| Commando in Fiume auf Verlangen 
verabfolgt. 


Erganzuogsbezirks-Comsndo einzu:enden. Die- 
selben müssen bis laogstens 31. Juli beim 
Reichs-Kriegs - Ministerium (Marine- Section) 
eingelangit sein, und können später eintref- 
fende Gesuche nicht berücksichtigt werden. 

Den Gesuchen sind beizulegen : 

1 Tauf- (Geburts) Schein, 

2. Heimatsschein, 

8. militar-irzliches Zeugnis, 

4. Impfungszeugnis, falls die Impfung 
nicht im śrzlichen Zeugnisse bestat gt ist, 

5. sämmtliche Studienzeugnisse der Mit- 
teischule, mit Kinseblus des Zeugnisses des 
letztze Semesters. 
= Die Austellung von Reversen wegen 
Uternahme der Vepflichtung zur Ableistung 
der Prasenzdienstverlingerung wird nicht ge- 
fordert, da diese Verpfflichtung durch die 
Wehrgesetze ausgesprochen ist. 

Wien, im Februar 1900. 

Vom k. u. k. Reichs-Kriegs-Ministerium 
(Marine-Sectiou). 


gruntowe. 
L. cz. Ne. II 266/99 49) (1578 3—3) 

C. k. Sąd krajowy wyższy w Krakowie 
zawiadamia, że księga tabularna okręgu Sadu 
obwodowego w Tarnowie przez dopisanie w 
wykazie hipotecznym l. 60 majętność tabu- 
larną „Świebodzin, część I“ obejmującym 
parcel gruntowych 1 7j,. Sg 105/,. S11/,. 
w gminie katastralnej Świebodzin w okręgu 
Sądu powiatowego w Tarnowie położonych 
dotąd przedmiotu ks. grunt. niestanowiących 
uzupełnioną została, i że termin wyznaczony 
pierwszym Kdyktem z dnia 3 października 
1899. Ne. iI. 266/99. (1) do zgłoszenia praw 
szeczonych odnoszących się do nieruchomości, 
vowyższem uzupełnieniem objętych, z dniem 
I. lutego 1900 upłynał. 

Wzywa się zatem wszystkich, którzyby 
przez istnienie lub hipoteczny stopień pier- 
wszeństwa jakiego wpisu w wyrażonym wy- 
żej wykszie tabularuym uskutecznionego, w 
prawach swych uważali się za pokrzywdzo- 
nych, ażeby swe zarzuty do 15. czerwca 1900 
wiącznie w ce. k. Sądzie obwodowym w Tar- 
dowie zgłsili, gdyż inaczej wpisy te nabędą 
skutków wpisów hipotecznych. 

Ostrzega się przytem, iż termin powyż- 
szy nie może być ani przedłużonym ani też 
z powodu zaniedbania do pierwotnego stanu 
przywrócony m. 

Kraków, dnia 14. lutego 1903. 


upadłości 

UPaUTOŚCI. 

L. ez. 5. 2100 (1) (1615 2—3) 
Obwieszezenie. 

C. k. Sąd obwodowy w Tarnowie po- 
daje do wiadomości, iż wdrożonem zostało 
postępowanie konkursowe do majątku Leiba 
Kohanego i Wolfa Kohanego dzierżawców 
dóbr w Zgórsku zamieszkałych, a to do całego 
tak ruchomego gdziekolwiek znajdującego się, 
jakoteż do nieruchomego majątku położonego 
w tych krajach, w których ustawa konkur- 
sowa z dnia 25. grudnia 1268 dz. p. p. z r. 
869 nr. 1. obowiązuje. 

Komisarzem konkursowym zamianowany 
został p. Fr. Jopek e. k. sędzia powiatowy w 
kadomyślu tymczasowym zaś zawi: dowcą masy 
m dr. M. Orliński, adwokat w Radomyślu 
Celem potwierdzenia ustanowionego przez sąd. 
iub przedstawienia innego zawiadowcy masy 
konkursowej i jego zastępcy tudzież obrania 
delegacyi wierzyci li wyznacza się posłuchanie 
na dzeń 5. marca 1900 o godzinie 10. przed 
południem w biurze komisarza konkursowego 
w Radomyślu, na którem stawić się mają 
wierzyciele, z dokumentami roszczenia ich 
wykazującymi. 

Wszyscy do tej masy konkarsowej jako 
wierzyciele jej roszczenia mający, choc'ażby 
nawet; e takowe i spory wytoczonymi były, 
powinni takowe do dnia 3. kwietnia 1900 sto- 
sownie do przepisów ustawy konkursowej, 
uniksjąe szkodliwych następstw tamże zagro- 
żonych w sądzie zgłosić i na posłuchaniu 
w dnin 27. kwietnia 1900 o godz. 10. przed 
poludniem odbyć się mającem, do likw dacyi 
ı do uporządkowania podać. Termin ostatni 
służyć ma zarazem jako termin do zawarcia 
ugody w $. 6». u. k. przewidzianej, na który 
w tym celu wszyscy wierzyci-le niniejszem 
zawezwanie otrzymują. 

Zgłcszonym i na ogólnem posluchaniu 
stawającym wierzycielora służy prawo przez 
wolny oblór w miejsce zawiadowcy masy 
jego zastępey i członków delegacyi wierzy- 
cieli dotychczas urzędojących powołać sta- 
nowczo inne osoby, w których pokłedają za- 
ufanie. 

Dalsze ogłoszenia w toku tego postępo- 
wania konkursowego zamieszczane będą w 
dzienniku urzędowym Gazety lwowskiej. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział 1V. 

Tarnów, dnia 21. lutego 1950. 


L. cz. S. 1,00 18 (1614 2—3) 

Na zgodny wniosek wierzycieli masy 
rozbiorowej Berischa Die a, którzy w dniu 19. 
lutego 1900 do wyboru się zgłosili ustanawia 
się po myśli przepisu $. 74 ord. konk. dr. 
Salsmona Gielehrtera, adwokata w Stanisła- 
wowie stałym zawiadowcą a Chaima Kfroima 
Kannera w Stanisławowie zastępcą zawia- 
dowcy. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Stanisławów, dnia 20. lutego 1900. 


L. cz. ©. 2/99 115 (1655) 

(elem uchwalenia sposobu sprzedaży 
realności do Bernarda Kornbluma w Krako- 
wie należących, wzywam w sprawie konkur- 
sowej tegoź Bernarda Kornbluma, zarządcę 
masy, wydział wierzycieli i wszystkich wie- 
rzycieli konkursowych na dzień 12. marca 
1900 o 10 rano w sali Nr. 6. 

C. k. Sąd krajowy. 
Kraków, dnia 19. lutego 1900. 
Komisarz konkursowy. 


L. cz. S. 10/99 245 (1654) 

Na podstawie dokonanego przez wierzy- 
cieli masy konkursowej Chaima Fisslowitza 
po myśli $. 143 ord. k. po odbytym ogólnym 
terminie likwidacyjnym większością głosów 
wyboru stałego zarządcy tejże masy konkur- 
sowej i jego zastępcy, ustanawia się w miej- 
sce adw. dr. Rudolfa Friihlinga dotyehczaso- 
wego, tymczasowego zarządcy tejże masy sta- 
łym zarządcą p. dr. Balomona Scholema, 
adw. w Krakowie, zaś jego zastępcą p. dr. 
Leona Rippa, kandydata adwokatury w Kra- 
kowie. 

©. k. Sąd krajowy, Oddział VI. 

Kraków, dnia 15. lutego 1900. 


EPE Ki 

wyroki prasowe. 

L. cz. Pr. 41,00 2 (1712) 
Ogłoszenie! 

W Imieniu Jego Cesarskiej Mości! 

0. k. Sąd krajowy dla spraw karnych 
we Lwowie orzekł na mocy $$. 489 i 498 
p. k. i $. 37 u. pr. że treść artykułu umie- 
szezonego w nr. 15 czasopisma „Ognisko“ z 
dnia 15. lutego 1900 pod napisem Strejk gór- 
nikó* w ustępach od słów: „Ów rząd“ do 
słów: „kapitalistycznego porządku* od słów: 
„W chwili* do słów: „stronie przemocy* od 
słów: „Zastępcy kopalń“ do słów: „obfitości“ 
i od słów: „tow. Zelier* do słów: „starostów” 
zawiera znamiona występku z $$ 300 i 802 
u. k. zatem usprawiedliwioną jest zarządzona 
przez c. k. Prokuratora rządowego konfiskata 
tego czasopisma. 

W skutek tej uchwały wabronione jest 
dalsze rozpowszechnienie tego artykułu a za- 
brany nakład ma być zniszczony. 

Lwów, dnia 21. lutego 1900. 


L. cz. Pr. III. 22/00 (2) (1684) 

C Sąd krajowy, jako prasowy na 
wniosek e. k. Prokuratora Państwa po myśli 
$. 493 pk. orzekł, że zamieszczone w Nr 7, 
czasopisma „Mieszczanin“ z 18 lutego 1900 
artykuły względnie ustępy artykułów pod ty- 
tułem: 

1) str. 1. łam. 2 i 3 „Wołam o spra- 
wiedliwość, a) od słów „Przy tem sprawa” 
do słów „sprawiedliwości nie osiągnął”, b) od 
słów „Potem gdy zaaresztowany Herman* do 
do słów „prawa i sprawiedliwości*, 

2) str. 2. odcinek łam. 1 „Przeględ ty- 
godniowy* od początku do słów „ostrożnie z 
ogniem“. 

3) str. 4. łam. 3 „Zapiski“ od słów 
„Talwund są to księgi“ do końca, zawierają 
znamiona występku z $$. 800 i 302 491 uk. 
i art. V. ust. z dnia 17, grudnia 1562 Nr. 8 
Dz. p. p, że zakazuje się rozszerzania tych 
artykułów. 

0. k. Sąd krajowy karny 

Kraków, dnia 22 lntego 1900. 


L. ex, Pr. IL 21560 (2) (1683) 

C. k. Sąd krajowy jako prasowy ra 
wniosek e. k. Prokuratora Państwa po myśli 
$. 4938 rk. orzekł, że zamieszczony w Nr. 2. 
czasopisma „Latarnia“ z daty Kraków luty 
1900 artykuł. 

1) pod tytułem „Jaka jest przyczyna 
tych stosunków str. 8 zawiera znamiona wy- 
stępku z $ 302 uk. 

2) pod tytułem „W jaki sposób chcą to 
socyaliści demokraci uczynić ?* str. 9 zawie- 
ra znamiona występku z $. 305 uk. 

3) pod tytułem „Wczyich rękach jest 
dzisiaj władza polityczna" str. 18. zawiera 
znamiona występku z §. 302 uk. 

4) pod tytułem „Zniesienie ogrsniczeń 
krępujących swobodę ete.“ str. 21 zawiera 
znamiona występku z $. 800 i 302 uk. 

5) pod tytułem „Oddzielenie kościoła od 
państwa" str. 25 i 26 zawiera znamiona wy- 
stępku z §. 302 uk. 

6) pod tytułem „Zniesienie wojska sta- 
łego ete“ str. 26, 27 i 28 zawiera znamiona 
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„występku z art. IV. ust. z 17 grudnia 1862 [3 dni tutejszemu e. k. sądowi przedłożyli, w i do rozprawy na dzień 16. marca 1900 o go- 
przeciwnym razie bowiem książeczka ta zał dzinie 9 rano. 


Nr. 8 Dz. p. p. że zakazuje się rozszerzania 
tych ustępów. 
C. k. Sąd krajowy karny. 
Kraków, dnia 22 lutego 1900. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. cz. 2163/99. (1334 3—3) 
C. k. Sąd krajowy cywilny oddział VII. 
w Krakowie zawiadamia niewiadomego z miej- 
sea pobytu Józefa Trammera, że celem dorę- 
czenia mu ts. uchwały tabularnej z 5. czer- 
wca 1899. l. tab. 2168, którą realność pod 
74, dz. V. w Krakowie położoną, lwh. 945. 
ks. gr. gm. kat. Kraków objętą, na 3 ciała 
hipoteczne rozdzielono, ustanowiony został dla 
niego kurator ad actum w osobie adwok. dr. 
S. Tillesa. 
C. k. Sąd krajowy, Oddział VII. 
Kraków, dnia 5. czerwca 1899. 


L. cz. Cg. II. 84 00 (1) (1649 2—38) 

Przeciw nieobeenemu Janowi Paygert 
przedtem w Streptowie zamieszkałemu wnio- 
sła firma „Clayton & Schuttleworth* we Lwo- 
wie przez adwokata dr. Augusta Flodra skar- 
ge o 1729 zł. 67 ct. 

Pierwsza audyencya odbędzie się 14. 
marca 1900 przed połud. w biurze Nr. 12. 

Ustanowiony dla strzeżenia praw pozwa- 
nego kurator sdwokat dr. Michał Grek we 
Lwowie będzie go zastępował, d pokąd się w 
sądzie nie zgłosi, lub pełnomoenika nie usta- 
DOWI. 

0. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział II. 
Lwów, dnia 19. lutego 1900. 


L. cz. A. 102/69 8 (1312 2—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Radziechowie 
wzywa nieznaną z miejsca pobytu Naścię Już- 
wak zam. Szmiruk, która jest powołaną z mo- 
cy ustawy do spadku po Paraszee Jużwak 
zmarłej 19. stycznia 1899 w Susznie z pozo- 
stawieniem kodycylu z daty Suszno, 18 gru- 
dnia 1898 ażeby w przeciągu roku od dnia 
niżej wyznaczonego, zgłosiła się o powyższy 
spadek w tutejszym sądzie, gdyż w przeciw- 
nym razie rozprawa spadkowa będzie prze- 
prowadzona z jej kuratorem Iwanam Jużwa- 
kiem i ze zgłaszającymi się spadkobiercami. 
Radziechów, 15. stycznia 1900. 


L. cz. Ne. III. 168[99 3 (1388 2—3) 

G. k. Sąd powiatowy Oddział III. w Stry- 
ju zawiadamia niewiadomego z życia i miej- 
sea pobytu Wasyla Cybulkę, iż do wytocze- 
nia jego imieniem sporu Alterowi Hartsteino- 
wi, Józefowi Turkowi i Michałowi Kulikowi 
o uznanie prawa własności i oddanie w po- 
siadanie realności pod lk. 15% w Zulinie po- 
łożonej, ustanowiony został kurator w osobie 
Senia Qybulki. 

Stryj, dnia 15. czerwca 1899. 


L cz. IV. 385/96-98 8 (1393 2—3) 

Gdy m:ejsce pobytu powołanego do spad- 
ku po bł. p. Asrielu ' fefferze umarłym w 
Szezurowieach w roku 1896, syna Śrula Pfef- 
fera nie j st znana, wzywa się tegoż, by w 
ciągu roku od daty edystu zgłosił się w są- 
dzie i oświadczenie do spadku wniósł, inaczej 
spadek p zeprowadzonym będzie z Kuratorem 
dla niego w osobie Leizora Erlicha ze Szczu- 
rowie ustanowionym. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Łopatyn, 30. grudnia 1899. 


L. cz. T. 42/99. (2) (1341 2—3) 

O k. Sąd krajowy Oddział VI. w Kra- 
kowie wdrażając postępowanie amortyzacyjne 
odnośn e do rzekomo zaginionej policy To- 
warzystwa wzajm. ubezp. w Krakowie wystawio- 
nej przez Dyrekcyę tegoż Towarzystwa w dniu 
8 marca 1879 do l. 8521 zabezpieczającejika- 
pitał pośmiertny w kwocie 100V zł. piatny 
po śmierci zabezpieczononego ks. Antoniego 
Strutyńskiego jego spadkobiercom, wzywa ka- 
żdego, ktoby posiadał rzeczoną policę lub ja- 
kie prawa do niej sobie rościcił, aby w prze- 
ciągu 1 roku, 6 tygodni i 3 dni, lieząc od 
dnia w którym odnośny edykt w „Gazecie 
lwowskiej* po raz trzeci ogłoszony zostanie, 
tem pewniej w tut. sądzie się zgłosił ile że 
po bezskutecznym upływie powyższego ter- 
minu powyższa polica na ponowne żądanie 
ks. A*toniego Strutyńskiego za umorzoną 
uznaną zostanie. 

C. k. Sąd krajowy, Oddział VI. 

Kraków, dnia 27. grudnia 1399. 


L. cz. Ne. IV. 189/99. 2 (1319 2—3) 

Wzywa się posiadaczy książeczki udzia- 
łowej wydanej przez towarzystwo eskontowe 
i zaliezkowe we Lwowie, stowarzyszenie zare- 
jestrowane z ograniczoną poręką, numer 251, 
opiewającej na imię Mojżesza Bass i potwier- 
dzającej uiszczenie na udział kwot 5 złr. 10 
zł, 10zł 5 zł, i5Szł. czyli razem 36 zł., by 
takową w przeciągu jednego roku 6 tygodni 


umorzoną uznaną zostanie. 
C k. Sąd powiatowy S I., 
Oddział IV. 

Lwów, dnia 28. grudnia 1899. 

L. 19.021. 
OBWIESZCZESIE. 

Ze względu na ebecny stan zarazy py- 
skowo -racicowej w Galicyi i z powodu za- 
wleczenia tej zarazy do Szlązka, e. k. Rząd 
krajowy w Opawie znosząc swe rozporządzenie 
z dnia 15. stycznia 1900 1. 1.145 ogłoszone 
tutejszem obwieszczeniem z dnia 28. stycznia 
b. r. L 6.299 wzbronił aż do odwołania 
w celu powstrzymania dalszego zawleczenia 
zarazy, przywozu do Szlązka zwier:ąt racico- 
wych [bydła rog. owiec, kóz i świń| z poli- 
tycznych powiatów: Pilzno, Ropczyce, Rze- 
szów i Strzyżów. 

Przekroczenia tego zakazu, które obo- 
wiązuje od 25. lutego b. r., karane będą we- 
dług ustawy z dnia 24. maja 1852 (Dz. pr. 
p. Nr. 51.). 

Nadmienia się przytem, że rozporządze- 
nie niniejsza nis narusza obwieszczenia e. k. 
Rządu krajowego w Opawie z dnia 7. paź- 
dziernika 1898 L. 20.254 ogłoszonego tutej- 
szem obwieszczeniem z 13. października 1698 
L. 91.056 w przedmiocie przywozu zwierząt 
z Galicyi do Szlązka. 

Co się podaje do powszechnej wiado- 
mości. 

Z e. k. Nam estnietwa. 


Lwów, dnia 24. lutego 1900. 


L. ez. ©. 34/00 1 (1662) 

Przeciw Saulowi Saftowi, kupeowi w 
Bełzie, którego miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesionym został do c. k. sądu powiatowego 
w Bełzie przez Wolfa Schónbluma pozew o 
400 kron. 

Na podstawie pozwu wyznaczono rozpra- 
wę na 13. lutego 1900 o 9 przed południem. 

Celem strzeżenia praw pozwanego, usta- 
nawia się p. Hilarego Sawczyńskiego, e. k. 
notarywsza w Bałzie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamia- 
nuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Belz, dnia 12. lutego :900. 


L, ez. ©. II. 37[00 1 (1701) 

Przeciw niewiadomej z mejsca pobytu 
Matronie Sobaszko, wniesiony:m został do sa- 
du tutejszego przez Iwana Gładysza pozew o 
własność gruntu, 

Rozprawa wyznaczoną jest na 5. marca 
190) godzinę & rano, kuratorem Matrony 
Sobaszko ustanowiony jest adw. dr. Grychow- 
ski w Leżajsku. 

Leża'sk, 20. luteg: 1800. 


L. cz. ©. II. 40/00 1 (1701) 

Przeciw niewia”omemu z miejsca poby- 
tu Franciszkowi Marcinowskiego wniesionym 
został do sądu tutejszego przez Dymitra Mi- 
leszkę pozew o własność gruntu. 

Rozprawa wyznaczoną jest na 5. marsa 
1200 godzinę 8. rano, zaś kuratorem Fran- 
eiszka Marcinowskiego ustanowiony jest adw. 
dr. Grychowski w Leżajsku. 

Leżaj k, 20. lutego 1900. 
L. 440 (1652 1—3 
Obwieszczenie. 

Podaje się do publicznej wiadomo- 
ści, że w myśl $. 80 ustawy o Rep:e- 
„entacyi powiatowej, rachunki z przy- 
chodów i wydatków za rok 1599, tu 
dzież ułożony preliminarz budżetu po- 
wiatowego na rok 1900 zostaje z dniem 
dzisiejszym w biurze Wydziału powia- 
towego do przejrzenia przez opodatko : 
wanych wyłożony. 

Z Wydziału Rady powiatowej. 

Przemyśl, 28 lutego 1900. 

A. Sapieha. 


L. ez. Firm 4|00 
Ogłoszenie 
C. k. “ad obwodowy jako handlowy 
w Rzeszowie zarządza wpis do rejestrn han- 
dlowego dla firm pojedyńczych firmy „Wy- 
rąb i sprzedaż lasu w Ostrowach tuszowskich 
Markusa Korna“. 
Rzeszów, dnia 18. stycznia 1900. 


L ez O. II. 26/00 (1) (1633) 
Przeciw Wojciechowi Kierzkowi którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym zo- 
stał do e. k. sądu powiatowego w Limanowy, 
przez Sebastyana Dziedzica w Jaiłowniku po- 
zaw o zapłatę 380 koron zpn. 
Na podstawie pozwu wynaczono termin * 


Celem strzeżenia praw pozwanego Woj- 
ciecha Kierzka, ustanawia się pana Wojciecha 
Sliwę w Dąbrówce kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie pozwa- 
nego Wojciecha Kierzka w rzeczonżj sprawie 
na jego koszt i niehezpieczeństwo, dopóki on 
w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Limanowa, dnia 13. lutego 1900. 


L eż. T. 2/00 2 (1487 1--8) 

0. k. Sąd obwodowy w Wadowicach na 
prośbę Wincentego Studnickiego wdraża po- 
stępowanie amortyzacyjne co do zaginionej 
książeczki wkładkowej powiatowej kasy oszezę- 
dności w Wadowicach nr. 11.222 na imię 
Wincentego Studnickiego z Frydrychowic 
wystawionej i obecnie na kwotę 135 zł. opie- 
wającej i wzywa każdego, ktoby tę książeczkę 
posiadał, aby ją w przeciągu sześciu miesięcy 
licząc od dnia ostatniego ogłoszenia edyktu 
w „Gazecie Lwowskiej* złożył, gdyż po bez- 
skutecznym upływie zakreślone,:o terminu 
książeczka ta na ponowne żądanie proszącego 
za umorzoną uznaną zostanie. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddzisł IV. 

Wadowice, dnia 25. stycznia 1900. 


L cz Cw. 246/00 1 (1485) 

Panu Józefowi Tyrce w Tarnowie, w 
sprawie toczącej się przed c. k. sądem ob- 
wodowym w Tarnowie Joanny Wójcikowej w 
Grumniskach przeciw Józefowi Tyrce o 140 zł. 
czyli 250 K., ma być doręczony nakaz zapłaty 
z dnia 18. lutego 1900 1. ez. Ów. 246 00 (1). 

Ponieważ niewiadomo gdzie Józef Tyrka 
przebywa, ustanawia się mu, w celu strze- 
żenia praw, kuratora w osobie p. adw. dr. 
Busia. 

Tenże kurator zastępywać będzie Józefa. 
Tyrkę w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

0. k. Sąd obwodowy, Oddział I. 

Tarnów, dnia 18. lutego 1900. 


L. cz, [. 8440 1 (1484 1—3) 

Maksowi Ebner zginął weksel z daty 
Stanisławów 19. grudnia 1899 na sumę 500 zł. 
opiewający, 20. lutego 1909 płatny na własne 
zlecenie, wystawiony przes Teodora Schachie- 
wicza jako wystawcę a przez Mosesa Bern- 
zweiga jako akceptanta podpisany. 

Y zywa się każdego posiadacza tego 
weksla, ażeby w ciągu 45 dni od płatności 
swoje prawa zgłosił inaczej weksel za armor- 
tyzowawy zostanie uznany. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV, 

Stanisławów, dnia 28. stycznia 1900. 


L. cz Cw. 11600 1 (1456) 
Przeciw Kiwie Lów kupcowi którego miej- 
see pobytu jest nieznane, wniesionyin został 
do e. k. sądu obwodowego w Samborze przez 
Herscha Löw w Brygsławiu pozew o wydanie 
nakazu zapłaty na 150 zł czyli 500 K. 

Na podstawie pozwu powyższego wy- 
dano nakaz zapłaty dwa 3. lutego 1900 L cz. 
Ów. 116 00 (1) 

«elem strzeżenia praw Kiwie Lów usta- 
nawia się p. dr. Lucyana Humie-kiego, adw. 
w Samborze kuretorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie kiwię 
Lów w rzeczonej sprawie na jego koszt 1 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie 
zgłosi lub pełaomoenika nie zamianuje. 

t. k. Sąd obwodowy, Oddział IL. 

Sainbor, dnia 3. lutego 1900. 


1 cz. M. 1/00 2 (1455 1—3) 

Wzywa się posiadacza książeczki wkład- 
kowej kasy oszczędności missta Nowego Sącza 
ur. 14.341 na imię Jakóba Pitoraka wysta. 
wionej, pierwotnie na kwotę 50 zł. a w dniu 
1. stycznia 1900 r. na kwotę Ill K. 22 h. 
opiewającaj, która się spalić miała, aby ją w 
przeciągu 6 uuesięcy sądowi przedłożył, ina- 
czej za umorzona uznana zostanie, 

C. k. Sąd obwańowy, Oddział IV, 

Nowy Sącz, dnia 8. lutego 1900. 


L. cz. hip. 552/99 (1455 1-3) 

Nieob-cnemu ilendlowi Schnee, przed- 
tem w Kamionce ma być doręczoną uchwsła 
tabularua z 31. maja 1599 hip. 552/99, któ- 
rą dozwolono wpisu prawa własności pare. 
grunt. 681 gminy Sokołów, na rzecz Hnata 
łyszaka. 

Ustanowiony dla strzeżenia praw Mea- 
dia Schnee kurator c. k. notaryusz Mokrzy- 
cki będzie go zastępywać, dopóki się w są- 
dzie nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamia- 
nuje. 

0. k. Sąd powiatowy. 

Kamionka str., dnia 14. lutego 1900, 


L. cz. Firm. 88,00 f 
Ogleszenie. 
C. k. Sąd obwodowy w Brzeżanach o- 
głasza, że wskutek uchwały z dnia 25. sty- 
eznia 1209 1. firm. 22,00 w rejestrze spółek 
gospodarezych i zarobkowych pag. 145 od- 
nośnie do zaprotokołowania firmy „Kasa po- 
życzkows w Brzeżanach, stowarz. zarejestr. z 
ograniczoną poręką*, na mocy uchwały z dnia 
2. września 1609 |. 194 uskutecznionego za- 
notowauo dnia 26. stycznia 1900 że na wal- 
nem zgromadzeniu dnia 31. grudnia 1699 
odbytem wybrano w miejsce dyrektora kan- 
cełaryjnego Mendla Frieda i w miejsce ka- 
sycra Leiby Marguliesa, którzy z tych posad 
zrezygnowali, Berisza Pulwera na dyrektora 
k neelaryjnego, s Mendla Frieda kasyerem. 
Brzeżany, dnia 6. lutego 1900. 


I. cz Firm. 77 poj. III. 50 
głoszenie. 

0. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie ogłasza, że firma „M. Feigenbaum“ 
zo tala dnia 11. stycznia 190) wpisana w re- 
jestr handlowy dla firm pojedyńczych, i że 
przy tem uwidoczniono, że główną siedzibą 
firmy jest Lwów, że właścicielem firmy jest 
Mendel Heigenbaum, kupiec we Lwowie, któ- 
ry firmę w ten sposób podpisywać będzie, że 
brzmienie firmy własnoręcznie wypisze, że 
wreszcie przedmiotem przedsiębiorstwa jest 
kantor wymiany. 

0. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV. 
Lwów, dnia 14. stycznia 1900. 


(1414) 


G. Zl. Firm. 118 poj. II. 147 
KUNDMACHUNG. 

Vom Lemberger k. k. Landes als Han- 
delsyerichie wird kandgemacht, dass am 18. 
Jänner 1900 im Handels Register fir Binzel- 
firmen bei der Firma „Alois Hübner“ er- 
sichtlich gemacht wurde, dass dem Herrn 
„Johana Hoffmann* dass Recht die Firma 
Alois Hübner per procura zu zeichnen ertheilt 
wuede. 4 

K. k. Landes als Handelsgericht 

Abtheilung IV. 
Lemberg, am 20. Janner 1900. 


(1416) 


L. cz. Ćw. IV. 2044,99 4 (1413) 

Frzeciw Izraelowi Leonosi 2-im. Por- 
des, którego miejsce pobytu jest ni znane, 
wniesionym został do niżej podp sanego © k. 
sądu przez Towarzystwo wzajemnego kredytu 
pozew wekslowy o 1435 kor 54 hal. 

Na podstawie pozwu nakazano pozwane- 
mu zapłatę, lub wniesienie zarzutów do 3 dni. 

Celem strzeżenia praw pozwanego, usta- 
nawia się p. dr. Wiktora Ungara, adw, we 
Lwowie kuratorem, który go zastępywać bę- 
dzie na jego koszt i niebezpieczeństwo, dopó- 
ki on w sądzie się me zgłosi lub pełnomo- 
enika nie zamianuje. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

__ Oddział IV. 
Lwów, dnia 10. lutego 1900. 


I. cz. IV. 253/97 5 (1484 1—3) 

O. k. Sad powiatowy Oddzisł IV. w Ko- 
pyczyńcach podaje do wiadomości, że An- 
druch Aftanaszczuk zmarł 11. września 1875 
w Oelejowie bez pozostawienia rozporządzenia 
ostatniej woli. 

Między innymi powołani są do spadku 
tegoż synowie Fedko i Nykoła. 

Gdy miejsca pobytu Wedka i Nykoły 
Aftanaszezuków nie są znane, wzywa się 
ich. aby w prz ciągu roku licząc od daty 
tego edyktu ustnie lub pisemnie do spadku 
się eświadczyli, gdyż w przeciwnym razie, 
zestanie przewód spadkowy przeprowadzonym 
ze zgłaszającymi się spadkobiercami i z usta- 
nowionym kuratorem Józefem Aftanaszczukiem. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział LV. 

Wopyczyńce, dnia 12. grudnia 1829. 


la Cu Fitm. 8400 ; 
Obwieszczenie. 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Tarnopolu ogłasza, że wpisano do rejestru dla 
stowarzyszeń zarobkowych i gospodarczych 
firmę „Handels und Gewerbebanz in Cho- 


(1426) 


rostków, registrirte Genossenschaft mit bpe- 
schriinkter Haftung“ z tem że: 
1) Na podstawie statutów z dnia 4 sty- 
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(1454) | cznia 1900 zawiązało się w Chorostkowie to | O. lI. przez 


stowarzyszenie pod firmą: „Handels-und Ge- 
werbebank in Ohorostków, registrirte Grenos- 
senschaft mit beschränkter Haftung“. 

2) Celem stowarzyszenia jest udziela- 
nie kredytu członkom i obracanie ich kapita- 
łami w granicach ustawy, 

3) Czas trwania stowarzyszenia jest nie- 
ograniczony. 

4) Dyrektorami wybrano Samuela Izaaka 
Freudimanna i Jakóba Tennenbauma juniora, 
a kasyerem Isera Glasnera. wszystkich w 
Chorostkowie zamieszkałych. 

5) Ogłoszenia publiczne podawane będą 
do wiadomości przez przybicie póbliczne, a 
mogą być podane i w publicznych dzienni- 
kach krajowych. 

6) Odpowiedzialność cztonków rozciąga 
się do pięciokrotnej kwoty deklarowanych 
udziałów. | 

7) Firmę stowarzyszenia podpisuje jeden 
z dyrektorów i kasyer pod wyziśniętą stam- 
pilią lub wypisaną firmą. 

Tarnopol, 27. stycznia 1900. | 


L. cz. VI. 99/80 5 (1436 1—3) 
C. k. Sad powiatowy w Skałacie usta- 
nawia w sprawie egzekucyjnej Izaka Goldber- 
ga, przeciw spadkobiercom Efroima Griinber- 
ga o 400 zł. z pn., dła niewiadomego z życia 
i miejsca pobytu Mojżesza Griinberga kurato- 
rem p. Emila Szołginię e. k. notaryusza w 
Skałacie celem doręczenia uchwaly z 10. 
kwietnia 1897 1. 3320 i dalszych uchwał. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Skałat, dnia 11. lutego 1900. i 


L. cz. Dz. hip. 2348 98 (1350) | 

Franciszkowi Cielińskiemu, ostatnim ra- 
zem w Kupezyńcach zamieszkałemu, w jego 
sprawie toczącej się przed e. k. sądem powia- 
towym w Tarnopolu o intabulacye praw wła- 
sności do whl. 161 gm. Kupczyńce na rzecz Mi- ` 
kolaja Buryn i tow., ma być  doręczoną | 
uchwała z dnia 19 sierpnia 1898 liczba czyn- | 
ności 1652447. | 

Ponieważ niewiadomo gdzie Franciszek | 
Cieliński przebywa, ustanawia się mu w celu 
strzeżenia jego praw, kuratora w osobie Pana | 


i 


zł 800 K. 
Na podstawie pozwu został wydany dnia 
30 stycznia 1900 nakaz zipłaty Ow. 202/00 (1). 
Celem strzeżenia praw nieznanego z miej- 
sca pobytu Borucha Wiesenthala ustanawia 


się Pana dr. Zygmunta Rosenfslda adwokata | 


w Tarnopolu, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie oska- 
rzonego w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

©. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

"Tarnopol, dnia 30 stycznia 1900. 


L czło OS (1) (1461 1—3) 

Zawiadamia się niewiadomego z miejsca 
pobytu Jana Łozińskiego z Mogilniey, że usta- 
nowiono dla niego kuratorem Mikołaja Dmy- 
truka z Mogilnicy Jana Łozińskiego wzywa 
się by z kuratorem swoim co do tego zarządu 
się porozumial, albo kogo innego swoim peł- 
nomocnikiem ustanowił gdyż inaczej złe sku- 
tki w tego zaniechania sam sobie przypisać 
będzie musiał. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział T. 

Budzanów, dnia .7. stycznia 1900. 


L. cz IV. 1387/95 (i) (1464 1—8) 
C. k. Sąd powiatowy w Jaworowie po- 


daje do wiadomości, że dnia 13. maja 1894 į 


zmarł w Starzyskach Mykoła Konzolik z po- 
zostawieniem ustnego kodycylu. 


Wzywa się niewiadomych z życia i mniej- ; 


sea pobytu jego ustanowionych dziedziców a 


to: Wasyla i Annę Konzolików, aby w ciągu | 
roku licząc od dnia ostatniego ogłoszenia edy- ; 


ktu oświadczyli się do spadku po śp. Mykole 
Konzoliku, gdyż inaezej pertraktacya spadko- 
wa z ustanowionym dla nich kuratorem adw. 
radcą Dworu Schmidiem w Jaworowia i z 


oświadezonymi dziedzieami przeprowadzoną Z0- , 


stanie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział T. 
Jaworów, dnia 26 sierpnia 1299. 


L. cz. Firm. 48/00 Stow. I. 547. (1453) 
C. k. sąd krajowy jako handlowy w Kra- 


Izaka Wiesenthala pozew o 150 | wiada za zobowiązania wobec osób trzecich 


ido wysokości 5 krotnej swego udziału. 
Wszełkie ogłoszenia Banku tego mają 
' nastą ić plakatami, zaś ogłoszenia dotycząca 
| ogólnego zgromadzenia także w jednym z 
dzienników krajowych. 

Stanisławów, dnis 15. stycznia 1900. 


|. cz. A. 226/99 (1495 1—3) 
| „0. k. Sąd powiatowy w Dynowie uwia- 
damia Michała i Jędrzeja Pańczaków, z 


miejsca pobytu nieznanych, że dnia 20 czer- 
| wca 1899 zmarł w Pawłokomie ich ojciec 
Taodor Łańczak z pozostawieniem kodycylu, 
i wzywa się ich, aby «iągu roku od dnia ni- 
żej wyrażonego w tutejszym sądzie się zgło- 
sili, oświadczenie do spadku wnieśli gdyż 
inaczej postępowanie spadkowe sąd przepro- 
wadzi z deklarowanymi *padkobiercami i 
tychże kuratorem Janem Stecem. 
Dynów, dnia 24. stycznia 1900. 


I. cz. Firm. 85 stow. II. 186. 
Ogłoszenie. 

| ©. k. Sąd krajowy jiko handlowy we 

| Lwowie ogłasza, że firma „Towarzystwo kie- 

P w Gródku stowarzyszenie zarejestro- 


j 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| (1411) 
| 


wane z ograniczoną poręką* po niemiecku 
;„Oredit Verein in Grodes, registrirte Genos- 
senschaft mit beschrinster Haftung“ została 
dnia 11. stycznia 1900 wpisana w rejestr 
haudlowy dla stowarzyszeń zarobkowych i go- 
s„odarczych i że przy tem uwidoczniono, że 
zakład główny jest w Gródku, że przedsię- 
biorstwo opiera się na statucie stowarzysze- 
pia z dmia 17. października 1-99 i przedmio- 
tem przedsiębiorstwa jest dostarczanie człon- 
kom goiowych pieniędzy potrzebnych im w 
przemyśle, g:spodarstwie i rzemiośle za po- 
mocą wzajemnego kredytu, czas trwani: 
przedsiębiorstwa jest nieograniczony, przeło- 
żeństwo tworzą: 

| Pp. Mojżesz Tiger, jako dyrektor, Da- 
į wid Gleich, jako zastępca dyrektora, Wolf 
| Rubinstein jako kasyer, Moritz Korpus jako 
i zastępca kasyera, Dawid Biegeleisen jako 
kontrolor i Natan Schapn jako zastępca kon- 
| rolora, którzy zastępują i podpisują stowa- 
rzyszenie w ten sposób, że pod brzmieniem 


Dra Landaua z substytucyę Dra Pochorekiego | kowie poleca wyisanie do rejestru dla stowe- | firmy trzej członkowie dyrekeyi, a to dyrektor, 


adw. w Tarnopolu 


rzyszeń zarobkowych i go podarczych przy 


| kasyer, kontrolor lub ich zastępcy swe wla- 


Tenże kurator zastępywać będzie Fran- į firmie „Płaszowska parowa fabryka dachówek | snoręczne podpisy położą i ogloszenia towa- 


ciszka Cielińskiego w rzeczonej sprawie na ;j cegioł stowarzyszenie zarejestrowane z po- | 


jego koszt i niebezpieczeństwo dopóki on w | 
sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika zi 

zamianuje. - | 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Lwów, dnia 19. grudnia 1698. 


b ea W V 200 2 
OBWIESZCZENIE. 
C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu czy- 
ui niniejszem wiadomo, że na żądanie Beili Lauer 
wdrożonem zostaje postępowanie amort. eo do 
zagubionej książeczki na wypłatę odsetek od 
wkładki ulokowanej na książeczkę Nr. 7386 
na koron 152 h. 58 opiewającą. , 
Wzywa się zatem wszystkich tych, któ- 
rzyby tę książeczkę w rękach mieć mogli, 


| 

(1477 1—3) 

ażeby takową w przeciągu 6 miesięcy, licząc 
od dnia ostatniego ogłoszenia edyktu tutejsze- 


mu sądowi przedłożyli tem pewnej, ileże ina- 
czej książeczka ta za pozbawioną wszelkiej 
mocy prawnej uważaną będzie. 
0. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 
Tarnopol, dnia 31. stycznia 1900. 


L. cz O IL 1700 I (1478 

Przeciw nieobecnemu Stanisławowi Gwiż- 
dżowi z Glinika, wniesionym został do ek. sądu 
tutej. przez Jakóba Hagla w Strzyżowie po- 
zew o wystawienie cesyi lub o 65 zł. 

Celem strzeżenia praw pozwanego, usta- 
nawia się p. Jana Siutę, gospodarza w Gli- 
niku kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie, dopóki on w 
sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Strzyżów, dnia :4. lutego 1*00. 


L. cz. Ów. 202/00 (1) (1458) 

Przeciw Boru howi Wiesenthal, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym zo- 
stal do e. k. sądu obwodowego w Tarnopolu, 


Prawdziwy wtedy jeśli poehodzi wprost 


G. Henneberg fabrykant jedwasiu w Zurychu (Zürich), c. 


| L. ez. A. 186,99 (4) 


ŻA AA 


ręką ograniczoną“ że z zarządu Stowarzyszenia 
wystypił Karol de Lindenwald Ozecz. 
Kraków, dnia 3. lutego 1900. 
, o 


(1645 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy Oddział II w Za- 
łoźcach zawiadamia niewiadomego z miejsca 
pobytu Georga Psutkę, że powołany jest do 
spadku po śp. Jozefie Psutka i wzywa go, aby 


w ciągu roku do spadku się zgłosił, gdyż 


przeciwnie spadek przez kuratora Gustawa Bo 
rysiewicza przyjęty i aż do jego Śmierci w 
sądzie zachowany zostanie. 

Załoźce, 14 października 1899. 


L. cz. Firm. 199 stow. II. 708 (1483) 

©. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
w Stanisławowie ogłasza, %a równocześnie 
poleca prowadzącemu rejestr stowarzyszeń go- 
spodarczych i zarobkowych aby wpis firmy 
„Bank mieszezański w Haliczu, stowarzysze 
nie zarejestrowane z ograniczoną poręką*, w 
języku niemieckim „Bitrger- Bank in Halicz 
repistrirte Genossenschaft mit beschränkter 
Haftung“, uskuteęcznił z tem, że Bank ten 
opiera się na statutach z dnia 25 paździer- 
nika 1899, ma swoją siedzibę w Haliczu, 
czas trwania jest nieograniczony. 

Przedmiotem stowarzyszenia jest dostar- 
czanie członkom pieniędzy na umiarkowany 
procent za pomocą wspólnego kredytu wszyst- 
kich członków i pomieszczonych wkładek 
oszczędności. 

Zarząd stowarzyszenia sprawuje dyrek- 
cya w skład której wchodzą na przeciąg lat 
8 pp. Mozes Izak Blaustein, [zak Dawid Frei- 
bum w Haliczu zamieszkali i Mozes Schorr 
w Załukwi zamieszkały, jako dyrektorowie. 

Do wa*ności zobowiązania wobec trze- 
cich osób potrzeba podpisu 2 członków dy- 
rekcyl. 

Wysokość udziału każdego członka usta- 
nowiono na 50 koron, jeden członek może 
mieć więcej udziałów, a każdy członek odpo- 
S SEEE 7 
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z moich fabryk. 
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rzystwa następują przez umieszczenie w „Ga- 
į secie lwowskiej“ i przez obwieszczenie plaka- 
pmi w Gródku, odpowiedzialność członków 
j jest ograniczona do trzechkrotnego udziału 
; wpisanego, wliczając takowy wreszcie, że 
| udział pojedynczy członka wynosi 50 złr. 

C. k. Sąd krajowy j. handlowy, 

Oddział IV. 
Lwów, 13. stycznia 1900. 


i cz. VE 923/7 (1) (1489) 
Ludwikowi Lątkowskiemu ostatnia raza 
zamieszkałemu w Stanestie na Bukowinie w 
jego sprawie toczącej się przed e. k. sądem 
powiatowym Tarnopolu o intabulacyę praw 
własności do spadkowej realności whl, 266 
gu. Bueniów na rzecz spadkobierców po s. 
p. Ludwiku Korczyńskia ma być dorę zoną 
uchwała z dnia 31 Lipea 1897 1. 1984/97. 
Ponieważ niewiadomo gdzie Ludwik 
Latkowski obecnie przebywa, ustanawia się 
mu w clu strzeżenia jego praw, kuratora w 
osobie Pana Dra Daniłowieza z substytucyą 
Dra p. Jampolera adwokatów w Tarnopolu. 
Tenże kurator zastępywać będzie Lun- 
dwika Lątkowskiego w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w 
sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamienuje. 
©. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Tarnopol, dnia 15. listopada 1898. 


L. cz A. TY 241799 (19) (20) (1490 1—3) 
Wzywa się Wolfa Wahla nieznanego 
z miejca pobytu, by w ciąga roku od dnia 
ogłoszenia niniejszego edyktu, zgłosił swe 
prawa do spadku po b. p. Jakóbie Majerze 
è im. Wahl ¿nias 6 kwietnia 1599 w Stru- 
tynie zmarłym, gdyż inaczej zozprawa spad- 
kowa z ustanowionym dlań kuratorem adw. 
Bożankowskim przeprowadzoną będzie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
| Złoczów, dnia 12. stycznia 1900. 


ZEE ENT CF WERE EST >i HEAS WOZEM 


i wyżej! — 14 metrów — 
wysyłka franco oelona! 
Próbki na żądanie do wy- 
boru, tak z czarnych, bia- 
łych jak i kolorowych je- į 
dwsbi „Henzeberga* na ę 
bluzki i sukaie, od 45 ct. 
do 14 zł. 65 ct. za metr. 


nadworny dostawca. 


iż 
Białe i piękne ręce!! Jan ianatowicz 


Najbardziej czerwone i A ao ręce wybieleją i wydelikatnieją Sklepy własne we Lwowie, Krakowie, Przemyślu, Czerniowcach 
1 J ; 3 , 5 
po kilkakrotnem natarciu oraz we wszystkich pierwszorzędnych aptekach, drogueryach, sklepach 


PREÓCRW CZ r Ea E SR m" Poi TH 
Drobne ogłoszenia 
od wyrazu petitem 17/, centa, tłustym 
potitem 2 centy. 


Kremem roślinnym Słoik 80 ct. 


i zak 


Pomimo, że wełna i rozhar podro- 
żały o 30 pre., sprzedaje kołdry i 
materace: po dawnych niskich cenach tylko 
specyalna pracownia i magazyn pościeli JOZEFA 
SCHUSTERA, we Lwowie przy ul. Kopernika | 5. 
Cenniki gratis. poleca 


NE iaaa ana nd (GNT! adzenia 

Do wydzierżawienia od 1901] _PYZOPrOWA kowanych 

roku folwark odległy trzy mile od Lwowa,; Ww woz © i paten ewa AJ 

milę od kolei, 700 morgów obszaru. Bliższa | koleją i w miejscu 

wiadomość u dr. Lisiewiczów, Lwów, ul. | ręcząc za staranną, szybką i rzetelną uslugę. 
Akademicka 9. 


aszyny do szycie poprawne Singera z 

pierwszorzędnych fabryk, najdokładniej ure- 
gulowane. Nożne od 27 do 65 zł. Ręsznie od 25 do A cA > 
48 zł. Gotówką 10 pre. taniej. Nauki szycia udzie- Mam zaszczyt zawiadomić Szan. ; 8 
la bezpłatnie. Warstat mechaniczny. Naprawa ma- . W 0 5 A 3) 
szyn jak najstaranniejsza po cenach umiarkowanych. PB Publiczność , że Z duien 28 lu 


Zawiadomienie. 


u 8. Wagnera, ul. Wałowa 31 (róg Podwala), tego jg. FE otworzyłem i; 
PRA ZAK Filię handlu korzennego |. 
smaku czystym 1 aro- p inini 
matycznym po ct. 90, 96, z. 1,| 48 Lwowie, ul. Zielona 4 K 


zł. 1.04 i 1.08 za pół kilegr. Ein = takową w Świeże 
poleca 1009 doborewe towary po cenach naj- 

„ niższych. 5 

handel herbaty i kawy Dziękując Szanownej P. T. Publi- |$ 
Edmunda Riedla, Two W, | ezności za dotychczasowe zaufanie, po- | STARE: 
- lecam się i nadal licznym rozkazom. WaTZEWEĄ 
1892 Z pełnym szacunkiem HF sj A j R | 


WŁASNEGO Leonard Solecki. | DECA AAAA ETOLA 


tę CEH OW ĄCE TNT EEE a Biuro Loteryjne w Wiedniu 1. Spiegelgasse 18, oraz we Lwowie u 
a SA WESA jj firm: Kitz i Stoff, dom bankowy; M. Klarfeld, dom bankowy; Karmann 
z tego 2 litry opłat. za wyslariam 96 a IĘ] 1 Feigenmann, kantor wymiany; Samuely i Landau, dom bankowy; 
Benedykt Hert), właściciel dóbr, zame ALS st Se a By A ze Tr : 
e a | EE | | August Schellenberg i Syn, dom bankowy ; Sokał i Lilien, dom banko- 
ia A A VSN igir AFA JB wy; M. Jonasz, dom baskowy; M. Feigenbaum, dom bankowy, ulica 
p na 00 AJJ yii l PE O > 
LJ LJ u a LJ hd . Pi 
Biblioteki Macierzy Polskiej Sławny apis jedyna Aya eae zm - ma e er +- 
rzez ustawę ochrona przeciw £řabošci ai z AL: Sak 
3 3 : 2 SO Prospokt m za nadesła- Najkompletniej czysty i nieszkodliwy leczy 
opuścił prasę tom piąty i zawiera niem 30 eż. w markach, AUGEREKELD, L3 GODZIR 
O k P roro k a inżynier pryw. Wiedzń IZ, Tir taste 
(6) i Sivosas $. 143 "| najuporczywsze rzażączki, co dawniej wymagało 
czył) R "ika tygocni cznsa przez użycie koputwy, kubeby, | 
Hanusz Bystry i jego przygody, z jast z opiatami i szprycowań: | 
powieść z dawnych czasów, a a ar = da. |. We wszystkich aptekach 
isał je te s un) ASET - 
n RE?" Uwagi godne! TFER | | 


Władysław Lubicz, 


We Lwowie w upiezach pp. Mikolescha, Wewiórskiego, Beisera, Ehrbara, 


456 stron. 80. |, kg. herbaty familijnej I. koron 7 franco | Ruekera i Sklepińskiego. 
Cena 1 korona. 45o n kawy Santos I. 14 k. II. k. 12:50 a E Z E OEN OLET AE ARTE a AE N E IRA 
z przesyłką pocztową 1 Korona 80 gr. F me o . |] l o Ta GG wj 
Cały rocznik „BIBLIOTEKI MACIERZY” A 4% „ Karakas k. Eo t E f p B a p T Ę È znakomita powieść 
peano oie Pow powie dh » a I... ae. RUGA Władysława Lubicza 
: K. woejciechowskiego j, ” ” 2 RAWICZ | : BE 0 -.. WEJEO. c A W R 
da R sko a e xa A a gliw bośniackich I k. 440 |E 456 stronnic druku. (Biblioteka Macierzy Polskiej.) 
lowskiego i Walerego Łazińskiego Gawędy |* 1» » powaes pośniackich | k. #— Ę Do nabycia w Kispodycyi Wydawnictwa Macierzy Polskiej, Lwów, 


| 
i 
' 
| 
| 
drob, ziara, I. k. 13:50 | g 
| 
| 


i powieści; J. Brykczyńskiego Q lesie i 


drzewach przypolnych; X. Szulc 0 po Maść winogronowa na wszelkiego rodzaju ; Ę 


ARE O: A rad aoin 8 s m. AR a: À 
oraz polecam słoninę, smalec, sadlo i t. p. Ę Pasaż Mausmama 9. Cona EO ot, z przesyłka 60 ct. 
rany od 40 lal. do 2 koron. ZZOZ RZ WIZOWE ORO ZEGA — 


wyduuisch  rozuowsuochujona już 
. aT. x: 
Risiua ilustzoWAiLx s 


p. Dr. Retana 
(lehrosa wasna ; 


ZA) 
ngoh 


godzie, kosztuje w prenumoracie : © EL wyestańił | REŻ | ści SATENA dags =. 
s C sg ABN | Woemasz Gurowicz | : ISI X pa ZR az 
renumerować można w IV. Budapeszt. lin ARE am n E ma" Ed | 

ak Aonoyi|  Bacapesze |] kontrolowanych przed kraj słacyą doświadczał bolniczno-roicą 

mana i. 9. E- maaana a inei | we Lmzoswrie, 

— |. par" BIaboső m SEREM " Ak 5 Bank rolniczy we Lwowie; 
Osobne | E oh ka kÓW =. ść | Beu dla ziemian we Lwuwie: 
owne i trealo woonać, poucza jedynia w e | Dom rolniczorpreodukcyjny Eraesta Bahlsena w Krakowie: 


Bom Kkomisowo-roklu. Sianislawa IKomornickiego we Lwewie; 
Handel nasion FA. Woliński i T. Kaczyński we Lwowie; 
Handel nasiom E. Miantinera w Budapeszcie ; 


Borda conan | 


PD EO OZI OD 


Zbiór wiadomości ze wszystkich | j Cena wydania polskiego zt. 1. | Julian baron Brunicki w Podhorczch, p. Stryj; 
gałęzi wiedzy. E. Toe Cens wydania niemieckiego zł, 2, Ss Krajowa kultura nasion Borowna J. Bulsiewicza w Bochni; 
i z I „ysiące znaiasło w niej objaśninia swjeh 23 Kultura nasi les 1 r RE 
Dwa tomy olbrzymie w broszurze tyiko cierpień, a za użyciem xuraspi książcą te; s ura nasion leśnych w Zassowie pod Ozsrug , 
1 zł. 50 ct, w ładnej oprawie Ś zd.|B z anim tanie ne masą odz; ka Pierwsza krejowa produkcya nasien T. Luckiego w Melnie; 
Na przesyłkę pocztową uprasza się do- j$ się książkę w kopercie franko Der A Towarzystwo rolnicze okręgowe w Rzeszowie; 
dać 40 et. | w Lipsku (Vorlage-lf ZE Fowarzystwo rolnicze okręgowe w Wiełiezce, 


Zakiadć ogrodniczy L. Freegego w Hirakowie; 

Związek handlowy Ala EKólek rolniczych we Lwowie: 

Związck handlowy dla Kólek rolniczych w Krakowie. 

Wyżej wymienione firmy handlowe i hodowcy nasion zawarli na przeciąg roku 1900 
ze Stacyą doświadczalną botaniezno-rolniczą we Lwowie umowę, mocątktórej zobowiązali się 

1) poddać wszystkie sprzedawane nasiona rolnicze i leśne ocenie Stacy! ; š 


OGŁOSZENIE, 


Dyrekcya Towarzystwa kredytewego we Frysztaku, stowarzyszenia zare 


jestrowanego z "OEI O poręką, zwołuje A RY kupującym przez wręczenie listu gwaraneyjnego (na blankiecie ku temu 
a ólne S adzani przez śslacyę wydanym) prawdziwość, pochodzenie, czystość nasienia, siłę kiełko- 
85 € Zgi omadzenie | wania, brak kanianki (zarazy) lub jeż ilość w jednym kilogramie tiwa 


Członków na dzień 20 marca 1900 o godzinie 4 po poludniu, w biurze pod 
nr. 187 we Frysztaku zebrać się mające , z następującym 
porządkiem dziennym: 
1. Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności i rachunków za rok 1899. 
2. Udzielenie Dyrekcyi absolutoryum z czynności i rachunków za r. 1899. 


| 8) odszkodować kupujących w razie pokazania się różnicy pomiędzy wartością gwa- 

| rantowaną a rzeczywistą towaru. 

| Listy gwarancyjne upoważniają kupujących przynajmniej za 100 koron tego samego 

j towaru, zbóż zaś za 250 koron, do powtórnej oceny w Staeyi botaniezno-rolniczej wa Liwo- 
wie na koszt firmy kontrolowanej, kupujących zaś za mniejsze kwoty do 50 pre. zniżki 

| taryfy Stacyi. 


A sich członków Dyrekcyi (8. 6 statutu). Bliższe szczegóły, dotyczące warunków umowy, rodzaju gwarancyi i odszkodowania 
+. ozazia4 czystego zysku. uwidocznione są na odwrotnej sironie listu gwaraneyjnego. | 
5. Zmiana niektórych ustępów statutu. Niektóre z firm wyżej wymienionych sprzedają nasiona w nieszytych workach, zaopa- 
Frysztak, dnia 28 lutego 1900. i patrzonych w płombę i świadectwo Stacji. 
Towarzystwo kredytowe we Frysztaku, stow. zarejestr. z nieogr. poręka. A 4o e r 
Moneta. L Baum "a 4 Dr. Ignacy Szyszyłowicz, 
o m. kierownik Staeyi. 


Z drukarni Wł. Łoxińskiego ul. Ozaraieckiego 1. 12, dom Sehelleabezgowej Telefon nr. 257. (Zarządca Wł. J. Weker). Papier fabryki papieru J. Fiałkowskich. 


p 
> 


